Z OSTATNIEJ CHWILI 


HAGA. 

Holenderski Insty 
tut Mieteorologiczny 
zarejestrował o go- 
dzinie 21 w nocy z 
poniedziałku na wto 


do 


rek niezwykle silne 
trzęsienie ziemi, któ 
re według przybliżo 


to 


nych obliczeń ma 
swe ognisko w po- 
bliżu Smyrny, w za 
chodniej części Tur- 
cji. 


dach 


ku. 


ANKARA. 
niedziałek przybyły 
Aleksandretty 
dwa kontrtorpedowce 
amerykańskie. 
czwarta 
jednostek floty ame 
rykańskiej na wo- 
tureckich w 
ciągu niespełna ro- 


W po- LONDYN. 
Brytyjski statek 
handlowy „Betty 
Hindley* o pojemno 
ści 1.770 ton naje- 
chał na minę w od- 
ległości 3 km od 
Scarborough. Jeden 
z członków załogi 
został zabity, a kil- 
ku odniosło rany. ` 
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oprawa Grecji zagadnieniem światowej wagi 


oświadcza wicemin. spraw zagr. ZSRR Wyszyński 


w Komisji Politycznej ONZ 


USA nie chce 


Sprawy murzynów 
na ONZ 


NOWY JORK, 7.10 (PAP). — Liczne 
„amerykańskie organizacje postępowe 
zwróciły się z protestem do Departa- 
mentu Stani; przeciwko niewpuszcze- 
niu do Stanów Zjednoczonych pastora 
Michaela Scotta z południowej Afryki. 

Pastor Scott zamierzał w imieniu 
ludności murzyńskiej Unii Południowo 
Afrykańskiej złożyć ONZ materiały, 
dotyczące dyskryminacji rasowej w 
tym kraju, 


Scott otrzymał odmowną odpowiedż 
na podanie o wizę wjazdową do Sta- 
nów Zjednoczonych. Interwencji w 
sprawie jego wpuszczenia do USA po- 
djal się ambasador Indii w Waszyng- 


Strajk objął 


fabryki zapałek 
we Francji 


PARYŻ, 7.10 (PAP). — We wtorek 
Tano zastrajkowali robotnicy wszyst- 
sich francuskich fabryk zapałek. Przy 


NL frrajku jest. żądania podwyżki 
s - da 


Zwiększenie władzy amerykańskiej 


NOWY JORK, 7.10 (PAP). — W ko- 
misji politycznej ONZ wznowiona zo- 
stała dyskusją nad sprawą grecką. De 
iegat Australii, dr Herbert Evatt, po- 
wtórzył oskarżenia, wysunięte przeciw 
ko sąsiadom Grecji i zwrócił się z ape 

liem do Zgromadzenia ONZ, by wypo- 
| wiedziało się jasno i niedwuznacznie 
| w sprawie greckiej. 

j Następnie zabrał głos szef delegacji 
| radzieckiej, wiceministr spraw zagra- 
|nicznych ZSRR, Wyszyński. Stwier- 
dził on stanowczo. że obecny rząd grec 
ki ponosi odpowiedzialność za niepo- 
koje na Bałkanach. Min. Wyszyński 
oświadczył, że delegacja radziecka zba 
dała dokładnie wszystkie materiały, 
na których komisja ONZ oparia swe 
sprawozdania o sytuacji na Bałka- 
nach. Delegacja radziecka doszła do 
następujących wniosków: 


1 Fakty przeczą oskarżeniom, wysu 
niętym w sprawozdaniu przeciw 
ko Jugosławii, Bułgarii i Albanii, O- 
skarżenia te są pozbawione podstaw 


i niesłuszne. 
2 Fakty nie pozostawiają żadnej 
wątpliwości, że winę i odpowie- 
dzialność za sytuację na Bałkanach 
ponosi obecny rząd grecki, 
3 Winę ponoszą rownież rządy, któ- 
re ingerują w wewnętrzne sprawy 
greckie, popierając reakcyjne i antyde 
mokratyczne siły w tym kraju oraz 
wykorzystują sytuację dla swych ce- 
lów imperialistycznej ekspansji, 
4 Delegacja radziecka odrzuca pro- 
% jekt rezolucji amerykańskiej, prze 
widującej utworzenie nowej komisji 
bałkańskiej, gdyż propozycja amery- 
kańska opiera się na niesłusznych da- 
nych sprawozdania. Gdyby rezolucja 
amerykańska została uchwalona, stwo 
rzyłoby to nową przeszkodę dla usta- 


w Niemczech Zachodnich 


Gen. Glay ma zostać 


WASZYNGTON, 7.10  (obsł. wł). 
z donoszą ze źródeł autory- 
j Ywnych, Stany Zjednoczone ma- 

zamiar wysunąć propozycję. 
administracja połączo 
i ameryka: okupacyjnych angielskiej 


scentralizowanaj zostanie całkowicie 


Propozycj z 
p zycja ta zostanie wysunięta 


na angielsko . A 
ferencji w spra amerykańskiej kon- 


mienia, na pods 


donoszą 


Faszyzm grę 
na drodze 
ludobójstwa 


ATENY, 7.10 (SAP). Według niepo- 
twierdzonych jeszcze wiadomości, 
wojska rządowe stoczyły walkę z 
5.000-2ną grupą armii demokratycz- 
nej między Larissą a Lamią w Tes- 
salii, 

Podczas walk zabity został do- 
wódca partyzantów Karayann i rzą- 
dowe władze greckie wystawiły je- 
go głowę na widok publiczny w 
miejscowości Cordica. 


USA zwracają Włochom 


okręty wojenne 


RZYM, 7.10 (obsł. wł.). Ambasador 
Stanów Zjednoczonych James Dunn 
oświadczył premierowi de Gasperi, 
że rząd jego przekaże Włochom 
część floty, przyznanej im przez trak 
tat pokojowy. Oświadczenie złożone 
zostało premierowi de Gasperi z o- 
kazji wizyty 20 deputowanych ame- 
rykańskich, którzy przebywają obec- 
nie w Rzymie. Nastąpiła również wy 
miana telegramów w tej sprawie 
między admirałem Nimitzem, szefem 
Sztabu marynarki amerykańskiej a 
admirałem Maugeri, szefem sztabu 
Marynarki włoskiej. 

W telegramie swym admirąj« Ni- 
mitz składa hołd wojennej marynar- 
ce włoskiej za jej wkład do zwycię 
stwa sojuszników i wyraża nadzie- 
ję, że przyjażń między dwoma %ra- 
jami zachowana zostanie na zawsze. 


ze źró- 


cki 


„Wysokim Komisarzem“ 


deł miarodajnych, ma się rozpocząć 
leszcze w tym tygodniu w Waszyng- 

tonie. 
„Przewodniczący brytyjskiej delega- 
cji. sir William Strang, brytyjski do- 
radca polityczny przy Komisji Kon- 
trolnej, stoi na stanowisku, że Wiel- 
ka Brytania powinna płacić w przy- 
szłości tylko 20 procent kosztów oku- 
pacyjnych i to w funtach- szterlin- 
gach. Pozostałe 80 procent mają być 
pokryte przez Amerykę. Tego rodza- 
ju propozycja została już poprzednio 
wysunięta podczas dyskusji w parla 
mencie o połączeniu obu stref oku- 
pacyjnych w 1946 roku. Jedynie na 
stanowcze żądanie Ameryki Wielka 
Brytania zgodziła się na pokrywanie 
A «a kosztów okupacji. 
e strony Stanów Zjednoczonych 
Duce dział w konferencji gen. 
ada day, przewodniczący zarządu 
kupao amerykańskiej strefy o- 
Berlina i, który przybywa jutro z 
» Wiliard Thorp; wicemini- 


ster spraw 
i gospodarce 
Saltzmann, a Tch, Charle 
ku 


Ze, źródeł wiceminister wojny. 
że o ile Stany zj ych donoszą, 


ednoczone 0- 
dzą się na propozycję brytyjska w 


sprawie pokrycia 
tów okupacji, e A Ent kosz- 
na zwiększenie władzy ą nalegały 
skiej w połączonych Senj. 
| tym celu, aby kongres nie A 
| żadnych zastrzeżeń 1 zgodził sie n 
brytyjski punkt widzenia, S 
Jest to w tym roku od 30 czerwca 
już drugi „krach dolarowy* Wiel- 
kiej Brytanii. Niemożność pokrycia 
przez Wielką Brytanię kosztów oku- 
pacyjnych w dolarach będzie kosz- 
towała Stany Zjednoczone 500 milio- 
nów dolarów. i M 
Delegacja Stanów Zjednoczonych 
zdając sobie sprawę, że suma ta będzie 
stanowiła poważne obciążenie budże- 
tu amerykańskiego, wysunie propo- 
zycję utworzenia centralnego zarzą- 
du stref okupacyjnych, który będzie 
miał podobny charakter jak najwyż- 
sza komenda sojusznicza w czasie 
wojny. i 
Departament Stanu USA przewidu 
je, że na wiosne przyszłego roku ad- 
ministracja strefy amerykańskiej mo 
że przejść w ręce cywilne. W ten 
sposób cześć amerykańskiej armii zo 
stanie zwolniona, a gen. Clay otrzy- 
ma tytuł „Wysokiego Komisarza". 


| 
| 


| 


| 


nowienia pokoju i bezpieczeństwa mię 
dzynarodowego. 


Delegacja radziecka uważa, że jedy- 
nym słusznym rozwiązaniem sprawy 
greckiej będzie: 

Natychmiastowe wycofanie ob- 


cych wojsk i „„rzeczoznawców* 
zagranicznych z.Grecji. 


Danie możności narodowi greckie 
mu rozstrzygnięcia jego własnych 
spraw według demokratycznych zasad. 


Min. Wyszyński podkreślił, że spra- 
wa samej sytuacji w Grecji jest dale- 
ko ważniejsza, niż problem incyden- 
tów granicznych, czy nawet sprawa 
stosunków pomiędzy Grecją a jej pół- 
| nocnymi sąsiadami. Sytuacja wew- 
I nętrzna Grecji jest jednym z czoło- 
ASC zagadnień międzynarodowych, 
mających znaczenie światowe. 


W atmosferze szczerej przyjaźni 
l-sze wojew. konferencje ZWM i OMTUR 


W związku z podpisaną niedawno 
umową o ścisłej współpracy między 
ZWM i OM TUR odbyła się we Wro- 
cławiu pierwsza wojewódzka konfe- 
rencja obu bratnich organizacji mło- 
dz'eżowych. 

W obradach toczonych w atmosfe- 
rze szczerej przyjaźni i koleżeństwa 
udział wzięło 600 ZWM-owców i OM 
'[UR-owców ze wszystkich powiatów 
Dolnego Śląska. Na uroczystym ot- 
warciu obrad obemi byli in. in. wo- 
jewoda wrocławski, mgr Piaskowski 
i prezydent m. Wrocławia, Kupczyń- 
ski. i 

Przedstawicielka CKW OM TUR 
tow. Krysanka w słowach pelnych en- 
tuzjazmu wezwała zebranych działa- 
czy do pełnej realizacji w praktyce 
umowy o współpracy. 

„Zrozumieć musimy — podkreśliła 
z naciskiem tow. Krysanka — że tyi- 
ko jednolity front organizacji mło- 
dzieżowych pomoże w  utrwaleniu 
koncepcji socjalizmu w życiu młodzię 


protestują robotnicy niemieccy 


BERLIN,7.10 (PAP). Jak donosi 
agencja ADE z Essen, miejscowa par- 
tia komunistyczna wypowiedziała się 


przeciwko projektowi brytyjsko - 
amerykańskiemu oddania zarządu ko- 
palń węgla w ręce niemieckie. 


Komunikat niemieckiej partii komu. | 


nistycznej podkresla, że . powołanie 
niemieckiej administracji w :przemy- 
śle węgłowym stanowi dalszy krok=na 


Lzy stara polityka w innym wydaniu? 


Bevin patronuje nowemu rządowi angielskiemu 


LONDYN, 7.10 (PAP) — We wto- 
rek po południu ogłoszono w Londy- 
nie zmiany w rządzie brytyjskim, 
które były oczekiwane od dłuższego 
czasu ze wzrastającym naprężeniem. 
Z dotychczasowych stanowisk zre- 
zygnowałi: minister wojny — Bellen 
ger, minister dostaw — Wilmot, mi- 
nister rent i emerytur — Hynd, lord 
Tajnej Pieczęci, sekretarz dła szko- 
cji — Westwood. - ; 


Dotychczasowy minister opału i 
energetyki Shinwell został ministrem 
wojny bez udziału jednak w ścisłym 
gabinecie. Lordem Tajnej Pieczęci 
mianowano dotychczasowego ministra 
do spraw Brytyjskiej Wspólnoty Na- 
rodów — Addisona. Miejsce jego zaj- 


muje Noel Baker uprzedni minister | 


lotnictwa. Ministrem lotnictwa zosta. 
Arthur Ehnderson, zaś sekretarzem 
dia Szkocji Woodblum. 


Zmiana w składzie rządu brytyj- 
skiego jest największą od chwili 
przejęcia władzy przez labourzystów. 
o najpoważniejszych zmian zalicza 
się ustąpienia Shinwelła i Bellenge- 
ra. Osoba Shinwella była przedmio- 


biegłej zimy w związku z kryzysem 
opałowym, jaki objął wówczas całą 
Wielką Brytanię. Niemniej pogłoski 
© całkowitym ustąpieniu Shinwella 
z rządu, spotkał się z nader ener- 


Eicznymi protestami w lewym skrzy- 
dle Partii Pracy. 


Jak stwierdza polityczny korespon 
nt agencji Reutera, .ustapienie 
Shinwella ze stanowiska ministra o- 
palu i energetyki, może wywołać po- 
wazne niezadowolenie w świecie ro- 
botniczym. „Następcą Shinwella mia- 
nowano Gaitskelią, który w ciągu kil- 
ku lat zdoła dojść ze stanowisexii 
urzędnika na tak odpowiedzialn; po- 
sierunek ministra. Jest on uważady 
za jednego z najzdolniejszych admini 


tem poważnej krytyki w czasie u- 


| 


ży i narodu. Wspólna jest droga obu 
bratnich organizacji i wspólny jest 
jej cel“. Przedstawiciel Zarządu Głów 
nego ZWM, tow. Majewski w obszer- 
nym referacie omówił znaczenie za- 
warcia umowy pomiędzy ZWM i OM 
TUR wskazując, że tylkó ścisła współ 
praca partii robotniczych broni Pol- 
skę przed zależnością od obcego ka- 
pitału. 

Na zakończenie tow. Majewski zaa- 
pelował do ZWM-owców i OM TUR- 
owców o wytężenie wszystkich sił 
dla pełnej realizacji umowy. 

W dyskusji delegaci ZWM i OM 
TUR omówili konkretne formy współ 
pracy między obydwiema organizacja- 
mi na terenie woj. wrocławskiego. Po 
stanowiono organiżować przy zakła- 
dach pracy wspólne kursy dokształ- 
cające zawodowe dla członków ZWM 
i OM TUR. 

Uczestnicy obrad postanowili rów- 
nież przystąpić do rozszerzenia akcjł 
współzawodnictwa pracy. 


rzeciwko powrotowi faszystów 


! drodze do realizacji planu Marshalla 
| i rozczłonzkowania Niemiec. 
Í Klasa rcbotnicza w całych Niem- 


, czech powinna przeciwsiawić się te- 
| mu planowi, wysumiętemu przez kapi- 
|talistów zagranicznych 1 niemieckich, 
| aby nie dopuścić, by Zagłębie Ruhry 
| stało się kołonią monopolistów z Za- 
chodu oraz imperialistów dolarowych 


stratorów młodszego pokolenia w ło- 
nie Partii Pracy. 

Minister zdrowia Bevan, wokół 
którego krążyły ostatnio nader róż- 
ne domysły, pozostaje na dotychcza- 
sowym stanowisku. Bevan reprezen- 
tuje potężne lewe skrzydło labourzy 
stów i według przypuszczeń, jemu 
zostanie powierzona w - przyszłości 
sprawa nacjonalizacji przemysłu sta- 
lowego. Pomimo krytyki ze strony 
opozycji, Bevap cieszy się pełnym 
zaufaniem prenfera Attlee. Po obec- 
nych zmianach skład ścisłego gabine- 
tu brytyjskiego wygląda nasiępują- 
ci: premier ATTLEE, wicepremier 
MORRISON, minister spraw zagra- 
nicznych — BEVIN. minister skarbu 
— DALTON, minister obrony — A- 
LEXANDER, Lord Tajnej Pieczęci 
— ADDISON, Lord Kanclerz — JO- 
WITT, minister spraw  wewnętrz- 
nych — CWUUTTER EDO, minister 
kolonii — OREECH JONES. minister 
do spraw Burmy — LISTODEL, mi- 
nister Brytyjskiej Wspólnoty Naro- 
dów — NOEL BAKER, minister dla 
Szkocji — WOODBURN, minister pra 
cy — ISAAOS, minister oświaty — 
TOMLINSON i minister handlu — 
WILLSON. 


Posiedzenie nowego rządu brytyj- 
skiego odbędzie się w czwartek. 

LONDYN. 7.10 (PAP). — Król Je- 
rzy VI zatwierdził zmiany w gabine- 
cie brytyjskim zaproponowane przez 
premiera Attlee. Zmiany te będą o- 
głoszone w środę rano, a nowy gabi- 
net zbierze się po raz pierwszy na 
posiedzenie w czwartek, 9 paździer- 
nika. 


W kołach miarodajnych stwierdza- 
ja, że premier Attlee, wicepremier 
Morrison, minister spraw zagranicz- 
nyeu Bevin, minister skarbu Dalton 
i nowemianowany minister do spraw 
gospodarczych Stafford Cripps — 
pozostaną na swych stanow” kach. 


Partyzanci greccy 
biją wojska rządowe . 
'wspomagane przez obce siły 


| RZYM, 7.10 (PAP). Komiumikat głów Nie 
(nej kwaiery greckiej armii demokra- przyjaciel pomiósł ciężkie straty. 
|tycznej donosi, że wojska armii demo 
|kratycznej zaatakowały nieprzyjaciela 
| w pobliżu wioski Khromie, w okręgu 


į Kozaki, Walki trwaly całą noc, Nie- EAM domagu SIĘ 
fu eennych Partyzańej zdekydi wielką (AWICOKAMA DDCGN WOSK 


ilu rannych. Partyzanci zdobyli wielką 
| e. 
z Grecji 


IE broni i amunicji. 
ATENY, 7.10 (Obsł wł.) Komitet 


W kilka dni później jednostki tego 
| samego. oddziału zaatakowały silnie u- 

centralny organizacji EAM analizując 
w memorandum, przedłożonym ONZ 


ffortyiikowaną pozycję wojsk rządo- 

! wych na terenie wzgórz Megalepla i 

| Monastirski. Powsiańcy złamali cpór 

nieprzyjaciela i przedostali się na za- przyczyny wojny domowej w Grecji 

;jęty przez niego teren. stwierdza. że główną przyczyną są rzą- 

| W dniu 2 października oddziały bry |dy terroru Sofulisa i Tsaldarisa oraz 

i gady „Prison“ przedarły się przez li- | wzmożenie walki przeciwko partyzan- 

|nię obronną nieprzyjaciela w okręgu | tom. 

| góry Vapsorios i zajęły silnie umocnio: Chcąc zaprowadzić pokój w kraju, 
EAM domaga się wycofania obcych 
wojsk oraz przywrócenia wolności 

demokratycznych, 


do okręgu Belavuti i Florina. 


ine pozycje Oddziały. te rozproszyły 
| kolumnę piechoty rządowej, która zbli 
j zala się od strony miasta Megali Disla 


Wallace ostrzega 


przed powtórzeniem 
tragicznych błędów 


NOWY JORK, 7.10. (Obsł. wł.). — | 
Wychodzący w Nowym Jorku perio- 
dyk „New Republic“ pisze, że obecna 
podróż Henry Wałlace, byłego wice- 
prezydenta Stanów Zjednoczonych po 
Ameryce spotkaia się z takim samym 
sukcesem, jak i jego poprzednia po- 
dróż, którą odbył na wiosnę. Pismo 
podkreśla entuzjamn tych, którzy siu- 
chali przemówień Wallace. Szczegól- 
nie gorące oklaski wybuchały wiedy, 
gdy Wallace przemawiał przęciwka 
padżegaczom do wojny w -Stanach 
źjednoczonych. 048 WO: 

Wallace pozdrawiany był owacyjnie 
na wiecach robotniczych, a często po- 
dnosiły się okrzyki: „Wallace na sta- 
nowisko prezydenta w 1948 r.i“ 

W Nowym Jorku na wiecu. zwoła- 
nym przez stowarzyszenie ,.Postępo- 
wych Obywateli Ameryki“, obecnych 
było 25 tys. ludzi, Na wiecu tym, od- 
bytym w Madison Square Garden, 
przemawiał Wallace. W Filadelfii w 
podobnym wiecu wzięło udział 13 tys. 
ludzi. W największym lokału Bostonu 
zgromadziło się 8 tys. ludzi w celu wy 
słuchania przemówienia Wallace. 
| Cała prasa bostońska, jak donosi 


„New York Post“, zajmowała się ty- 
wo przemówieniem Wallace, podkreś- 
lając szczególnie olbrzymią frekwen- 
cję na wiecu, zorganizowanym z oka- 
zji jego przybycia. 


Szef 


sztabu tureckiego 
z wizytą w Waszyngtonie 


WASZYNGTON, 7.10. (Obsł. wł). 


Waszyngtońskie koła dyplomatyczne 
przywiązują wielką wagę do wizyty 
szefa tureckiego sztabu głównego, Sa- 
lima Omurtaka, który przyleciał w po- 
niedziałek samolotem do Waszyngto- 
nu. 


Departament wojny przygotował w 
ostatnich dniach dokumenty, które 
przedłożone zostaną Omurtakowi. O- 
becnie ekipa techników pracuje aktyw 
nie nad przygotowaniem ostatnich 
szczegółów planu, który posłuży jako 
podstawa dla reorganizacji armii tu- 
reckiej, 

O tym. jaką wagę wojskowe koła a- 
merykańskie przykładają do wizyty. 
Omurtaka świadczy fakt, że we wto” 
rek, na jego cześć wydany zostanie o* 
biad przeż generała Eisenhowera, ad- 
mirała Nimitza i generała Spaatza, 

— {O — 


W kilku 


wierszach 


AMERYKAŃSKI WĘGIEL NIE JEST 
; DLA EUROPY 


WASZYNGTON. 1.10 (PAP). — 
© Amerykańskie ministerstwo han= 
dłu zapowiedziało zmniejszenie eks- 
portu węgla do Europy w przyszłym 
miesiącu o pół miliona ton, Ogółem 
przewiduje się załadowanie w por- 
tach amerykańskich 3 i pół milio 
ton węgla. 


RZĄD WŁOSKI WCIĄŻ LICZY NA 
CUDZY GARNUSZEK 


LONDYN, 7.10 (PAP). W jednym 
z efektów wtorkowych zmian w rzą- 
dzie brytyjskim będzie rozdzielenie 
funkcji w zasadniczych kwestiach po- 
lityczno - gospodarczych pomiędzy 
ministrów, należących do tzw. Wiel- 
kiej Piątki w gabinecie, Premier At- 
tlee zachowa ogólne kierownictwo po- 
|Btyki rządowej, wicepremier Mor- 
rison przejmie kontrolę nad działalno” 
ścią Partii Pracy na terenie Parla- 
mentu oraz rządowe sprawy ustawo- 
dawcze, minister Bevin będzie miał 
w swych rękach wszelkie zagadnienia, 
i związane z polityką zagraniczną, jed- 
| nakowoż bez czynnego współudziału 
jw kwestiach brytyjskiej Wspólnoty 
| Narodów. Minister Cripps stanie na 
czele wszelkich zagadnień ekonomicz- 
nych podległych ministerstwom: han 


dlu, transportu, opału i Wj kac, 0- « RZYM, 110 (PAP). — Włoski 
raz dostaw, pozostając w ścisłym kon naj A 
takcie z ministrem skarbu, wreszcie inister spraw zagranicznych 


Sforza przeprowadził rozmowę z de= 
legatem Międzynarodowego Fundu- 
szu Monetarnego  Blackiem. Rozmo= 
wa dotyczyła udzielenia przez tę in= 
stytucję Włochom kredytu w wyso= 
kości 250 milionów dolarów. 


DEMOKRATYCZNA RUMUNIA 
ROZSZERZA KONTAKTY KULTU- 
RALNE. 


BUKARESZT, 1.10 (PAP). — Par 


pod kierownictwem ministra Daltona 
znajdzie się całokształt spraw finanso 
wych. Whkrew ogólnym przypuszcze- 
niom nie doszło do zmian na stanowi. 
skach ministra obrony narodowej, 
zdrowia I wyżywienia. Decyzja pre- 
miera Attlee wywołała pewne zdziwie 
nie i rozczarowanie w kołach politycz- 
nych. 


Mianowanie przed kilku dniami ml 


nistra Crippsa na stanowisko kierow- ERAI owy A du,” 
nika całej gospodarki brytyjskiej, ka- kulturalnej zawarte z Jugosławią, 


zało przypuszczać, iż reorganizacja w 
łonie rządu sięgnie głębiej a naczelną 
jej myślą będzie usprawnienie orga- 
nizacjj i administracji w obliczu o- 
bechego kryzysu. W istocie zmłany w 
irządzie nie poszły tak daleko jak się 


Bułgarią i Czechosłowacją. 


WIZYTY PREMIERA WĘGIER 
W BELGRADZIE 


BELGRAD, 110 (PAP). — We» 
dług wiadomości z wiarogodnych 


a 


nnn nei, a a Z e e Z ZZ O Z Z Z ZZA WR O ZOZ 


powszechnie spodziewano. Podkreśla | źródeł 13 pażdziernika przybędzie do 
się, iż premier Attlee napotkał w | Belgradu z oficjalną wizytą premier 
i swych koncepcjach zmłan perzonal- | węgierski — Dinyes. W czasie pobytu 


| nych na opór ze strony ministra Be- 
| vina, który zdołał przeforsować 
jeszcze. swoje tezy. 


premiera przewiduje się podpisanie 
raz | jugosłowiańsko - węgierskiej umowy 
kulturalnej. 


Str. 2 


ECHA POROZUMIENIA 9 PARTII 


w wypowiedziach działaczy robotniczych 
I prasy zagranicznej 


Podajemy poniżej wypowiedzi wy-bitnych działaczy robotniczych o uchwa 


łach partii. 


Longo, członek Kom. Centr. 


, 


stwierdza: 


włoskiej Partii Komunistycznej 


RZYM, 7.10. (Obsł. wł.). Luigi Lon- Longo określił komentarze, jakie po- 


go. członek komitetu centralnego wło- 
skiej partii komunistycznej, który 
wziął udział w Nabadzie 9 partii o- 
świadczył, że Narada ta uznała, iż roz- 
wiązanie Międzynarodówki Komuni- 
stycznej odpowiada też wymaganiom 
obecnej sytuacji i że nie ma powodu 
do poncwnego utworzenia Międzyna- 
` podówki. 


Petro Nenni, przewodniczący 
Włoskiej Parti Socjalistycznej 


RZYM, 7.10 (PAP). Przywódca 
włoskiej partii socjalistycznej Nen- 
mł, oświadczył, iż utworzenie Biura 
Informacyjnego partii komunistycz- 
nych może być uważane za równo- 
ważnik do powołanej do życia Ko- 
misji Porczumiewawczej Partii So- 
cjalistycznych. Zdaniem  Nenniego 
stworzenie tego biura jest oznaką 


Maurice Thorez 


Sekr. Gen. Francuskiej Partii Komunist. 


LONDYN, 7.10 (obsł. wł). „Daily 
Worker* pisze w artykule wstępnym: 
„Główną przyczyną kryzysu gospo- 
darczego, w obliczu którego znalazła 
się większość krajów europejskich, 
jest polityka amerykańska, która dą- 
żąc do hegemonii i do wielkich zys- 
ków dzieli świat na dwa obozy. 

Pierwszym objawem tej polityki 
było zniesienie UNRRA, która mogła 
pomóc krajom zniszczonym w ich od 
budowie. Następną fazą tej polityki 
jest plan Marshalla, który, jakkol- 
wiek zapewnia, że zmierza do odbu- 
dowy gospodarczej krajów europej- 
skich, zmierza jednak w rzeczywi- 
stości do podporządkowania Europy 
zachodniej kontroli amerykańskiej. 

w Anglii wszystkie pożyczki tmpe- 
rialistycznej Ameryki boleśnie odczu 
wane są przez naród. W Anglii pa- 
nuje przekonanie, że wymuszono na 
nas kryzys dolarowy celem obniżenia 


Harry: Pollitt 
Sekr. Gen. KC Kom. Partii 


Sekretarz generalny Brytyjskiej 
Partii Komunistycznej Harry Pollitt 
oświadczył we wtorek, iż partia z 
zadowoleniem wita niedawną kon- 
ferencję 9 suropejskich partii ko- 
munistycznych oraz ich decyzję po- 
wołania do życia Biura Informacyj- 
nego w Belgradzie w celu wymiany 
informacji o sytuacji w ich krajach 
me e, 


jawiły się w prasie reakcyjnej w zwią 
zku z Naradą, jako fałszywe i absolut- 
nie nie odpowiadające rzeczywistości. 

W Naradzie — stwierdził Longo — 
brali udział przedstawiciele partii 
tych krajów. które są najbardziej za- 
grożone dążeniami obcego imperiali- 


| zmu, 


oświadcza: 
powagi międzynarodowej sytua- 
cji Wreszcie przywódca włoskich 


socjalistów zaznaczył, iż okmunikat 
z konferencji 9 partii 
miał żadnego wpływu na stosunki 
między socjalistami a komunistami 
we Włoszech, ani na wiążący ich 
pakt jedności działania, 


deklaruje: 


naszej stopy życiowej oraz celem u- 
czynienia z naszej wewnętrznej i za- 
granicznej polityki narzędzia podpo- 
rządkowanego życzeniom milionerów 
amerykańskich. 

Dlatego też dla Anglików, rozumie 
jących sytuację swego kraju, dekla- 
racja opublikowana przez 9 partii 
nie będzie żadną niespodzianką. W 
deklaracji tej znajduje się ostrzeże- 
nie pod adresem impertalistów. Jed- 
nocześnie deklaracja ta jest wyrazem 
zaufania i wiary w potęgę i zdolność 
sił demokratycznych, mogących uni- 
cestwić imperialistyczne plany, zmie- 
rzające do pozbawienia wolności na- 
rody Europy i Azji. 


Kroki zapoczątkowane przez 9 par- 
tii posiadają olbrzymie znaczenie 
miedzynarodowe i są uważnie f z 
sympatią śledzone przez robotników 
angielskich“. 


w owiada: 
Anglii p 
dla' walki o pokój 1 dobrowolnej ko- 
ordynacji wszystkich ich wysiłków, 
zmierzających do zjednoczenia wszyst 
kich zwolenników demokracji i po- 
koju we wspólnym froncie przeciw- 
ko nowym agresjom podżegaczy wo- 
jennych. 

Decyzja 9 partii możę się przyczy- 
nić do zespolenia i wzmocnienia ru- 


O 110° w ciągu 25 lat 


musi się zwiększyć ilość żywności 


aby nadążyć za przyrostem ludnośc 


NOWY JORK, 7.10 (PAP). Dyrektor | 


generalny Organizacji wyżywienia i 
Rolnictwa Sir John Boyd Orr, złożył 
w komisji gospodarczej ONZ oświad- 
czenie w sprawie sytuacji żywnościo- 
wej na świecie. Zdaniem dyrektora 
Boyd Orra, sytuacja ta jest bardzo 
ciężka. 

Kryzys żywnościowy nie zakończy 
się prawdopodobnie ze zbiorami w 
1948 roku, lecz będzie trwał jeszcze 
lat kilka. Sytuacja żywnościowa w A- 
zji jest tak samo zła, jeżeli nie gor- 


l 


niż w Europie. Dyrektor Orr 
zwrócił sie do Narodów Zjednoczo- 
nych z apelem, by skoncentrowały 
wszystkie swe wysiłki dla przyjścia z 
pomocą Narodom zniszczonym przez 
wojnę i cierpiącym na prak żywności. 


W zakończeniu swego przemówienia 
dyr. Orr podkreśla, że w ciągu naj- 
bliższych 25 lat produkcja żywności 
będzie musiała być powiększona o 
116 proc., żeby nadążyć za przyrostem 
ludności. 


sza, 


Strajk górników w Chile 
Rząd zapowiada ostre represje 


w stosunku do organizacji robotniczych 


SANTIAGO, 7.10. (Obsł. wł). — 
"W zagłębiu węglowym Lota wybuchł 
strajk generalny 18.000 robotników, 
zatrudnionych w przemyśle węglo- 
wym. Mimo zarządzenia nakazują- 


cego podjęcie pracy — strajk nadal; 


trwa. 

SANTIAGO, 7.10. (Obsł. wi). — 
Jak donosi agencja Reutera, przy- 
wódcy  komunistyczni, których o- 
skarża Się o kierowanie strajkiem 
górników, zostaną deportowani do 


Anglicy 
nie chcą pracować na roli 


LONDYN, 7.10 (PAP). Rolnictwo 


brytyjskie utraci około 100 tysięcy ro 


botników, w pierwszym rzędzie na 
skutek repatriacji jeńców wojennych. 


W związku z tą sytuacją, minister 
rolnictwa zapowiedział podjęcie akcj 


południowej części kraju. Jak do- 
tychczas nic jeszcze nie wskazuje na 
to, aby górnicy mieli powrócić do 
pracy. 

Prezydent Chile wydał wczoraj za- 
rządzenie, na mocy którego w całym 
kraju zostaje wprowadzone racjono- 
wanie węgla, gdyż obecne zapasy 
mogą wystarczyć zaledwie na kilka 
dni. Oficjalny komunikat ministra 
spraw węwnętrznych Videla zrzuca 
na komunistów całkowitą odpowie- 


dzialność za katastrofalne skutki, | 


wynikłe z powodu strajku górników. 
Zostaną powzięte „ostre środki" — 
głosi komunikat — w celu zwalczenia 
komunistycznej „kampanii rewolu- 
cyjnej, która rozwija się według Z 
góry ustalonego planu". 
SANTIAGO, 7.10. (Obsł wł). — 
Prezydent Chile ośwładczył, że za 
postawę strajkujących górników czy- 
ni odpowiedzialną partię komuni- 
styczna i stwierdził, że rząd rozpa- 
truje obecnie kroki celem ukrócenia 


1! działalności organizacji robotniczych. 


Rząd postanowił również zmobili- 


werbunkowej wśród robotników zagra; zować pewne roczniki celem wzmoc- 


nicznych. Dla zapewnienia brytyjskich | 
si? roboczych na roli, zamierza się od- | 
dawać do dyspozycji rolników specjal 


ne domki. 3 


nienia armii, zmobilizować wszyst- 
kich techników przemysłu węglowe- 
go oraz zesłać na południe wszyst- 
kich przywódców komunistycznych 
z okręgów węglowych. 


-ronie 1 md 


mie będzie | 


¡chu wszystkich ludzi dobrej woli, 
którzy nie są zainteresowani w woj- 
nie i którzy pragną jedynie żyć 
i pracować w spokoju. 

Przechodząc do omówienia dal- 
szej polityki Brytyjskiej Partii Ko- 
munistycznej, Pollitt oświadczył, iż 
ibędzie ona nadal walczyć o pokój 
oraz niepodległość narodów i dobro- 
byt gospodarczy Wielkiej Brytanii 
przeciwko ofensywie magnatów do- 
|larowych i ich popleczników angiel- 


jskich — Churchilllów i  prawico- 
jwych przywódców Labour Party. 
Mówca oskarżył rząd  labourzy- 


stowski o to, że nigdy naprawdę nie 
dążył do osiągnięcia porozumienia 
politycznego ze Związkiem Radziec- 


krytyce imperialistyczną f agresyw- 
ną politykę Stanów Zjednoczonych. 
Przejawy tej polityki widoczne są 
w Grecji, Turcji 1 Iranie, w uza- 
leżnianiu dalszej pomocy dla Anglii 
od zaniechania nacjonalizacji, w pla- 
nie Marshalla, w taktyce stosowa- 
nej w Radzie Bezpieczeństwa oraz 
w ostatniej propozycji Marshalla 
utworzenia nowej organizacji, któ- 
rej zadaniem ma być pominięcie 
ONZ i izolacja narodów, stojących 
na straży pokoju. 

Mówca wskazał w końcu na nie- 
bezpieczeństwo jakie kryje realiza- 
leja planu Marshalla i Bevina odbu- 
dowy potęgi kapitału monopolistycz- 
nego w Niemczech oraz oświadczył, 
iż rząd labourzystowski przez swą 
akcję w Grecji, Indonezji, Palesty- 
nie, Persji, Burmie, Indiach, na Ma- 
lajach i Cejlonie popiera agresywną 


a i państwami nowej demokracji. | politykę imperializmu  amerykań- 
Następnie Pollitt poddał ostrej I skiego. 
xX 
x * 
WIEDEŃ, 7.10 (Obsł, wł). — !wiedź na presję, jaką Stany Zjedno- 
Austriacki dziennik komunistyczny | czone wywierają na kraje europej- 
„Wołksstimme”* pisze, że obowiąz-' skie. 


kiem każdego człowieka postępu jest 
przyłączyć się do walki przeciwko 
ciemnym siłom amerykańskiego im- 
perializmu. 

Dziennik, omawiając w artykule 
wstępnym deklarację 9 partii, po- 
wołuje się na słowa Johanna Kop- 
leniga, przywódcy Austriackiej Par- 
tii Komunistycznej, który stwierdził, 
że „plany amerykańskiej reakcji są 
niczym innym, jak tylko kontynua- 
cją faszystowskiej polityki Hitlera". 

„Jak i w inych krajach Europy, 
również i w Austrii — pisze dzien- 
nik — imperializm amerykański 
grupuje wokół siebie jak najbardziej 
reakcyjne elementy. 

Imperializm ten, tak samo jak i 
faszyzm, posługuje się sloganem an- 
tykomunistycznym, w celu zamasko- 
wania swoich prawdziwych celów. 
Obecnie w Austrii wszystkie siły 
reakcyjne zgrupowane są pod sztan 
darem walki z komunizmem. 

PARYŻ, 7.10 (PAP). Niezależny 
dziennik „Ordre“, omawiając utwo- 
rzenie Biura Informacyjnego w Bel- 
gradzie, podkreśla, że jest to odpo- 


PRAGA, 7.10 (PAP). — Ogłoszono 
tu komunikat oficjalny, donoszący © 
zakończeniu śledztwa w sprawie spi- 
sku w Słowacji. 
| Działalność spiskowców zmierzała 
do obalenia Republiki Czechosłowac= 
kiej i utworzenia „niepodległego pan 
stwa słowackiego“ za pomocą zama- 
chu stanu, który miał być wykona- 
ny „w odpowiedniej chwili“. Spisko- 
wcy pozostawali w ścisłym kontakcie 
z emigracją słowacką zagranicą, na 
czele której stali: Sidor, b. poseł „rzą 
du“ Tiso przy Watykanie oraz b. mj- 
nister spraw zagranicznych tego „rzą 
du* Durczański, niedawno skazany 
naocznie na śmierć. 

Komunikat oficjalny podkreśla, że 
spisek był szeroko rozgałęziony. Głó- 
wnymi ośrodkami spisku były mia- 
sta: Zilina, Bańska Stawnice i Nowe 
Zamki. Oddziały tajnej organizacji 
działały w 13 okręgach. Do zadań 


Í 
KJ 


Nici. spisku słowackieg 
prowadzą zagranicę | 


| Partie komunistyczne 9 krajów 
europejskich uznały, że wzajemna 
wymiana poglądów i koordynacja 
działalności jest obecnie niezbędna. 
Współpraca taka istnieje między 
partiami  socjalistycznymi Europy 
pod egidą Labour Party. 

Taka współpraca międzynarodowa 
istnieje również między partiami 
katolickimi pod naczelnym kierow- 
nictwem Watykanu. Również ame- 
rykańskie koła finansowe starają się 
utworzyć  „międzynarodówkę dola- 
ra“. Komentując ustępy deklaracji, 
w których mowa o istnieniu obozu 
imperialistycznego i demokratyczne- 
go, „Ordre“ podkreśla, że partie ko- 
munistyczne stwierdzają istniejący 
stan rzeczy, za utworzenie którego 
nie ponoszą odpowiedzialności. 

„France Tireur* określa decyzję 
9 partii, jako akt obrony i stwier- 
dza: „Reakcja nie czekała tak dłu- 
go, aby zorganizować się w skali 
znacznie szerszej, bo światowej". 
Następnie dziennik podaje szereg 
faktów, dotyczących działalności ko- 
ścioła w skali międzynarodowej. 


o 


| 


oddziału politycznego organizacji na- 
leżało szerzenie wśród szerokich mas 
ludności wrogich nastrojów wobec 
rządu, sianie niepokoju za pomocą 
fałszywych wiadomości i wywrotowej 
propagandy. 

„Organizacja wydawała 
pisma. 

Zadaniem „departamentu wojsko- 
wego“ było formowanie tzw.  „od- 
działów bojowych imienia Tiso" oraz 
utrzymanie kontaktów z członkami 
armii regularnej oraz gromadzenie 
broni i materiałów wybuchowych. 
„Departament“ prowadził także akcję 
sabotażową oraz przygotowywał za- 
machy na życie wybitnych czechosło- 
wackich osobistości politycznych. 

Ogółem w związku ze spiskiem a- 
resztowano 300 osób. Część z nich zo- 
stała zwolniona po przesłuchaniu. 
Przectwko pozostałym odbędzie się 
wkrótce proces sądowy. 


— z 


22 tajne 


Samolot hez pilota 


dbywa powrotny I 


LYNEHAM WILTSHIRE (Anglia). 
7.10. (Obsł. wł.). Niewielu tylko ludzi 
było świadkami startu amerykańskie- 
go samolotu bez pilota „Skymaster'ł 
który wyruszył dzisiaj z loniska w Ly- 
neham Wiltshire do powrotnego lotu 
przez Atlantyk. 

Pułkownik Gillespie, komendant sa- 
molotu, nacisnął tylko guzik, wprawia 
jący w ruch „mózg mechaniczny". Na 
stepnie już wszystko odbyło się we- 
dług przepisanego porządku. Auma- 


ot przez Atlantyk 


tyczny pilot poxierował startem i sa- 
molot oderwał się od ziemi, aby wy- 
lądować po przebyciu 3.840 kilome 
trów w Stephanyville w Nowej Fun- 
landii. Samolot ma na swoim pokia- 
dzie 350 galonów benzyny oraz 11 pa- 
sażerów. 

Na określonej wysokości samolot 
automatycznie zawrócił na południo* 
wy - zachód, a jego mechanizm TOZ- 
począł odbieranie fal radiowych, WY- 
syłanych z lotniska, 


Od 50lat n.e 


ma poprawy 


iw losie ludów kolonialnych 
pod rządami hrytyjskimi 


NOWY JORK, 7.10 (PAP). Podczas 
dyskusji, w komisji powierniczej 
ONZ, delegat Stanów Zjednoczonych 
sprzeciwił się Związkowi Radzieckie- 
mu, domagającemu się ogłaszania peł- 
nych sprawozdań o rozwoju i postę- 
pie w dziedzinie gospodarczej, społecz 
nej i politycznej ludów kolonialnych, 
rządzonych przez państwa, należące 
do ONZ. 

Wniosek radziecki został natomiast 
poparty przez Chiny, Indie, Urugwaj 
oraz nowego członka ONZ — Yemen. 
Delegaci tych państw wezwali ONZ, 
aby nie zawiodła nadziei ludów kolo- 
nialnych co do ich przyszłej niepo- 
dległości. 

Delegat Ukrainy oświadczył, że nie- 
chęć mocarstw kolonialnych do do- 
starczania politycznych informacji o 
rządzonych przez nie ludach wskazu- 
je, że warunki tych ludów są dalekie 
od idylicznego obrazu, przedstawione 
go przez delegację brytyjską. 

Delegat Republiki Białoruskiej przy 
toczył zdanie angielskiego pisarza A- 
ieksandra Campbella dla udowodnie- 
nia, że w ciągu ostatnich 50 lat warun 


Los hiatych 


NOWY JORK, 7.10 (PAP). — Na 
posiedzeniu komisji społecznej, któ- 
rej przewodniczącym jest ambasador 
Lange, delegat Polski min. Ksawery 
Pruszyński złożył oświadczenie w gło 
śnej sprawie stu kilkudziesięciu dzie- 
wcząt polskich sprowadzonych z o- 
bozu w Niemczech do pracy w jed- 
nej z fabryk kanadyjskich. 

Min. Pruszyński oświadczył, że 
wbrew twierdzeniu delegata kanadyj 
skiego, dziewczęta polskie nie mają 
ani tych samych praw, ani tej samej 
płacy co robotnice kanadyjskie, Do- 
kładne zbadanie sprawy przez min. 
Pruszyńskiego wykazało, że płace 
tych dziewcząt są o wiele niższe niż 
robotnie kanadyjskich oraz że trzy- 


Wiec nauczycieli 


Wczoraj, z okazji dziesiątej rocznicy 
antysanacyjnego strajku nauczyciel- 
skiego, odbył się przy udziale przeszło 
3 tys. zorganizowanego w partiach ro- 
botniczycn PPR 1 PPS nauczyciel- 
stwa, wielki wiec, 
delegacje robotnicze wspomnianych 
partii oraz serdecznie przez zebra- 
nych witany minister oświaty 
Skrzeszewski, 


Uroczystość rozpoczęto uczczeniem 
gakdęci postępowych członków Związ 
ku, poległych podczas okupacji. 

Następnie, po powołaniu prezydium, 
głos zabrał kurator Okręgu Szkolnego 
Warszawskiego tow. Wojeński oma- 
wiając kolejne etapy walki ZNP z sa- 
nacją. Ścisłą łączność w tej walce z ru 
chem robotniczym, co było wynikiem 
narastającej świadomości potrzeby jed 
nolitego fromtu całej polskiej lewicy w 
wallce o postęp. „Ta walka łączyła w 
jednolitym froncie lewicę PPS, komu- 
nistów i lewicę ruchu ludowego". _ 

Drugi z kolei zabrał głos b. wicemi= 
nister oświaty tow. poseł Bieńkowski, 
który mawiązując do historii ruchu 
postępowego stwierdził: m 

„Polska dziełehwa nie spłync?a z 
nieba, nikt nie wymyślił r? progra 
mu w ciszy gabinetu. KSsza ai 
go stulecia i jednym z Przejaw 
tego kszta był wasz strajk. 

Nowa, ająca Się w zawrot- 
nym tempie rzeczywistość zastała 
inteligencję naszą nie zupełnie przy 
gotowana“. 

A „jedyna drora inteligencji pol- 

skiej TO DROGA WSPÓLNA Z 

KLASĄ ROBOTNICZA", 

Trzeba zrozumieć, że wielkich pro- 
blemów dnia dzlsiejszego nie da sie 
wyminąć. Trzeba je przemyśleć do 
głębi. Tego wymaga obecna rzeczywi- 
stość. Szczególnie nauczyciel musi to 
zrozumieć. To co zaszczepia on mło- 
dzieży musł dla niego samego stać sie 
wielką prawdą. 


Sprawiedliwości dlu Indonezji 
żada delegat Polski na ONZ 


ła debaty w sprawie Indonezji. 
Delegat Hindustanu, Piłlai, stwier- 

dzając, że wojska holenderskie, 

wynika ze sprawozdania 6 konsułów, 


dążyły do wyrównania pozycji, uzyska | tąd, 


nych w czasie ostatniej ofensywy, do- 


magat się, by Rada Bezpieczeństwa ZA | przedstawiciel 


leciła armiom obu stron wycofanie się 


NOWY JORK, 7.10 (PAP). — We |cofania armii obu stron na pozycje 
wtorek Rada Bezpieczeństwa wznowi- | wyjściowe. Mówca stwierdził, 


jak | traktowanie obu stron, 


ze za- 


sadniczym błędem dotychczasowej ak- 


szym ciągu zamierzają kontynuować 
swą akcję wojskową. 
Na zakończenie Palar sprecyzował 


eji Rady Bezp. było niejednakowe |w następujących pynktach stanowisko 


uczestniczą- 
cych w sporze. Holandia była, jak do- 
w znacznie bardziej uprzywilejo- 


wanej pozycji. 


y Indonezji, Palar, 
stwierdził, że Holandia fikcyjnie usta- 


na pozycje, zajmowane przed rozpo" |jiłą zajęte przez siebie He czasie jdziść 


częciam działań wojennych. Tylko w 
tym wypadku możliwe jest zaprzesta- 
nie walk. Zalecenie Rady Bezpie- 
czeństwa zaprzestania działań wojen- 
nych winno być wykonane, zanim trzy 
osobowa komisja arbitrażowa rozpo- 
cznie swe prace. 

Delegat polski, dr Suchy, popari 
wniosek radziecki, domagający się wy 


łań wojennych terytorium. Z tego po- 
wodu w ciągu wielu tygodni po wy- 
daniu przez Radę Rezpieczeństwa za- 
iecenia o zaprzestaniu działań wojen- 
nych, oddziały holenderskie przeqro- 
wadzały operacje, zajmując m. inn ta 
kie miasta, jak: Tasikmalaya i Garut. 
Mówca podkreślił, iż Holendrzy w dal 


swego rządu: 
1 Indonezja zgadza się na powołanie 
3-osobowej komisji arbitrażowej. 
2 Indonezja pragnie gwarancji, iż de 
cyzja ONZ będzie wiążąca dia obu 
Strom. 3 
Indonezja prosi o przyśpieszenie 
akcji ONZ dla zapobieżenia dalsze 
mu rozlewowi krwi i zniszczeń, 
Ą 3-osobowa komisja arbitrażowa 
winna działać poza obrębem Ho- 
iandii i Indonezji, by zapobiec możli- 
wości bezpośredniego na nie oddziały- 
wania. 
Następne posiedzenie Rady Bezpie- 


na który przybyły , 


ki życia w koloniach brytyjskich nie 
poprawiły się wcale, a znacznie się 
pogorszyły. 


Co zrobić 


z Niemcumi 
odpowie 


Wielka Gzwórł a 


LONDYN, 7.10 (PAP). — Porządek 
dzienny konferencji zastępców mini- 
strów spraw zagranicznych Wielkiej 
Czwórki, która ma się rozpocząć w 
Londynie 6 listopada br., obejmuje 
trzy punkty, uzgodnione poprzednio 
w Moskwie, a mianowicie: 1) u- 
strój polityczny Niemiec, 2) procedu- 
ra przygotowania traktatu pokojo- 
wego z Niemcami i 3) odszkodowania 
wojenne. 


niewolnice... 


Tragedia dziewcząt polskich w Kanadzie 


mane one są w klasztorze dokąd mu- 
szą wracać po pracy i skąd nie wol- 
no im się oddalać bez eskorty księ= 
dza lub zakonnicy. 

Pruszyński podkreślił, że warunki, 
w których żyją i pracują dziewczęta 
polskie, są nieodpowiednie i że ma 
nadzieję, iż rząd kanadyjski zapewni 
Polkom prawa, przysługujące robo- 
tnicom kanadyjskim oraz zakończy 
w ten sposób godny pożałowania in- 
cydent. 


Delegat kanadyjski nie skorzystał 
z propozycji przewodniczącego komi- 
sji i nie udzielił na oświadczenie 
min. Pruszyńskiego żadnej odpowie- 
dzi, ani nie złożył wyjaśnienia. 


Jedyna droga inteligencji polskiej 
— to droga wspólna z klasą robotniczą 


stolicy 


| Uroczystość zakończono przyjęciem 
' rezolucji, która między innymi głosi, 
że „nauczyciele Warszawy pragną zre- 
|aliżować, rzucone przez przodują: 

, działaczy nauczycielstwa hasło jedno= 
ści z całym światem pracy w imię 
budowania i umocnienia demokratycz= 
nej Polski Ludowej“, 


Francuskie 


koła gospodarcze 
o Naradzie 9 Partii 


PARYŻ, 7.10 (od wł. korespond.)-— 
W niektórych francuskich kołach 
przemysłowych daje się w ostatnich 
czasach zaobserwować rosnące nie- 
zadowolenie z powodu penetracji ka- 
pitału amerykańskiego w życie go- 
spodarcze Francji. Szczególnie wy- 
raźnie ujawnia się ono w hutnictwie, 


przemyśle maszynowym oraz samo- 
chodowym. 


W kołach tych panuje przekona- 
nie, że po nieudanych rokowaniach, 
przeprowadzonych przez min. Bi- 
daułt należy spodziewać się bardziej 
drastycznych metod postępowania ze 
strony Amerykan. 


Í W związku z ogłoszeniem Deklara- 
| cji 9 partii w niezależnych fran- 


cuskich kołach gospodarczych liczą 
się ze wzmożeniem oporu przeciwko 
inwazji kapitału amerykańskiego na 
Europę. Wspomniane koła gospodar- 
cze odnoszą Się z rezerwą do wrogie- 
go i napastliwego stanowiska, jakie 
część prasy francuskiej zajęła wo= 
bec porozumienia dziewięciu parti. 


—<02— 


Wymiana towarowa 
między 
Czechosłowacją a ZSRR 


PRAGA. 7.10 (PAP). — Trwające od 
kilku tygodni czechosłowacko-radziec- 
kie rokowania handlowe weszły w de: 
cydującą fazę. 

„Czescy delegaci przemysłu metalur- 
gicznego zawarli już umowę na dosta- 
wę z ZSRR 400 tys. ton żelazą oraz 70 
tys. ton rudy manganowej. Ponadto 
przemysi chemiczny otrzyma 3 tys. ton 
chromu, W zamian za to uzgodniono 
Już dostawę z Czechosłowacji artyku- 
łów farmaceutycznych. 


Min. Rusinek 
wraca do Warszawy 
LONDYN, 7.10 (PAP). — Minister 


pracy i opieki społecznej, Rusinek, o- 
puścił we wto: - rano Londyn i udał 


czeństwa odbędzie się w czwartek, sią samolotem u. warszawy, 


Reakcyjna dywersja w jeszcze jednej postac 


Rzeczywistość zadaje kłam oszczerczej agitacji 


+-0d dłuższego już czasu jesteśmy 
w Polsce świadkami aktywizacji e- 
lementów wrogich demokracji ludo 
wej na odcinku katolickim. Usiłu- 
Je się wykorzystać religię dla ce- 
lów czysto politycznych, ze sprawą 
wiary nie mających nic wspólnego. 

Wysiłki te zbiegają się w czasie 
£ coraz bardziej bezczelnymi wy 
stąpieniami polityków  amerykań- 
skich, z coraz bardziej jawnym 
mieszaniem się imperialistów z 

all Street w życie narodów Euro 
DY. We Francji, we Włoszech, w 
Niemczech i w innych krajach 
Wprzągnięto całe stronnictwa mie 
niące się „chrześcijańskimi“, czy 
nkatolickimi* w służbę amerykań- 
Skiego kapitału. Spełniają one rolę 
grabarzy niepodległości własnych 
narodów i posłusznego narzędzia 
W rękach bankierów nowojorskich. 

Jeśli chodzi o Polskę, to pano- 
wie ci nie mogą oczywiście liczyć 
ną jakieś większe powodzenie. Siły 
ludowe i demokratyczne, mające u 
nas głos decydujący, nie pozwolą 
na to, aby uszczupiić prawa suwe- 
renne naszego kraju, nie dadzą się 
nabrać na oszustwa pożyczek dola- 
rowych i wszelką akcję godzącą w 
nasz byt niepodległy, potrafią sku. 
tecznie odeprzeć. Również słabe 


perspektywy posiada na terenie na 
szego kraju ich dywersja politycz- 
na. Nie uda się ona, mimo, że czy- 


W czyim interesie leży 


„europejska unia ceina“ 


Jedną s fundamentalnych kwestii, 0- 
Mmawianych w Paryżu na konferencji 
16 państw europejskich, jest sprawa za- 
warcią tzw. unii celnej, lansowana usil- 
me przes mspiratorów tej, niby gospo- 

rczej, narady, Projekt takiej umii 
Potkal się jednak a silnym -oporem 

ród większości państw, reprezentowu 
mych na. konferencji; niektore s. mich, 
Jak: Szwecja $ Szwajcaria, zademon- 
sirowały wprost stanowisko oposy- 
cyjne. i i 

Autorem projektu siala sig formalnie 
delegacja włoska, która zareklamowała 
go jako swój „konstruktywny wkład do 
działania do dzieła współpracy europej 
skiej”, Jednak wkrótce delegaci Włoch 
sdradzili się z tym, że ich propozycje 
sostały sformułowane według wskazó- 
wek amerykańskiego Departamentu Sta 
nu i mają na celu zaspokojeme katego- 
s a żądań monopolistów USA, co 

|. m rgamzacji przestrzem europej- 
skiej” w formie wik celnej. że 


Wysuwająo proj ikwidacji ba- 
. jekty likwidacji b 
ce y „ s s gio > 
rier Troy Europie, tmperialiści a- 


najmmej © interesach 
skich, dążą natomiast do 
nej ekspansji gospodarcze 
nej na naszym kontynencie, żadną: 
sniesiania ceł i ińnyjch. E e Eh 
portowych. 257 
Stany Zjednoczone usiłują na stałe 
posbawić państwa europejskie możnoś. 
ci obrony swych interesów ekonomics- 
nych przed ofensywą amerykańskiego 
kapitalismu. Istota, sprawy ka zmienia 
się przez to, że plany uposie lsenia eko- 
nomistyki europejskiej wysuwane są pod 
pretekstem „swobodnej przedsiębiorczo 
ści” $ „równych możliwości kandlo- 
wych”, h „peja. * 
Charakterystyczny jest fakt, że 5ta- 
ny Zjednoczone nie będąc puństwem ew 
ropejskim, s góry jednak uważają się 
sa parinera i uczestnika projektowanej 
„unii celnej”. Niemniej znamienne jest 
to, je USA usiłują wprowadzić do gro- 
członków uni również — Niemcy 
Achodnie, których potencjał przemy- 
powy odbudowują z wielką gorliwością. 
„2 okoliczność wywołuje niepokój i pet 
t Odurzenia komenturze w demokra- 
Ycznych kołach Francji. Jakim cudem, 
u tych warunkach, mógłby przemysł 
francuski dać sobie radę z konkurencję 
Przemysłu Ruhry? — zapytuje prasa 
tancuska. 
statecznym celem „umii celnej” BY- 
peg GOSPODARCZE ROZBROJE- 
sB 16 PAŃSTW EUROPY i uczy- 
Cie z nich areny „wolnej konkuren- 
ey » dla eksporterów amerykańskich. 
Chodzi im o to, by mie pozwolić prze- 
Mysłowi europejskiemu na odbudowę po 
Wojennych wstrząsach i przyśpieszyć w 
% sposób przeksziałcenie większej czę 
« Europy w JEDEN WIELKI BEZ- 
CŁOWY RYNEK ZBYTU DLA TO- 
WARÓW AMERYI KAŃSKICH. 
kawą rzecz, iż za projektem „umii 
celnej” wypowiedziały się od razu tyl- 
* Grecja, Turcja i parę innych 
Państw, które ani pod względem pou- 
daj Y ani też pod względem gospo- 
Gy Jm nie mają właściwie nie do 
ah W rezultacie, projekt przeka 
ny zóstał specjalnej komisji dla „prze 
owania”, Innym słowy — odłożo- 
we a calendas graecas. I pod iym 
tw ledem — sławeiny „plan Marshal- 
Baj” rokuje szybkiej, ani „pomyśl 


nione będą niewątpliwie wysiłki, 
aby jeszcze bardziej zamaskować 
jej istotne cele i ukryć ją za ta- 
kim, czy innym szyldem. 


Zainteresowania giełdziarzy ame 
rykańskich różnymi ruchami poli- 
tycznymi, występującymi pod naz 
wą katolickich i poparcia jakie im 
udzielają we Francji, Włoszech i 
gdzie indziej, wskazują nam, że po 
winniśmy mieć oczy otwarte i na 
to, co się dzieje w Polsce. W świe- 
tle tego specjalnej wymowy nabie 
ra publicystyka, uprawiana na ła- 
mach niektórych krajowych „Ty- 
godników', propagujących różne 
koncepcje urządzenia, świata idące 
wyraźnie po linii dążeń do panowa 
nia „nad światem amerykańskiego 
kapitału monopolistycznego. A 

W świetle tego 
aktywizacja elemen 
na odcinku katolie 
użycia Kościoła do walki z pań- 
stwem ludowym. Jest to robota 
prowadzona w skali międzynarodo 
wej — robota mająca swój wyraź 
ny ośrodek dyspozycyjny. 

„Dalecy jesteśmy od upraszcza- 
ma zagadnienia. Nie zawsze ci, 


zrozumiała jest 
tów wstecznych 
kim oraz próby 


Zlikwidujmy resztki marnotrawstwa 


Jeszcze wiosną 1946 roku, kiedy 
nasz unarodowiony przemysł stawiał 
pierwsze kroki na drodze odbudowy, 
we wszystkich gałęziach przemystu 
rozpoczęła się akcja oszczędnościowa. 
Zrazu nie była ona powszechna, lecz 
obejmowała nieliczne, przodujące za. 
kłady. Ministerstwo Przetnysłu popar- 
ło wówczas pierwsze kroki w. kierune 
ku bardziej racjonalnego wyzorzystą- 
nia zasobów „produkcyjnych, oszczę- 
dzariia opału, energii, surowców, ma- 

ałów pomocniczych oraz maszyn i 
urządzeń przemysłowych, Jednakże do 
piero na początku 1947 roku akcja 0- 
sme va stała się powszechna, 
sięgając głębiej i obejmując wszystkie 
niemal zakłady pracy. 

„W całym przemyśle powoła 

życia specjalne organy, EA E a 
niem jest kierowanie akcją, planowa- 
nie zamierzeń oszczędnościowych oraz 
kontrola ich wykonania. W aparacie 
Ministerstwa Przemysłu, w central. 
nych zarządach przemysłowych i po- 
szczególnych zjednoczeniach powołano 
komisarzy oszczędnościowych, a w za- 
kładach wytwórczych powstały komi- 
sje oszczędnościowe. 

Obeonie mamy pierwsze globalne 
wyniki tej akcji za pierwsze półrocze 
br. Nie są one kompletne, gdyż obej- 
mują dane 11 centralnych zarządów 

z energetyki, przemysłu elektro- 


Ee ysłu gg Paliw płynnych i prze 


jeszcze 
Mimo to mają wiełk 


1 przed przemysłem dal- 
oszczędnościowych. 


ey 1947 roku 
3.000.000.000 złotych 


Bardzo cieka x 
poszczególnych elemen aż Sie analiza 
w sumie owe 3 miliardy oszenędycych 

Jedna czwarta część tej ości. 
wstała dzięki oszczędność. gam 
łowym. Mniejsze zużycie węgla w ors. 
myśle przyniosło 5,9 proc. ogólnych o. 
szczędności, mniejszy rozchód surow- 
ców i materiałów technicznych 7 2 
proc., energii elektrycznej 2,5 proc 
zużycie odpadków dało 5,4 proc. oszczę 
dności, redukcje manca 0,9 proc., a 
zmniejszenie kosztów transportowych 
2,4 proc. 

Lepsza organizacja pracy przyniosła 
najwięcej, bo blisko 38 proc. za?szczę- 
dzonej sumy. W tej wieża największą 
pozycję osiągnięto dzięki przeprowa- 
dzeniu remontu maszyn 1 budynków 
sposobem gospodarczym. Z tego źró- 
dła pochodzi blisko 15 proc. wszyst- 
kich oszczędności. Upłynnienie nad- 
miernych remanentów dało 5,8 proc. 
oszczędności, wprowadzenie udoskona. 
leń produkcyjnych również 5,8 proc., 
bardziej racjonalne wykorzystanie ma 
szyn dało jeszcze znikomą oszczędność 
0,1 proc., a komasacja drobnych zakła- 
dów 1,5 proc. Do - najważniejszych 
sukcesów w tej gruple można zaliczyć 
oszczędność, osiągniętą dzięki zmniej- 
szeniu kosztów administracyjnych w 
przemyśle, mianowicie 9,7 proc.. całej 
sumy $ 

Zmniejszenie wydatków osobowych 
przysporzył. ponad 1? proc. całej zao. 
szczędzoneł sumy. Z tego 6,2 proc przy 


pada na zredukowanie straży przemy- | sytuacji niędzynarodowej należy. się ! do 
słowych i 6 proc. na inne redukcje-0- liczyć - z okolicznością, Że nikt. nie | Europy i Azji 


3 miliardy zł oszczędziliśmy 


prze 
oc, 
4 


rzy są używani jako narzędzie. zda 
ją sobie sprawę dla kogo pracują 
i komu służą. Całą sztuka tej akcji 
w której niemały jest udział orga- 
nów wywiadu, polega na tym, aby 
wciągnąć do niej najbardziej wste 
czne i zacofane elementy maskując 
jednoczełnie starannie wszystkie 
kanały, którymi idzie inspiracja. 

Mówilśmy już wiele razy: nie 
chcemy walki z Kościołem i religią, 
wolność przekonań religijnych jest 
i będzie w Polsce szanowana. Sło- 
wa te mają pokrycie w naszej co- 
dziennej rzeczywistości i chyba tyl 
ko ktoś o złej woli lub urzeczony 
wrogą propagandą, może temu 
przeczyć. Tymczasem, wbrew oczy 
wistym faktom coraz częściej je- 
steśmy ostatnio świadkami wystą- 
pień księży, a nawet wysokich w 
hierarchii Kościoła dostojników, 
którzy usiłują z białego robić czar 
ne i podburzają wiernych przeciw 
władzy ludowej. 

Jaskrawym tego przykładem 
jest kazanie wygłoszone w ostatnią 
niedzielę do studentów Politechni- 
ki Warszawskiej w kościele Zbawi 
ciela. Kazanie przepojone duchem 


któ í nienawiści do demokracij ludowej 


w ciągu 


sobowe. Zarówno pracownicy straży 
przemysłowej, jak i inni zredukowani 
pracownicy zostali prawie wszyscy 
przeniesieni do. działów produkcyj- 
nych, przeważnie w tych samych 
przedsiębiorstwach. 

Oszczędności wynikłe ze zwiększenia 
wydajności pracy wyniosły w pierw- 
sżym półrotzyt 8,6 proc. Ostągńigte w 
ten sposób sumy stanowią jedną ż naj 
ina W, bilansie o- 


szczędnośció 


Prasa Zagraniczna 


i noszące wszelkie cechy agitacyj- 
nego przemówienia politycznego. 
„Władza obecna w jednym ręku 
trzyma chleb, a w drugim bat". 
Od takich to sformułowań roiło się 
w kazaniu. Ksiądz - agitator natch 
niony odezwą biskupów nie zapom 
niał także o odbudowie Warszawy. 
„Nie bierzcie do ręki łopaty w nie- 
«alele — mówił — bo bez Boga ni 
nie zbudujecie'. 

Komentarze są chyba zbyteczne. 

Przykładów takich przemówień 
wygłaszanych z ambon można 
przytoczyć więcej. Ale myliłby się 
ten, kto by chciał jedynie na pod- 
stawie takich wystąpień oceniać 
stanowisko całego kleru polskiego. 
Są bowiem i inne fakty. Mamy licz 
ne przykłady, które mówią nam, że 
wielu księży współpracuje lojalnie 
i uczciwie z organami władzy pań- 
stwowej. Przykłady kięży - demo- 
kratów, którzy swą pracą dla do- 
bra ludu zasługują na uznanie i 
szacunek. 

A postawa szerokich rzesz kato- 
lickich? Otóż właśnie ta ich posta 
wa, fakt, że większość katolików w 


religijnych miałaby walczyć z wła- 
dzą ludową — jest najlepszym do- 
wodem, jak fałszywa jest agitacja, 
która ich pcha w tym kierunku. 

Agitacja ta nie na polskiej rodzi 
się glebie i natchnienie swe czerpie 
z wrogich naszemu narodowi źró- 
deł. 

I cóż, że tu i ówdzie w najbar- 
dziej zacofanych kołach społeczeń- 
stwa znajdzie posłuch. 

Cóż z tego, że przez pewien czas 
jeszcze podtrzymywać będzie fałszy 
we uprzedzenia. W świetle nowej 
rzeczywistości fałsze te nie będą 
się mogły długo utrzymać. Każdy 
dzień demaskować będzie istotne ce 


le tej roboty i coraz bardziej odsła | 


niać jej prawdziwych  inspirato- 
rów. 

Nie znaczy to, abyśmy mieli po- 
zostać bierni. Musimy przeciwdzia 
łać wszelkim próbom rozbicia jed- 
ności narodu polskiego, mając w 
ręku najdogodniejszy oręż, jakim 
jest prawda. Olbrzymia większość 
mas katolickich już dziś znajduje 
się w szeregach demokracji. Znaj- 
dą się w jej szeregach także i ci, 


Polsce absolutnie nie widzi powodu | którzy byli dotąd oszukiwani. 


dlaczego z racji swoich przekonań! 


pół roku 


Pozóstałe, tzw. „różne“ źródła dały 
w sumie 16 proc. wspomnianej trzy- 
miliardowej kwoty. 


| yniki te są bezsprzecznie bardzo 

j poważne. Dalsze prowadzenie ak 

| cji w tym samym termsie pozw9 

| li do końca roku zrealizować plan ra- 
oszczędzenia w przemyśle 7 miliardów 
złotych w cląztt bież. roku. 


"Nie można jednakuznać tych wyni- 
ków za wystarczające. Zrobiliśmy za- 
EEE ZER 


o Naiadzie 9 Partii 


PRAGA, 7.10 (PAP). Organ cze- 
chosłowackich związków zawodo- 
wych „Prace“ poświęcił wtorkowy 


artykuł wstępny deklaracji 9 partii 
komunistycznych. W artykule pt. „Biu 
ro Informacyjne" redaktor naczel- 
ny tego pisma —Sila — pisze: 
„Podczas gdy celem wojennym 
Związku Radzieckiego było złama- 
nie i zlikwidowanie imperializmu 
państw faszystowskich w eelu 
przywrócenia pokoju i ładu de- 
mokratycznego w Europie, pań- 
stwa zachodnie dążyły do pozby- 
cia się niewygodnych współzawod- 
ników — Niemiec i Japonii — oraz 
do utrwalenia swej przewagi na 
świecie. To imperialistyczne dą- 
żenie jest obecnie główną przesz- 
kodą na drodze do porozumienia, 
główną przyczyną tarć powojen- 
nych”. 
W Końcu autor artykułu polemi- 
zuje z twierdzeniami, jakoby utwo- 
rzenie Biura Informacyjnego w Bel- 
gradzie miało być równoznaczne ze 
wskrzeszeniem międzynarodówki ko- 
munistycznej. 
LONDYN, 7.19 (PAP). Prawicowe 
dzienniki brytyjskie w dałszym sią- 
gu usiłują przedstawić decyzję utwo 
rzenia Biura Informacyjnego 9 par- 
til komunistycznych jako rzekome 
wskrzeszenie Kominternu. 
Labourzystowski „Daily Herald“ 
zwraca uwagę na te ustępy w de- 
klaracji, w których poddana została 
Party polityka przywódców Labour 


nikom 
ści? „Times“, 
strzega przed 
zagadnienia. 


k gawierdzając pogorszenie  stosun- 
w __ międzynarodowych, „Times“ 
przyznaje, że mocarstwa zachodnie 
niejednokrotnie wywoływały 
dźwięki międzynarodowe 


Autor artykułu prze- 
zbytnim uproszczeniem 


mi. Jako przykład takiej wypowie- 
dzi dziennik przypomina deklarację 
prezydenta Trumana z 12 marca br. 
w sprawie pomocy dla Grecji i Tur- 
cji! Następnie Times stwierdza, że 
Wielka Brytania powinna odegrać 
rolę pośrednika i przyczyni£ sie do 
usunięcia nieporozumień mieczy Wa- 
szyngtonem a Moskwą. W końcu 
dziennik zaznacza że przy scenie 


Dłuższy. artykuł, poświęcony wy- 
konferencji 9 partii zamie- | 


roz- | 
A swymi | 
ostrymi i brutalnymi wypowiedzia- | 


| bylby w stanie skłonić Anglików 
ido udziału w jakiejkolwiek wojnie 
| agresywnej. 

„Dally Worker“ zwraca uwagę na 
| okoliczność, że deklaracja 9 partii 
komunistycznych została w wielu 
dziennikach w sposób monstrualny 
przekręcona. Decyzja założenia Biu- 
ra Informacyjnego w Belgradzie ro- 
stała przedstawiona, jako wskrzesze- 
nie Kominternu. „Nie wyjaśniono 
jednak — pisze „Daily Worker" — 
w jaki sposób Biuro Informacyjne 
9 partii stanowić będzie nową mię- 
dzynarodówkę. 

Jest rzeczą najbardziej charakte- 
rystyczną, że najgwałtowniejsze ata- 
ki przeciwko decyzji utworzenia Biu 
ra lnformacyjnego przypuścili kie- 
rownicy Francuskiej Partii Socjali- 
i stycznej. 

Wiadomo, że Francuska Partia So- 
} cjalistyczna współpracuje ściśle z in- 
inymi partiami socjalistycznymi Eu- 
(ropy Zachodniej. Z punktu widze- 
nia Bluma i jego przyjaciół współ- 
praca między partiami socjalistycz- 
nymi jest wysoce chwalebna, a 
I współpraca między partiami komu- 
|nistycznymi jest... niegodziwą kon- 
| spiracją*. i 
| „Daily Worker“ podkreśla, że de- 
,eyzja 9 partii jest jasna i przejrzy- 
| sta. Miliony ludzi cieszyć się będą 
|z inicjatywy, podjętej przez 9 partii 
komunistycznych dła sprawy poko- 
ju i demokracji. 
| W końcu „Daily Worker“ ey- 
tuje deklarację 9 partii, stwier- 

dzajacą istnienie 2 obozów: impe- 
|  rialistycznego i demokratycznego. 
| „Słowa te — zaznacza autor ar- 
| tykułu — są poważnym ostrzeże- 
| niem. a jednocześnie wyrażają one 
| wiarę i nadzieję, wiarę w potege 


a 


m AAAA. D O ZWZ a e 


| sił demokratycznych, które zniwe- | 


czą plany imperialistów, zmierza- 
łących do ujarzmienia ludów Eu- 
ropy i Azji". 
Dla Anglików, 


; pać nowe, dodatkowe zasoby, niezbęd- 
/'ne do wykonania 
rozumiejących Sy-- 


tuację swego kraju, deklaracja opu- | 


blikowana przez 9 partii nie będzie ;nia planu. Każdy kierownik: przemy- 
żadną niespodzianką. W deklaracji į słu i każdy działacz robotniczy lub 
podj związkowy, nie może zapominać o 
adresem imperialistów Jednocześnie tym. że bez wyzyskania tych rezerw, 
deklaracje, ta jest wyrazem zaufania bez oszczędności nie zdołamy wvko- 
i wiary w potęgę i zdolność si: de- Ira 


tej znajduje się ostrzeżenie 


A. Kubacki 


ledwie początek. Olbrzymie rezerwy, 
istniejące w naszym aparacie produk- 
cyjnym zostały ledwo dotknięte. Ustrój 
demokracji ludowej i system gospodar 
ki planowej otwiera howe możliwości, 
pozwala wyzyskać w znacznie wyż- 
szym stopniu bogactwa kraju. Musimy 
zlikwidować nieuniknione w warun - 
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Obniżka cen 


Opublikowaliśmy wczoraj wiado- 
mość o obniżce cen na cały szereg 
artykułów, wyrabianych przez nasz 
unarodowiony przemysł. 

Zarządzenie ministra przemysłu i 
handlu tow. Minca w tej sprawie 0- 
bejmuje dosyć długą listę towarów 
powszechnego użytku. Obejmuje ma 
teriały ubraniowe i obuwie, artyku- 
ły gospodarstwa domowego i meble, 
maszyny rolnicze i części do nich. 
Ceny detaliczne na poszczególne to- 
wary zmniejszają się od 5 do 80 
procent, 

Dla całego świata pracy, dla kla- 
sy rcbstniczej i pracującej inteli- 
gencji obniżka tych cen jest równo- 
gnaczna z pewną podwyżką zarob- 
ków, ze wzrostem realnej płacy ro- 
beczej. 

Niemniejsze znaczenie ma to 7a- 
rządzenie z punktu widzenia intere- 
sów wsł, dia której obniżenie cen na 


mezszyny ro!'nicze stwarya większe 
mcżliwości odbudowania zniszczeń 
wojennych w roiniciwie, 

Do niedawna w naszeł powojen- 


nej histerii obserwewassmy prawie 
| nieustanny wzrost cen. Obecnie ma- 
lny do czynienia Z PIERWSZYM 
POWAŻNYM ICH OBNIŻENIEM. 
Fakt ten ma sam przez się olbrzy- 
mie znaczenie gespodarcze i polli- 
tyczne, gdyż jest dowodem wzmoc- 
nienia sie podstaw naszej stabiliza- 
cji. Krok ten przyczyni się nie- 
wątpliwie do dalszego jej utrwale- 
nia. 

Na szczególną uwagę zasługuje, że 
obniżka cen detalicznych została o- 
siągnięta bez obniżenia cen zbytu 
przemysłu, lecz jedynie na drodze 
zmniejszenia wygórowanych dotąd 
marż zarobkowych w handlu. Pod 
wpływem rozpasanej spekułacji po- 
wojennej, stopa zysku w handlu 
podniosła się bardzo wysoko ił na- 
|wet nasze czynniki państwowe zgo- 
dziły się na uznanie mari, przekra-. 
czających znacznie przedwojenne. 
Obecnie marże te zostały zniżone dla 
dużej grupy towarów powszechnego 
użytku. 

Ale krok ten byłby zupełnie nie- 
możliwy do przeprowadzenia jeszcze 
3 — 4 miesiące temu, przed rozpo- 


częciem walki o uporządkowanie 
handlu. Dzięki zwycięskiej bitwie 
o handel, zainicjowanej przez Pol- 


ską Partię Robotniczą i przeprowa- 
dzonej przez rząd wspólnie z masa- 
mi pracującymi, zdołaliśmy poskro - 


kach kapitalistycznych ale niedopunu- | mic spekulację i ująć w surowe kar 


czalne w naszym ustroju marnotraw- 
stwo dóbr społecznych oraz 'nadmier- 
ne koszty administracyjne i handlowe. 
Możemy i musimy iść dalej. Możemy 
| powinniśmy zospodarować oszczęd 
niej, niś gospodzrował kapitalizm. 

Tymczasem jednak, mimo poważ- 
nych osiągnięć, widzimy jeszcze nie 
mało objawów maimotrawstwa, szcze- 
gólnie w dziedzinie zużycia opału, ener 
gii, surowców i materiałów, 

nacznie gorzej jednak jest w in- 
nych działach naszej gospodarki 
narodowej. W resorcie komunika 
cji nie zrobiono dotąd ani jednego po- 
ważnego kroku w kierunku oszczędno- 
ści. Wiadomo przecież, że koleje są 
największym w kraju konsumentem 
cennego eksportowego węgla. Zużycie 
jego na PKP est obecnie znacznie 
większe, niż przed wojną. Konieczna 
jest niezwłoczna i bardzo energiczna 
walka z marnowaniem węgla nie tyl- 
ko na kolejach, ale i we wszystkich 
innych działach życia gospodarczego. 

To samo dotyczy wszelnich surow- 
ców i materiałów pomocniczych.; Ogół 
nie biorąc nie mamy jeszcze ustalo- 
nych norm zużycia energii, paliwa, su- 
rowców i materiałów ruchowych na 
jednostkę produkcji. 

Dalecy jesteśmy również od wyczer 
pania ogromnych rezerw, istniejących 
w dziedzinie wykorzystania odpadków 
zmniejszenia marca į braków towaro« 
wych, zredukowania kosztów admini. 
stracyjnych, handlowych, transporto- 
wych itp. 


ydatki osobowe są w całym sze- 
W regu działów gospodarczych na- 

dal nadmierne. Istnieją jeszcze 
wciąż tendencje do rozbudowy apara- 
tu biuroxratycznego ì do zwiększenia 
personelu w ‘działach nieprodukcyj- 
nych. Niektórzy czciciele św. Biuro- 
Kracego skłonni są redukować robotni- 
ków produkcyjnych, ażeby jednocześ- 
nie powiększać personel urzędniczy. 
Organizacje robotnicze muszą zatem 
pilnie baczyć, aby zmniejszenie wy- 
datków osobowych nie obróciło się w 
rozbudowę biurokracji! 

Pomijamy w tej chwili cibrzymie 
rezerwy, kryjące się w możliwości 
zwięsszenia wydajności pracy, lepsze 
go wykorzystania „istniejącego taboru 
maszynowego, w realizacji udoskona- 
leń technicznych i organizacyjnych. 
PA ta wymaga odrębnego omówie 
nia. > 

Musimy ze wszystkich rezerw czer- 


Planu Odbudowy 
Gospodarczej. Sprawa oszczędności 
nie jest kwestią odrębną od wykona- 


planu nie zdołamy  zrealizo- 


mokratycznych, mogących unicestwić , wąć głównego zadania tego planu ja- 


imperialistyczne plany, 


pozbawienia 


wolności narody i klasy róbotniczej. | 


by chaotyczną przed tym dziedzinę 

wymiany towarowej. ~ 
Tylko dzięki skuteczności tej akcji 

możemy obecnie przeprowadzić ob- 


niżkę cen. 
Stawki 
usł ug rzemieślniczych 


Świat pracy z zadowoleniem przy- 
Jął do wiadomości informację, że Biu- 
ro Cen Min. Przemysłu i Handiu przy 
stąpiło do uregulowania cen na usłu- 
gi krawieckie. Czas już bowiem wiel- 
ki, aby po ogólnym uporządkowaniu 
cea w handlu zaprowadzić pewien po- 
rządek i w tej dziedzinie. y 

Uszycie garnituru trzeciej kategorii 
kosziuje w różnych okolicach kraju 
bardzo różnie. Waha się ona od 3.800 
złotych do blisko 8.500 złotych. Bada- 
nia Biura Cen obejmują tylko tę ka- 
tegorię, która powinna być dostępna 
dla każdego człowieka pracy. Nie u- 
lega kwestii, że w wyższych katego- 
riach panaje jeszcze większa rozpię- 
tość cen. 

Trudno dokładnie ustalić, od czego 
ta rozpiętość cen za usługi krawieckie 
zależy. Badania Biura Cen poszły po 
linii ustalenia ilości robotniko-godzin, 
niezbędnych do uszycia garnituru ©- 
raz kosztów jednej robotniko-godziny. 
Wyniki tych badań są dosyć nieocze- 
kiwane. Okazuje się bowiem, że na u- 
szycie garnituru męskiego potrzeba 
w Łodzi 66 godzin pracy, podczas, kie 
dy w Krakowie wysiarczy 36 godzin. 
Cena  robotniko-godziny jest odwro- 
tnie proporcjonalaa do niezbędnego 
czasu pracy. Powoiny krawiec łódzki 
dostaje po 2 zł 50 gr za godzinę, 
a szybciej pracujący mistrz krakow= 
ski — 88 zł za godzinę, 

Pewna rozpiętość w niezbędnym 
czasie pracy i w płacach fachowych 
rzemiesiników niewątpliwie istnieje i 
ma swoje uzasadnienie. Nie wydaje 
się jednak, aby mogła być aż tak wy- 
soka. Należy raczej przypuszczać, że 
mamy tu do czynienia z dowolnością 
wielu panów mistrzów, którzy w róże 
nych miastach, w rozinaity sposób wy 
korzystują fakt zmniejszenia się na 
skutek wojny i okupacji niemieckiej 
iłości zakładów rzemieślniczych, 

Obecnie, po uporządkowaniu cen w 
handlu, istnieje konieczność I możli- 
wość uregulowania cen na usługi rze- 
mieślnicze, Słusznie wysunięto na 
pierwszy plan krawiectwo. 

Ale na tym nie należy poprzestać. 
Równie ważne jest uregulowanie cen 
na usłegi rzemieślnicze w innych za- 
wodach. Szczególnie pilna jest potrze- 
ba uporządkowania cen na Szycie i re 
perację obuwia. 

Doświadczenie zdobyte przy regulo- 
waniu cen w handlu wykazało, że in- 
gerencja państwowa ma zbawienny i 
łagodzący wpływ na wysokość i wa- 
hania cen. í 

Współpraca Biura Cen z czynnikiem 


zmierzające |kim jest podniesienie stopy życiowej Społecznym i fachowymi organizacją- 


m? rzemiosła 


da i w tym „wypadku 


`- A. Gogołowa ` Pożądane wyniki. 
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RZ nrolatnieka | Przemysł warszawski w odbudowie 


Nowe wozy ze starych wraków 
PZS Nr 2 leczą się po kryzysie 


WARSZAWY sai 


POGODĄ 


Rano miejscami mglisto, potem po- 
goda o zachmurzeniu umiarkowanym. 
Temperatura w ciągu dnia od 12 do 
13 stopni. Słabe na Wybrzeżu, umiar- 
kowane wiatry w kierunkach: zachod 
nich i półn.-zachodnich. 


a 


Obustronna korzyść 


Ob. Norbet Kumkowski, handlowiec, 
sanneszkały przy «l, Krasińskiego 18, 
sawar? umowę 2» MZK. 


Jaką umowę może zawrzeć mieszka- 
niec stolicy s Miejskumi Zakładam Ko 
munikacyjnymi? Jedynie chyba wmowę 
o pracę, bo trudno nazwać umowę o 
kupno... nabycie biletu tramwajowego. 


Umowa zawarta między ob. Kumkow 
skim jest czymś zupełnie nowym i im- 
ojuje dobrze pomyślaną współpracę 
czynnika prywatnego s przedsiębior- 
stwem miejskim w dziedzinie odbudowy. 


Ob. Kumkowski zawarł 15 maja z 
MZK umowę na wybudowanie budynku 
przy ul. Zygmuntowskiej róg Targo- 
wej na Pradze, pray końcowym. przy- 
stanku autobusów „M” i „Z”, 


Budynek ten zawiera pomieszczenia 
przeznaczone na biuro sprzedaży bile- 
tów okresowych, ekspedycję i pocze- 
kainię ula pasażerów oraz pomieszcze- 
mia handlowe. 


Ob. Kumkowski wybudował cały bu- 
dynek za własne fundusze oddając do 
dyspozycji MZK wszystkie pomieszcze 
mia, poza lokalami hanalowymi, które 
pożostają do jego dyspozycji 


Dnia 30 września budynek został 
kompletnie wykończony i przyjęty przez 
Inspekcje Budowlaną, W najbliższych 
dniach dyrekcja MZK przejmie budy- 
nek i odda go do użytku publicznego. 

Umowa powyższa jest przykladem 
adrowej, pozytywnej współpracy czyn- 
nika prywatnego i miejskiego. Jest do- 
wodem, że porozumienie między przed 
stawicielem tzw. inicjatywy prywatnej 


ko możliwe, ale i pożądane. 


„Przykład ob. Kumkowskiego powi- 
Rien zachęcić uczciwie myślące kupie- 
6łwo i rzemiosło do współpracy z Miej- 
skimi Zakładami  Komunikacyjnymi, 
ey innymi przedsiębiorstwami miejski 
mi. 


Í- 


Skontrolowano 
Sporządzono 16l 


W ubiegłym roku Państwowe Za- 
kłady Samochodowe (PZS—2) przy 
ul. Mińskiej przeżywały pewnego ro 
dzaju kryzys, Dawało się to zauwa- 
żyć szczególnie w ostatnim kwartaie 
ub. r.: woine tempo odbudowy, ogól- 
ny spadek produkcji, wzrost zadłu- 
| żenia itd. Zdawało się, że zakładom 
lada chwila grozi katastrofa. 

Teraz fabryka nie wygląda w stanie 
upadku. Aie wzrok i słuch mog, my 
lic. Nagromadzoną większą ilość wo- 
zów, stuk młotów i zgrzyt maszyn 
laik łatwo może wziąć za objawy in- 
tensywnego życia fabryki. Lepiej 
więc zajrzeć do cyfr. do sprawozdań, 
oprzeć się ma materiale rzeczowym. 
Ten jednak potwierdza pierwsze mi- 
łe wrażenie. 

TO OZNACZA ZDROWIE 

Dyrektor INŻ, DR KASSUR, jako 
odpowiedź na moje pytanie, odnoś- 
mie produkcji, przedstawia wykres. 
Wykres ten przypomina kartę cho- 
rego, którego gorączka przez pewien 
czas stale spada, by nagle podsko- 
czyć wysoko w górę. Tylko w fabry- 
ce linia, wznosząca się do góry, ozna- 
cza nie chorobę, lecz zdrowie, tężyz- 

| no — intensywną i produktywną pra- 
cą. 

PZS — 2 — to czarodziejska fa- 
bryka. która ze starych wraków sa- 
inochodowych, niemal ze szmelcu, wy 
rabia nowe, eleganckie wozy. W ubie- 
głym roku przeciętnie na kwartał wy 
puszczano ich zaledwie 33, obecnie 54. 
Należy się spodziewąć, że średnia ta 
pod koniec roku jeszcze bardziej pod- 
skoczy w górę, jeżeli wziąć pod uwa- 


gę, że produkcja z kwartału na kwar- | 


tal wzrasta. Pierwszy kwartał średnia 
36. drugi — 46, trzeci — 79 (według 
zakreślonego planu mialo hyć 42). 


Zaznaczyć przy tym należy, że obe- 
cnie plan wykonywany (i przekracza- 
ny) jest przy znacznie mniejszej ilości 
pracowników, niż w roku ubiegłym. 


Coś się więc tu zmieniło 1 te zmie- 
nilo wybitnie na lepsze. Z dyr. tow. 
KASSUREM i tow. JAWORSKIM zwie- 
dzamy zakłady. Tu bardziej może, niż 
w innych fabrykach, znać ślady znisz 
czeń wojennych. Powoli jednak, ale 
systematycznie PZS odbudowuje się. 
W bieżącym roku wykończeno kalę 
montażową, w przyszłym miesiącu u- 
ruchomiona będzie Kotłownia i cen- 
tralne ogrzewanie. Przerabia się daw- 
ne magazyny na hale fabryczne. Na 
ukończeniu jest w nowych budynkach 
instalacja elektryczna i wodociągowa. 
Projektuje się również pokrycie da- 
chem dwóch następnych gmachów, co 
umożliwi dalsze rozszerzenie produk- 
cji. 

SETNY „GAZIK* 


Pracuje obecnie kilka działów: sil- 
nikowy, hamownia, dwa mechaniczne, 
narzędziownia itd. łtp. Ale najważ- 
niejsze „czary* odbywają się w dzia- 
łach montażowych. Tu widzimy, jak 
przechodząc z operacji na operację, 
stary „gruchot”, przypominający wiąz 
kę jakiegoś żelastwa coraz bardziej 
staje się podobny do samochodu. Tu 
go oczyścili, tam dorobili brakujące 
części, pomaloewali, założyli motor i 
szoferkę. Teraz pacjent może już od- 
być próbę. Jeżeli egzamin zda po- 
myślnic, nakładają nań wierzch i wóz 
już jest gotowy (gotowy, mówiąc 
z grubsza). 

W dziale silników, gdzie kierowni- 
kiem jest dawny robotnik, tow. TA- 
CIKIEWICZ, święto. Setny „GAZ“ od 
bywa właśnie próbę. Prócz „GAZ-u* 


przy ul. Pługa w 


Przy ut. Pługa 
się tragiczny wypadek. 

Liczący 5 i pół roku Bogdan My- 
cławski, spowodował wybuch znalezio 
nego w gruzach niewypału granatni- 
ka. Siła wybuchu była tak wielka, że 


1606 skienów 


protokułów 


1-3 wydarzył 


L działalności Komisji Kontroli Cen 
Warszawa-Sródmieście 


Społeczna Komisja Kontroli Cen 
przy DRN Warszawa — Śródmieście 
przeprowadza nadal kontrole w skle 


pach wszystkich branż ze specjalnym | 


uwzględnieniem sklepów spożyw- 
czych. W ciągu września skontrolo- 
wano 1.606 sklepów, sporządzono 181 
protokółów. Stosunek protokółów da 
liczby przeprowadzonych kontroli 
zmniejszył się w porównaniu z po- 
przednim miesiącem, co świadczy o 
skuteczności prac Komisji i kontro- 
lerów. Sprawy, w których dopatrzo- 
no się cech przestępstwa, przekazano 
Komisji Specjalnej, która cały sze- 
reg właścicieli sklepów ukarała 
grzywnami. 


„Wesele Figara” 


w Teatrze Nowym 


Na otwarcie Teatru Nowego w Warsza- 
wie przy ulicy Puławskiej 39 wystawiona 
będzie komedia Beaumarchais w przekła- 
dzie Tadeusza Boya-Żeleńskiego WESELE 
FIGARA. Próby odbywają się codziennie 
pod klerunkiem Stanisława Daczyńskiego. 


Obsadą tworzą: Janina Godlewska, Irena 
Górska. Helena Zahorska, Andrzej Bo- 
uckl, Dobiesław Damięckt (Figaro), Jan 


roziński i Jarosław Skulski. Dekoracje 
1 kostiumy projektuje Otto Ager. Opraco 
wania muzyczne Tadeusza Sygietyń kiego. 

Inauguracja Sezonu Teatru Nowego, sta 
nowiącego obok Teatru Polskiego najbar- 
dziej reprezentacyjny graach teatralny 
stolicy nastąpi w pierwszej połowie paź- 
dziernika. 


Gsalty 


TEATR POLSKI „HFamiet*. 

TEATR ROZMAITOŚCI (Marszałkowska) 
„Człowiew który szukał śmierci", 

MAŁY (Marszałkowska 81): godz 
„Pygmalion“ G. B. Shawa. 

POWSZECHNY (Zamojskiego 20): 
19 „Starzy Przyjaciele“ Maługina. 

JASKÓŁKA (Merszałkowska 69) .Czło- 
wiek za burta“ Cwoidzińskiego. 

TEATR „GULIWER* (Królewska 13); 
„Gęgorek* — codziennie o 12.30 dla szkół 
— otwarte w soboty t niedziele o 16.00. 

TEATR DZIECI WARSZAWY „Na 
jagody" 

„WESOŁY WIECZÓR” (Wolska 8) od 
ania 1 października i codziennie wysta- 
wia wescią rewię pt. „Bum-Cyk w Lewo" 
Początek przedstawień o godz 17 i 18. 


Wierna 


PALLADIUM 
14, 13 1 20 

ATLANTIC (Chmielna 13): 
38 i 20 „Krążownik Wareg“. 


pe 


godz. 


(Złota 1-00 „Konwój“. 


początek 14. 


POLONIA (Marszałkowska 96): „Statek 
pułapka''. 
STYLOWY ('"farsziłzowska 112): pacz a 


godz. 13 15 i 21: „Złote wrota". 
TĘCZA (Suzina 4) „Dzięwczę'a z baletu 


SYRENA (Inżynierska 3) „Sąd narodów". 


Kubacką Józefę, właścicielkę skle 
pu przy ul. Stalowej 6 Komisja Spe 
cjalna ukarała grzywną w wysokości 
25.000 zł za nie ujawnianie cen i 
sprzedaż masła po 550 zł za kg. 

Nakaz płatniczy, opiewający na 
30.000 zł otrzymał Marian Cypuła. 
Powód: sprzedaż kiełbasy zwyczaj- 
nej po „niezwyczajnej"* cenie 300 z? 
za kilogram. 


| 


U Andrzeja Serafina kontrolerzy 
wypili szklankę kwasu. Zażądał 16 
z. Z przyzwyczajenia sprawdzili 


cenę i okazało się, że policzył tro- 
chę za drogo, bo cenę butelki kwa- 
su wykalkulował na 70 zł, podczas 
gdy sam płacił 33 zł. Kontrolerzy 
widząc, że kupiec wykazuje zamiło- 
wanie do zarobków wygórowanych, 
postanowili go odwiedzić powtórnie 
Nie omylili się. Za następną wizy- 
tą zażądali szynki. Kupiec zacenił 
500 zł za kilogram. W rezultacie za- 
płaci 30.000 zł. 


-ame 


Prrr... gniady... 


| 


W „dwunastce”, idącej od strony ko- 
lejki Grójeckiej — tłok i ścisk. Pod 
oknem siedzi tega, rumianolica gospo- 
dymi, Parę kobiałek z jajkami ustawiła 
sobie w wysoką sierię na kolanach. Nos 
wtuliła w fałdy chusty i. chrapie aż. 
miło. 

Przystanek... Motorniczy wyjątkowo 
| gwałtownie hamuje wóz. Kobiecina nie 
Gtwierając oczu, wykrzukuje gniewnie: 

— Wio... gadzina jedna. 

Tramwaj rusza. Drzemięca pasażerka 
prolestuje tym razem głośnym: 

— „Prrr.. gniady”. 

! Na przyzwyczajenie nie ma rady. Cie 
jkawe tylko, czy szofer, drzemiący na 
|furmance, popędzałby konia, wołając: 
—- Gazu. 


Dla doswahfkowan'a 


Zwiazek Zawodowy Pracowników Budo- 
wlanych — Oddział Warszawski organizu- 
je szkołą dokształcającą zawodową w 
orzemyśle budowlanym dla praktykan- 
tón i aicwrkwelfrrcwanyct praccyr "rw 


budowlanych. Szkoł: obejmie 3 działy: 
wudoewian' beionia"ski ciesielszi W ovo- 
| jekcie jest uzworzenie wydziału zdirńetia. 


go. Nauka trwa 3 leta. Wywłady odbywaja 
sią w godzinach wieczornych w lokalu 
szkoły powszecanej przy ul. Kowelskiej 1. 


iswym podwładnym, 
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Sześć ofiar wybuchu niewypału 


a czynnikami miejskimi jest wie tyl- | 


Warszawie 


słup ognia wzniósł się do wysokości 
drugiego piętra. Sprawca wypadku, 
rozszarpany przez odłamki, poniósł 
śmierć na miejscu. Bawiący się obok 
niego 3-leini Jerzy Krysiński, odniósł 
szereg ran i ma zmiażdżeną nogę. 

W głowę i brzuch ranny został sie- 
dzący obok kaleka, 14-letni Ryszard 
Wodziński, a w obie nogi 8-letni Ry- 
szard Kręglewicz. Rąbiący drzewo na 
podwórzu. Sieian Urbański, został zra 
niony w głowę, 

Wezwano Pogotowie Ratunkowe, 
którego lekarz opatrzył wsaystkich 
rannych, a Krysińskiego przewiózi 
do szpitała Karola i Marii. 


Niesmaczna reklama 


Ulica Targowa. Śżyldzik w oknie 
wystawowym. 
Czytasz: „Placówka Weterana z 


1905 r.”. Przechodzeń czuje się waruszo 
ny. Łea się w oku zakręca. Warok 
jednak mada na drugą część szyldu. 

Czute.2: „Skup srebra, złotą i biżu 
Co 


terii”. Łza momentalnie wysycha. 
ma piernik do wiatraka? 


„Generalna 


zakłady remontują samochody osobo- 
we „Opel“, „Mercedes“, „Fiat“. 


BIORĄ TEMPO 

Widzimy, że zakłady „biorą tempo“. 
Czym można objaśnić tak nagiy zwrot? 
Jasne, że przyczyniło się do tego 
przejście na mniejszą ilość typów sa- 
mochodów. Ale moim zdaniem, tylko 
to nie wystarczyłoby. Niewątpliwie 
olbrzymią zasługę ponosi tu dyrekcja, 
która potrafiła wyjść z impasu, potra- 
fiła zorganizować pracę i olbrzymią zą 
sługę ponoszą robotnicy, którzy — jak 
widać z rezultatów — nie szczędzą sił, 
ani pracy. Nie należą do wyjątków 
robotnicy, którzy — jak tow. TACI- 
KIEWICZ, CHORĄŻY, NOWICKI 
LEON, BRULIŃSKI—wyrabiają znacz 
nie więcej, niż 100 procent (do 150 
PROC. NORMY). 


Na terenie Zakładów istnieje ak- 
tywna, wybijająca się w pracy orga- 
nizacja PPR, PPS, ZWM, OM TUR, 
Liga Kobiet, Klub Sportowy i inne. 

Równolegle do podniesienia produk- 
cji wzrastają zarobki. A produkcja 
rozszerza się ciągle. Ostatnio urucho- 
miono dział pierścieni tłokowych. Nie 
będę pisać o dalszych planach, woli- 
my opowiedzieć o nich, gdy będą 
Już zrealizowane. PZS-owi zaś życzy- 
my jak największego powodzenia na 
drodze rozweju, na którą wstąpiii. 

ZOFIĄ KWIECIŃSKA 


...jeszcze 


Prace przy budowie 
tunelu linii średnico- 
wej na odcinku od Smol 
nej do Nowego Światu 
weszły w końcowy etap. 
Brak jeszcze 33 me- 
trów bieżących muru i 
77 metrów bieżących 
pokrycia betonowego. 
dla połączenia się z od- 
cinkiem tunelu za No- 
wym Światem w kie- 
runku Marszałkowskiej, 
zbudowanym jeszcze w 
roku ubiegłym. 

Największe trudności 
nastręczają obecnie pra 
ce ziemne w wykopie. 
Olbrzymia kopaczka me 
chaniczna „Anteus”*, 
która w wykopie nie 
mogła się już zmieścić, 
została tydzień temu 
wycofana. Obecnie wszy 
stkie prace wykonują 
sami robotnicy. Drug'm 
poważnym btrudnie- 
niem są przechodzące 
tuż nad wykopem tory 
tramwajowe. 

Wozy linii „25“, „24“ 
i „23“ jadą «w tym miej 
scu nad samym tune- 
lem i wstrząsy, jakie 
powstają przy przejeździe mogą Spo- 
wodować obsunięcie się podkładów i 
wykolejenie. Aby temu zapobiec, bu- 
duje się pod szynami specjalne kon- 
strukcje odciążające, a tramwajarzom 
polecono przejeżdżać w tym miejscu 
bardzo wolno. Motorowi jednak są 
przekorni i hamują wozy przed tu- 
nelem, a nad samym wykopem dają 


33 metry 


często (zwłaszcza w nocy) gazu, co się 
zowie. 


Mimo tych trudności kierownictwo f 


robót przewiduje ukończenie budowy 
odcinka jeszcze w tym roku. W zi- 
mie będzie się wywozić ziemię Z 
wnętrza zbudowanej już części tune- 
lu, a na przyszły rok praca pójdzie 
dalej... (kg) 


m 


Duży sukces malej uliczki 
Oleandry tętnią życiem 
Dotychczas odremontowano 7 nowoczesnych domów 


Ul. Oleandrów, łącząca Polną” z| zację, światło i centralne. Dbają oj sem: „Mieszkańcy Oleandrów odbu* 


Marszałkowską — to jedno z naj- 
mniejszych (a raczej najkrótszych) 
uliczek warszawskich. 

Zimą 1945 r. Oleandry były tak sa- 
mo opustoszałe i zamarłe, jak wszy- 
stkie ulice miasta. Dziś — ulica tętni 
życiem i gwarem. Siedem nowocze- 
snych domów jest już kompletnie od 
budowanych. 

Narożny, 5-piętrowy bydynek przy 
wylocie ul. Polnej. — Na rogu mieści 
się sklep spożywczy, obok — pracow 
nia krawiecka i warsztat szewcki. Do 
wewnątrz wchodzi się wysokimi, dę- 
bowymi drzwiami. Kamienna kłatka 
schodowa jest czyściutko wymiecio- 


na. ale.. brak jeszcze listy jokato- 
rów. 


WŁASNYM KOSZTEM 


Wchodzimy więc do parterowego, 
dwu - izbowego mieszkania dozorcy 
Dczerczyni wylewnie udziela infor- 
macji Okazuje się, że budynek po- 
siada 21 lokali: 1, 3 i 4 izbowych. 
Wszystkie zajęte są przez lokatorów, 
którzy wyremontowali je sobie wła- 
snym kosztem. 

Lokatorzy. — „A owszem, to bar- 
dzo przyzwoite ludzie“ — przyznaje 
dozorczyni. — Na własny koszt wy- 
remontowali sobie wodociągi, kanali- 


Skromna, ale wzorowa 


Otwarcie świet 


czystość, szanują cudzą pracę. — 

Na przeciwko wznosi się 4 piętro- 
wy również narożny budynek. Wzdłuż 
całego frontu ciągną się długie, ka- 
mienne balkony. W dużym kamien- 
nym hallu, podłoga, poręcze i schody 
lśnią czystością, na ścianie wYyWieszo 
ny w ramce Spis lokatorów. Więk- 
szość lokali zamieszkują inżyniero- 
wie, architekci i elektrycy. 


SAM BUDUJE 


Część wypalonego domu wyremon- 
towało sobie 10 członków SAM. Dru- 
gą znowu część — zamieszkują pra- 
cownicy Min. Zeglugi, 


Obok w 3 piętrowym budynku mie 
gzczą Się biura ministerstwa. Wypa- 
lony dom odremontowany został w 
zeszłym roku. Sąsiedni należy do 
BOS, a 14 lokali mieszkalnych zaj- 
mują pracownicy tej instytucji. 

Warto przypomnieć że mieszkańcy 
Oleandrów zorganizowali w ubie- 
głym miesiącu pracę zespołową nad 
uporządkowaniem z gruzu jezdni i 
chodników. 

W miesiącu odbudowy mieszkań- 
cy Oleandrów stawili się licznie do 
pracy na Starym Rynku. Grupa o- 
chotników niosła transparent z napi- 


licy 


w 6 Oddziale Drogowym na Pradze 


Uroczystość otwarcia świetlicy w 
6 Oddziale Drogowym na Pradze, nie 
była wielka ani szumna, 


A jednak otwarcie jej cieszyło 


" ofensywa 


| 


ł 
[i 
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W poniedziałek: na uliczce, przebija- | wiem wczoraj niwelłację terenu od za- 
nej za gmachem BGK — przeprowa- |sypywania dołów | wyrw gruzem. Za- 


dzona była „generalna“ ofensywa. 
Punktualnie o godz. 16 rozpoczęli tu 
pracę oficerowie ze Sztabu General- 
nego, z gen. Komarem na czele. 
Wśród wojskowych mundurów odci- 


jnały się barwne sukienki kilkunastu 


urzędniczek sztabowych. Tempo pro- 
wadzonych robót było rekordowe. Ge- 
nerał Komar świecił przykładem 
nie odpoczyjąc 
ani na chwilę. Część wojskowych roz- 
bijała kilofami zręby murów, ster- 
ezee wzzluż Śclav sąsiednich posesji 

istarówrez mie edbrwałe wczoraj 
04 7Jalekjsh iras, Przewoziły bowiem. 


| tylko gruz sprd murów — na Środek dni 
| terenu. Sztab Generalny rozpoczął bo- M 


pał, z jakim pracowali oficerowie, u- 
dzielił się urzędniczkom. Niektóre z 
nich, nie mogąc się doczekać cięża- 
rówki, na którą ładowały cegły — 
przenosiły je ręcznie na wskazane 
miejsca, 


Nowa uliczką (jak podawaliśmy już 
dwa dni temu) — jest zupełnie przebi- 
ta. Wojsko, które początkowo podjęło 
się tylko samego odgruzowania terenu 
— obecnie postanowiło całkowicie wy- 
kończyć swoje dzieło. Żołnierskie ręce 
dodatkowe więc zniwelują całą dłu- 
gość ulicy, Przedłuży to naturalnie o' 
kres ochotniczej pracy wojska o par; 
w) j 


wszystkich, zarówno sekretarza ko- 
ła PPR tow. SPODNIEWSKIEGO || 
kierownika oddziału ob. GÓRECKIE | 
GO i wszystkich pracowników, jak 
1 przybyłych gości. 

Świetlica nie jest wprawdzie wspa 
niała — można by inaczej stwierdzić, 
że jest może trochę zą mała, Waż- 
ne jest jednak, że została zbudowa- 
na przez robotników własnymi ręko- 
ma: sami bowiem położyli funda- 
ment, sami murowali i malowali, 
wstawiali drzwi i okna i zaprowadzi- 
M swiatlo. Jest skromna, ale robi 
wrażenie wzorowej. Nie brak apa- 
ratu radiowego. Jest i biblioteka, w 
której można znaleźć szereg wartoś- 


| ciowych książek. Ściany są ozdobio- 


ne szkicami z życia brukarzy, Ah 
konanymi przez technika drogowego | 
ob. DĘBICKIEGO i obrazami © mo- 
tywach ludowych. 

Całość robi wrażenie bardzo este- | 


tyczne. 
a 
| 


| 
( 


Chaussony już jad 


do Warszawy 


W poniedziałek, 6 bm. wyjechz/a 
s Paryża 33-osobowa ekipa z dyrek-_. 
torem motoryzacyjnym resortu ko- | 
munikacyjnego Zarządu Miejskiego ' 
Jastrzębskim na czele, wioząc 29 no- 
wiutkich Chaussonów dla Warszawy. 

Autobusy oczekiwane są w stoli- 
cy w następną niedzielę lub ponie- 
działek. 


Jak rejestrować kartki 


Resort Przemysłu, Handlu i Zaopatrze- 
nia podaje do wiadomości właścicieli skle- 
pów spożywczych, że odcinek V rejestra- 
cyjny chlebowy i I na różne artykuły spo 
żywcze powinien być rejestrowany w 
sklepach spożywczych, lecz konsument nie 
ma obowłązxu w tym samym sklepie za- 
sejestrowzt !qcznie obr odcinki 

W stosunki dc właściciel tklepów 
rzy odmówię przyjęcia Ac  "ejestracji 
któregokolwiek z odcinków, Resort wy-l 
ciągnie odpowiednie konsekwencje, 


tó- 


=e 


„rowym na czele 


dowują sami swoją ulicę“. Jak wi- 
dzimy transparent ten nie przesadza. 
i nie koloryzuje. (8) 


Z życia organizacji 
warszawskiej 


UWAGA PRELEGENCI 


Dziś, dnia 8 bm. o godz. 15 od= 
będzie się odprawa prelegentów 
Dzielnicy Zachód (Działdowska 6). 

Dziś, dnia 8 bm. o godz. 15.30 od- 


będzie się w P.Z.E. wspólne zebra” 


nie P.P.R. 1 P.P.S. na-temat „Sy” 
tuacja międzynarodowa”, 
„ZEN TORZ ERN 


roku szkolnego 
na Un wersytecie Warszawskim 


Dnia 6 bm. odbyła się inauguracja 
nowego roku akademickiego na Uni- 


| wersytecie Warszawskim. Po nabo- 


żeństwie w kościele Sióstr Wi- 
zytek młodzież akademicka w zwar- 
tych szeregach z pocztem sztandae 
przemaszerowała 
przez Krakowskie Przedmieście 1 
udała się na podwórze Uniwersy- 
ae aanp w sali kolumnowej 
rsytetu odbył 
Kiidan yła się uroczysta 


Nowowybrany rektor prof. dr 
Cuubalski wygłosił przemówienie, 
w którym scharakteryzował prze- 
miany, jakie zaszły na Uniwersyte- 
cie Warszawskim. Mówca zwrócił 
uwagę na fakt realizacji nowego 
ustroju szkolnictwa wyższego oras 
wzrost ilości studentów pochodzenia 
robotniczego i chłopskiego. 


Komitet Centralny 
Połskiej Partli Robotniczej 


Nedagute. Komitet Redakcyjny 
Ued2'09 orzyjęe: 


Redaktor Naczeln 

Sekretarz Redakcji = gots EHE 
lerelony. 

Redaxtor Naczeln 80-64" 
Sekretarz Redakcji 88-228 

Kier. dzialów 89-223 
AUMINISTRACIA 

czynna o0 godz.: 8—-10 

Konto PKO w Warszawie (1-100 
BUK Oddz. Wł. w W-wie Nr 740 
Bank  Uosp.  SŚpół. Oddz. Wojew. 


w Warszawie Nr 103 
PRENUMERATA 


zi 60U0.— miesięcznie wr 
Pocztówą s2 s Drzesyfką 


CENNIK UOŁOBSZBA 
dla „GŁOSU LUDU" 


W tekscie: imm a I erp. do 100 mm = 
tt. „0 mm x } ezp. od 101 do 
WW mm zł 1I10.—, powyżej zł 130.—; 
Za tekstem: | mm z i szp. do 100 mm 
zl, —, |} mm m | szp. od l0} do 
200 mm zł i5.—, powyżej sł 00.—; 
Drobne: osob. posz. rodz. za |edno 
słowo zł. 20.—; handi. za jedno sło- 
wo zł. 25.—; poszukiwania pracy ze 
I słowo zł 10.—: zguby — za | atowo 
2 20.—; 
Nekrologi: I mm z t Szp. do 50 mm 
zł 60.—, Imm z 1 szp. od S5I— 100mm 
zł 15., (1 mm x | szp od t01—1%0 
mm zi 90.—, oowyżej zł 120.—, 
W numerach świątecznych i niedzielnych 
dopłata 30 proc. 
Ze terminowy druk ogłoszed 
sie odpowiadamy. 
Adres Redakcji > Administracji 
Warszawa. ul Smolna 12 
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wystawia na światło 


Plan Marshalla czy p 


lan Schachta| ZE 


Amerykanie organizują kartel w Niemczech zachodnich 


James Stewart Martin, który nie- 
dawno ostentacyjnie ustąpił ze sta- 
nowiska szefa urzędu  dekarteliza- 
cyjnego w amerykańskiej strefie o- 
kupacyjnej Niemiec, stwierdził, że 
polityka amerykańska zmierza do 
utworzenia z Niemiec zachodnich 
jednego wielkiego kartelu, zabrał o- 
becnie ponownie głos na łamach 
czasopisma „New Republic" pod- 
kreślając, iż Amerykanie traktują 
Niemcy dokładnie w taki sposób, 
jak o tym, od momentu kapitulacji, 
marzyli niemieccy finansiści, prze- 
raysłowcy 1 militaryści. 


Polityka ta zakłada przede wszy- 
stkim rozbudowę niemieckiego cięż- 
kiego przemysłu i skoncentrowanie 
całej rzeczywistej władzy nad Niem 
cami zachodnimi w rękach, wiel- 
kich przemysłowców. 


Czytając te słowa mimo woli się- 
ga się myślą wstecz, do czasów, gdy 
szalała jeszcze wojna, do r. 1944. 
Wówczas to niejaki Mr. Allan Dul- 
les spotkał się w Szwajcarii z przed 
stawicielami Schachta. 


PLANY POWSTAŁY W CZASIE 
WOJNY 


Schacht orientował się już wtedy 
dobrze, iż klęska się zbliża, pragnął 
zatem podsunąć Amerykanom plan 
przyszłej fuzji ich karteli z niemie- 
ckimi, pod warunkiem oszczędzenia 
przez warunki pokoju interesów 
wielkich przemysłowców niemiec- 
kich. Najbardziej nęcącą propozycją 
tego planu był udział kapitału ame- 
rykańskiego w Przemyśle Zagłębia 
Ruhry. erwsze kontakty ułatwio- 
ne były przez obecność w Szwajca- 
ri szeregu władców przemysłu nie- 
mieckiego. m. in. brata króła sta- 
lowego, Heinricha Thyssena. 


W marcu 1945 r pierwsz 
a y prokura- 
bój anoi Zjedn. Francis Biddle 
poda do publicznej wiadomości, że 
iecią a ictelę Wall Street i nie- 
eckich koncernów prowadzili już 


List z Lizbony 
C 


W stolicy Salazara 


Lizbona — w czasie wojny ziemia 
obiecana dla szpłegów — nie przyo- 
blekła się jeszcze w nową skórę. O- 
czywiście, znikły oficjalne hitlerow- 
skie biura propagandowe ze swymi 
niklowanymi kratami i błyszczącymi 
wystawami. Nawet w kraju przyja- 
cłelskim musiał faszyzm niemiecki 


zlilkwidownać swoje zbyt widoczne 
oznaki. 
Było to jednak pociągnięcie czysto 


formalne, które w niczym nie naru- 
szyło stosunków w kraju. Pod przy- 
chylnym okiem mocarstw anglosas- 
kich dyktator Salazar wciąż na nowo 
potwierdza, za pomocą krwawych 
czynów, swoje przywiązanie do zasad, 
którymi zawsze dotąd kierowała się 
jego polityka. W kościołach Lizbony 
y iunie odprawia się Mszę 

usso i = 
paz a kg łego w rocznicę je 

POD ZNAKIEM 
SPOKOJU I DOBRODUSZNOŚCI 
defilują ulicami miasta 
„Oall 


na nauczyła się milczeć. 
ściany mają uszy, a SWAN yi 
galskie nie przepuszczają żadnych od- 
głosów. Podobnie, jak więzienia we 
frankistowskiej Hiszpanii, są one peł- 
ne bojowników lewicy i przeciwni- 
ków rządu. Tylko, że tutaj te środki 
represyjne, choć tak samo bezwzględ- 
ne, nie przybierają tak jawnego cha- 
rakteru, jak w kraju torreadorów. 
Toteż, gdy w Barcelonie i Madrycie 
liczni uzbrojeni żołnierze, strzegący 


gmachów publicznych, nasuwają myśl| St 


o stanie wojennym, Lizbona ukrywa 
głębokie wiry swego życia politycz- 
nego pod pozorami spokoju i dobro- 
duszności. 


KOLONIA ANGIELSKA 

Lizbona ze swymi odrębnościami i 
przesądami — należy już właściwie 
do Wschodu. Mężczyźni, należący do 
większej i drobniejszej burżuazji, no- 
szą na palcach złote pierścienie, wy- 
sadzane drogimi kamieniami. Kobie- 
ty obnoszą swoją biżuterię w osten= 
tacyjny sposób charakterystyczny 
dla nowobogackich. 

Stosy pstrych materiałów na baza- 
rach oraz stragany obładowane anana- 
sami i pomarańczami, nadają niektó- 
rym dzielnicom piętno  egzotyzmu, 
który przypomina mimo woli afrykań- 
skie miasta kolonialne. 

Bo też istotnie, Portugalia jest w 
dużej mierze kolonią. Jej gospodarka 
znajduje się pod kontrolą Anglii, któ- 
ra zainwestowała w tym kraju znacz- 
ne kapitały. Cały handel Portugalii 
polega na wymianie produktów rol- 
nych na gotowe wyroby przemysło- 
we. Ważne źródło dochodu stanowią 
również słynne sardynki portugal- 
skie, przeznaczone niemal wyłącznie 
na eksport. 


NĘDZA WE WSZYSTKICH 
POSTACIACH 
Lizbona — ośrodek tak nęcący dla 
międzynarodowych turystów — nie 
dzienne całej 
swojej nędzy. A jest jej niemało, na- 
wet i wśród wolnych zawodów. 


l PorszeBu EMY zboża. 


konkretne rozmowy na temat współ 
pracy. 


WSPÓŁPRACA ROZPOCZĘŁA SIĘ 
OD PIERWSZEJ CHWILI. 

Po kapitulacji Niemiec osadzono 
Schachta w więzieniu niemieckim. 
dalszymi rokowaniami kierował zą- 
chodnio - niemiecki przemysłowiec 
Rechberg. Już w październiku 1945r, 
przedłożył on amerykańskim wła- 
dzom okupacyjnym memoriał, pre- 
cyzujący warunki współpracy, 

Plan ten przewidywał m. in. za- 
stąpienie reparacji przez „świadcze- 
nia specjalne* i dopuszczenie kapi- 
tału amerykańskiego do udziału w 
ciężkim przemyśle niemieckim oraz 
rozłam gospodarczy ze strefą wschod 
nią, ale w zamian za to rozszerzenie 
wpływów 


PERARTELIZACJA — CZYLI 
RGANIZACJA 

PRZEMYSŁU NIEMIECKIEGO 

Narzucona przez Amerykanów 
Brytyjczykom ustawa dekartelizacyj- 
na stała się w obu strefach anglo- 
saskich znakomitym narzędziem bu- 
dującym nowy super - koncern obej- 
mujący cały ciężki przemysł zachod- 
nio - niemiecki. 

Do tego celu stworzono Admini- 
strację Powierniczą jako naczelny 
organ rzekomej dekartelizacji. Or- 
gan ten pozornie rozbijał dotych- 
czasowe koncerny na nowe przed- 
siębiorstwa 6 kapitale zakładowym 
100.000 marek. 

Wydawało się to gospodarczym 
nonsensem, gdyż każde z tych no- 
wych przedsiębiorstw potrzebowało 
co miesiąc przynajmniej 1 miliona 
subwencji, a to z tego względu, iż 
przy obecnym koszcie produkcji i u- 
stalonych na poziomie przedwojen- 
nym wewnętrzno - rynkowych ce- 
nach sprzedaźnych, trzeba do każdej 
tony rudy dopłacać 50 marek. Nara- 
zie kwoty te pokrywa się z niemie- 

zka o E aa 


nierzadko spotkać można lekarzy lub 
adwokatów, którzy muszą całymi la- 
tami pracować by spłacić długi, za- 
ciągnięte podczas swoich studiów u- 
niwersyteckich. 

Jakież było moje zdumienie, kiedy 
dentysta w Lizbonie wyznaczył mi 
wizytę na godzinę 11 wieczorem! Aby 
zarobić na swoje utrzymanie był on 
zmuszony pracować także | w nocy. 
Kiedy więc przyjął mnie o północy, 
nie mógł powstrzymać ziewania. 

Nędza mas ludowych przybiera o= 
stre formy. Obdarte dzieci żebrzą ca- 
tymi gromadami. 

Setki kobiet włócz się w 
próbując zarobić kilka a AA kad] 
dażą ryb. Boso, z koszem na głowie 
roznoszą one swój towar restaurato- 
rom i kupcom. 

Turyści na potrójnych zelówkach 
którzy wysiadają z samolotu trans- 
atlantyckiego, skwapliwie fotografują 
te kobiety, ponieważ dła nich stano- 
wią one część składową malownicze- 
go krajobrazu. 


P Philippe Blanc 


musim: osia- 
dać dolary. Ameryka ma dia 
zwróćmy się do niej. 


myślim Ż 
zwracać sie 4 + mae p ali 


świadcza: 


„Nie chodzi o żeh 
ja nie podstawą LE IE. Franc- 


z Wall Street... Ma zęczki kupcom 


magab sie pomocy Tez "naa, 
swej niepodległości, ca: ią 
tego tym bardziej prawo, żę 

w stanie pomoc tę zwrócić”, ` 
wa. 

W rzeczywistości polityka ministra 
Bidault składa się z nieustannych u- 
stępstw na niekorzyść naszej niepod- 
ległości. Każdy może stwierdzić, że 


nawet obiecana, a cóż dopiero mówić 
o przyznaniu? 

A tymczasem już teraz pan 
Stassen domaga się od nas po- 
ważnych ustępstw politycznych, usi- 
łuje zakazać nam zwrotu na lewo w 
Inaszej polityce wewnętrznej, śmie 
żądać kontroli nad naszą gospodar- 
ką i narażenia naszego bezpieczeń- 
stwa przez odbudowanie potencjału 
wojennego Niemiec. 

FRANCJA POWINNA HANDLOWAĆ 
Z PAŃSTWAMI 
EUROPY WSCHODNIEJ 

Czy podejmując wszelkie możliwe 
kroki. które pozwoliłyby nam wal- 
czyć z naszym ubóstwem w dziedzi- 
nie dewiz zagranicznych, możemy u- 
niknąć ucisku dolara? 


Koszt studiów jest tak wysoki, żej Kroki takie można rałkowicie a- 


Takie pok 2 
65 epa Ba rótce rozumowanie 
e przeczymy, że jest stusz ê 
ną zwrócić rzeczą 
nych o pomo go Stanów Zjednoczo- | 
ie 


.|rozwój naszego handlu z państwami 


pomoc amerykańska nie została nam !& 


ckich funduszów publicznych, czyli 
że płatnik niemiecki pomaga do u- 
trzymania majątku wielkich przemy 
słowców niemieckich. 

Rozdział subwencji zależy od Ad 
ministracji Powierniczej, która ma 
tym samym zapewnione kierowni- 
ctwo wszystkich _ „zdekartelizowa- 
nych“ przedsiębiorstw. 


HITLEROWSKIE REKINY KAPI- 
TALISTYCZNE NA SŁUŻBIE AME 
RYKAÑSKIEJ 


Szefem tej Administracji został 
Dinkelbach, dawny kierownik Deut- 
scher Stahlverein i hitlerowski Wehr 
wirtschaftsfithrer, którego hitlerow- 
ską przeszłość bezskutecznie wy- 
tknięto nawet na konferencji mini- 
strów spraw zagranicznych w mar- 
cu br. w Moskwie. 

Każde z tych  „zdekartelizowa- 
nych“ przedsiębiorstw 0 kapitale 
100.000 marek jest już obecnie za- 
dłużone, że coraz wygodniejszym 
się staje argument, że aby odciążyć 
od subwencji płatnika niemieckiego, 
należy szukać ratunku w pożyczce 
amerykańskiej. 

W przemyśle węglowym podobną 
rolę przewidziano obecnie dla p. 
Wilhelma Roellena. 

Nie jest to postać nieznana. To on 
właśnie ukuł podczas wojny slogan 
„każda tona węgla to czołg“. 

W uznaniu zasług mianowano go 
w 1943 r. Wehrwirtschaftsfiihbrerem 
oraz zastępcą prezesa Rady Nadzor- 
czej banku Thyssena, banku, który 
finansował Goeringa już od 1930 r.; 

Po wojnie, w maju 1946r., Roel- 
len przeprowadził włamanie do skar 
bca tego banku przy Behren strasse 
w Berlinie i zabrawszy zeń akcje 
wartości 22 mil. guldenów holender- 
Skich oraz inne walory na 52 mil. 
marek przedwojennych, przewiózł 
je samolotem na zachód. 

Zapewne ta cała zasłużona prze- 
szłość predystynowała obecnie Roel- 
lena na męża zaufania finansjery 


amerykańskiej i pan Roellen obej- | 


muje stanowisko kierownika „Nie- 


mieckiej Komisji Administracji Wę- | 


gla“. 
PLATONICZNE PROTESTY — 
AMERYKANIE ROBIĄ SWOJE 


Przeciwko przekazaniu władzy ad 
ministracyjnej nad kopalniami Niem 
com,  protestowały wprawdzie w 
ostatnich dniach Francja, Belgia, Ho- 
landła 1 Luksemburg, ale Ameryka- 
nie wykonują lojalnie swe zobowią« 
zania względem przemysłowców nie 
mieckich i dlatego przeprowadzili 
na konferencji waszyngtońskiej swo- 
ją tezę o przekazanie Niemcom wię- 
kszości ” kompetencji dotychczasowej 
Brytyjskiej Administracji Kontroli 
Węgla, zachowując sobie zresztą pra 
wo zwierzchniego nadzoru. 

I tu jest sytuacja podobna, jak w 
przemyśle stalowym. Dotychczasowa 
Brytyjska Administracja Kontroli 
Węgla stworzyła już ramy orzaniza- 
cyjne dla przyszłego superkoncernu. 
Na jego czele staje obecnie przed- 
stawiciel wielkiego przemysłu niee 
mieckiego. 

Propaganda o konieczności zacią- 
gnięcia przez superkoncern poży-= 
czek od Amerykanów jest w pełnym 
toku. Gdy niedawno górnicy brytyj= 
scy zwiedzali Ruhrę, podziwiali no- 
woczesność urządzeń. Była ona wy- 
nikiem setek milionów dolarów, któ 
re pod hasłem „racjonalizacji“ wpom 
powali w te kopalnie Amerykanie 


l władzy 


po 1925 r. Obecnie jednak przybyli 
nowi fachowcy amerykańscy, 1 
stwierdzili, że urządzenia kopalń 
są tak przestarzałe, iż koniecznie 
wymagają zastrzyku nowych ame- 
rykańskich dolarów. 
MARSHALL 

KONTYNUUJE DZIEŁO SCHACHTA 

Ramy są więc gotowe i ludzie do- 
brani do smaku amerykańskich kre- 
dytodawców. Ludzie ci zostali zde- 
nazyfikowani i utrzymali a nawet 
wzmocnili swe pozycje gospodarcze, 
jakie zajmowali za czasów Hitlera. 

Stary plan Schachta zaczyna dzia- 
łać. Droga do udziału kapitału ame- 
rykańskiego otwarta. 

Dlatego właśnie plan Marshalla 
obiera Ruhrę jako ośrodek gospodar- 
czy Europy Zachodniej. Opracował 
ten plan doradca Marshalla, Mr. 
John Foster Dulles, dziwnym zbie= 
giem okoliczności, rodzony brat Mr. 
Allan Dullesa, tego samego, z któ- 
rym w 1944 r. zaczęli w Szwajcarii 
rozmawiać ņa ten właśnie temat wy 
słannicy Schachta. 


TAK WYGLĄDA AMERYKAŃSKA 
MORALNOŚĆ I „ODBUDOWA“ 
EUROPY 


Dziwnym zbiegiem okoliczności, 
oskarżał Sohachta w Norymberdze 
Francis Biddle, ten sam, który w 
marcu 1945 r. opublikował rewelacje 
na temat rokowań% między Wall 
Street, a przedstawicielami niemie- 
ckich koncernów. Ale w Norymber- 
dze już o tym nie wspomniał. 

Schacht został? uniewinniony, a 
choć następnie niemiecki sąd dena- 
zyfikacyjny nie mógł już go unie- 
winnić, to jednak właśnie bezpo- 
średnio przed ogłoszeniem planu 


į Marshalla, wezwano Schachta z obo 


zu internowanych na konferęncję 
do przedstawiciela finansowego ame 
rykańskich władz okupacyjnych. 
Słusznie też może być dumny z 
siebie Hjalmar Schacht. Co prawda 
naruszono trochę jego prawa autor- 
| Skie, ale może on sam woli nazwę 
(planu Marshalla od planu Schachta. 
Grunt, że ocalała jego koncepcja ra- 


| towania wielkich przemysłów nie- 


mieckich i oddania im w ręce — 
wraz z finansjerą z Wall Street — 
nad  odbudowułącymi się 
| Niemcami zachodnimi, 

Stanisław Ikar 


cy 


Oczyma zagqrani 


marenae. 2 


Walka o Mandżurię 


Mapka poniższą ilustruje stan 
działań wojennych w Mandżurii. 
Czarnymi pasami zakreślone są te- 
reny znajdujące się pod kontrolą 
Czang-Kai-Szeka. Tereny nie zakre 
ślone są pod władzą wojsk ludo- 
wych. 


I 
Jak widzimy, tylko część Man- 


dżurii Południowej pozostała w rę- 
kach Czang-Kai-Szeka. Przez odcię 
cie linii kolejowej Munkden-Pekin, 
została ona odizolowana od swych 
baz w Chinach. Ostatnie wiadomości 
donoszą, że stolica Mandżurii Czang 


Czun została również otoczoną przez ; 


wojska komunistyczne. 


xk 
Obszar Mandżurii czterokrotnie 
większy od Polski wynosi 1.303 ty- 


MANDŻURIA 


CLAN=CZUN 
o 


siące kilometrów kw., a liczba lud- 
ności przewyższa 30.000.000. Mandżu- 
ria stanowi prowincję Chin, ale w 
roku 1932 została zdobyta przez Ja- 
ponię, która zmieniła nazwę prowin= 
cji na Mandżuko i ustanowiła w niej 
marionetkowy rząd. 
Czang-Kai-Szek całkowicie pochło 
nięty dążeniem wytępienia komuni- 


stów, nic nie zrobił dla obrony Man- | 


dżurii. Patrioci chińscy natomiast, 


pod kierownictwem komunistów, ni- | 


gdy nie zaprzestali walki, Powstał 
oddziały partyzanckie, które usta- 
wiecznie nękały Japończyków i trzy- 
mały rozległe obszary kraju pod swo 
ją Kontrolą. Oddziały te wraz z 
częściami sławnej ósmej armii, ze- 
spoliły się w wielotysięczną Zjed- 
noczoną Demokratyczną Armię 
Mandżurską. 

Nie dziwnego więc, że gdy w roku 
1945 armia sowiecka potężnym ude- 
rzeniem rozgromiła tzw. kwantung- 
ską armię japońską w Mandżurii, 


Ameryka wybiera Miss Europę 


Celem Anglosasów 


rzeczywistnić, gdyż są one znane. 
Trzeba tylko chcieć, 


Jednym z nich jest systematyczny 


Europy Wschodniej, 
Kraje te są dla nas nie tylko do- 


stawcami surowców, ale też odbior=- 


cami naszych produktów. Nie mie- 
libyśmy z nimi stosunków, jako dłuż- 
nicy i wierzyciele, którzy polują na 
zyski, ale posiadalibyśmy stosunki 
handlowe, oparte na równorzędnej 


będzie wymianie towarów. Równowaga na- 


szych obrotów handlowych z tymi 


To są piękne słowa, ale tylko sło- |Krajami byłaby zapewniona. Dolar 


byłby monetą zdawkową, służącą do 
oceny wymiany, opartej na zasadzie 
„clearingu". 


Inaczej przedstawia się sprawa ze 
Stanami Zjednoczonymi, które sprze- 
ają nam dziesięć razy więcej, niż 
u nas kupują, wyczerpując w ten 
sposób bardzo szybko nasze zapasy 
dolarów. 


Rozwój handlu z krajami Europy 
Wschodniej pozwoliłby nam więc czy- 
nić mniejsze zakupy w Stanach Zjed- 
noczonych, a w pierwszym rzędzie u- 
możliwiłby zaoszczędzić dolary. W wy- 
niku tego zmniejszyłyby się możliwo- 
ści presji amerykańskiej, tak że mo- 
glibyśmy zachować naszą niepodleg- 
łość zarówno gospodarczą, jak i poli- 
tyczną. 

„Czy na Quai d'Orsay czyni się coś 
w tym kierunku, by handel ten roz- 
winąć? Nie. 

Weźmy taki przykład 


Gwałtownie potrzebujemy węgla. 
Polska mogła i może nam go dostar- 


czyć. Jej produkcja nieustannie się 
rozwija. Posiadaliśmy s nią trak- 


tat handlowy, który  zastogowaliś- 
my w ten sposób, że zamiast 
zwiększenia importu węgla polskie- 
go — węgla, który kosztuje nas O 
WIELE TANIEJ NIŻ WĘGIEL AME- 
RYKAŃSKI — nie wykorzystaliśmy 
nawet możliwośc! tego traktatu. Stało 
się to na skutek tego, że nie dostar- 
czyliśmy Polsce obiecanych w zamian 
surowców, ponieważ na Quai d'Orzay 
wolane podporządkować nasz handel 
z tym krajem problemowi odszkodo- 
wań za byłą własność prywatną ka- 
pitalistów francuskich, własność, któ- 
ra została znacjonalizowana. Stało się 
to na skutek tego, że na Quai d'Orsay 
prowadzi się wobec problemu niemiec- 
kiego politykę, która nie daje nam żad 
nej gwarancji bezpieczeństwa dla na- 
szych wschodnich przyjaciół. 

Niech nam przypomną o tym dwa 
niedawne wydarzenia: 

Ambasador Polski w Paryżu wyraził 
zdumienie swego kraju z faktu, że 
Francja wyraziła aprobatę dla anglo- 
amerykańskiego planu odbudowy go- 
spodarczej zachodnich Niemiec. 


Drugim faktem jest oświadczenie 


est odbudowa Prus na Zachodzie 


zgodną z wymogami bezp. ieczeństwa 
obu krajów. 


Obydwa te fakty podkreślają so.) 


wiedzialność naszego ministra spraw 
zagranicznych. 


WĘGIEL RUHRY —- 
NIE DLA FRANCJI 

To, co jeszcze bardziej opóźnia i 
przeszkadza w rozwoju naszego prze- 
mysłu — to brak węgla z Zagłębia 
Ruhry i brak koksu też z tego Zagłębia. 

Węgiel i koks należą się nam z ty- 
tułu reparacji. Anglicy, a potem Ame- 
rykanie odmawiają nam dostarczenia 
go w dostatecznej ilości. 

Wolą oni zachować go DLA UŻYT- 
KU NIEMCÓW i dla odbudowy prze- 
mysłu NIEMIECKIEGO, 

W Londynie nie zwracano wcale u- 
wagi na nasze bojaźliwe żądania, któ- 
rych wynikiem było jedynie ZWIĘK- 
SZENIE.. CENY WĘGLA z Zagłębia 
Ruhry o 50 procent. 

Dziś znamy już zredagowane na żą- 
danie generała Claya i w porozumie- 
niu z jego doradcą politycznym Mur- 
phy i doradcą gospodarczym genera- 
łem Draperem sprawozdanie Browna 
— sprawozdanie, które z góry przesą- 
dza o fiasku przyszłej konferencji 
czterech mocarstw w sprawie Niemiec. 

Raport Browna składa się zasadni- 
czo z 5 punktów: 

1) Stany Zjednoczone muszą przyjąć 
obecny podział Niemiec, jako fakt do- 
konany; j 

2) Stany Zjednoczone SPRZECIWIĄ 


czechosłowackiego ministra Clementi ISIE wysyłaniu podstawowych produk: 
sa, który rtwierdził, że jego rząd go- ,tów niemieckich. należnych z tytułu 
tów jest podpisać traktat z Anglią pod | REPARACJI; 


warunkiem, że zajmie ona postawę 


/ 


3) Niemcy zostaną zaproszone do 


władzę w tej prowincji objęły armia 
ludowa oraz władze ludowe, które 
częściowo już wcześniej działały na 
tych terenach. _ 

Wojska Czang-Kai-Szcka znajdo- 
wały się jeszcze wówczas bardzo da 
leko. W roku 1946 prosił Czang-Kal- 
Szek władze radzieckie, by nie opusz 
czały Mandżurii, gdyż nie rozporzą- 
dza odpowiednimi siłami do zajęcia 
rozległych obszarów. 

Gdy władze radzieckie na podsta 
wie umowy z rządem chińskim 
opuściły Mandżurię, Czang-Kai-Szek 
zaczął ma jej wschodnich brzegach 
wysadzać na ląd z okrętów amery- 
pańskich wcjska wyekwipowane i 
wyszkolene przez amerykańskich 
instruktorów, 


Początkowo Czang-Kal-Szek od- 


niósł pewne sukcesy. Lecz za jego 


armią stoją tylko dolary, a armie lu 
dowe mają za sobą cały naród, 
Tym się tłumaczy fakt, że zdoła” 
ły one nie tylko odeprzeć uderzenie, 
ale przejść do ofensywy, osiągnięcia 
której widzimy na naszej mapce. ($s) 


Kto rządzi w USA? 


Na wielkim zgromadzeniu Stowa 
rzyszenia „Postępowych Obywateli 
Ameryki" w nowojorskim Madison 
Square Garden, wygłosił obszerne 

| przemówienie Henry Wallace, któ- 
ry m. inn. ujawnił — z imienia I 
nazwiska — osoby i czynniki kieru 
jące obecnie polityką zagraniczną 
Stanów Zjednoczonych. 

„Kierunek naszej polityki zagra- 
nicznej — powiedział Wallace = 
nadają, prócz wojskowego fachow= 
ca, sekretarza stanu — MARSHAL 
LA, następujące osobistości: zastęp= 
ca sekretarza stanu — LOVETT, 

| były współwłaściciel firmy banko- 
wej „Brown Brothers and Harri- 
man“, pomocnik sekretarza stanu 
SALTZMAN, b. wiceprezes nowo= 
jorskiej giełdy; ambasador USA w 
| Anglii — DOUGLAS, przedstawł- 
ciel zarządu wielkiego towarzystwa 
ubezpieczeń „Mutna! Life Insuran- 
ce“, JAMES FORRESTAL, kiero- 
wnik firmy bankowej „Dillon Read“ 
z Wall Street; minister handlu — 
HARRIMAN, przedstawiciel firiny 
„Brown Brothers and Harriman“; 
minister finansów — SNYDER, ban 
kier z St. Louis. Inny przedstawi- 
ciel firmy „Dillon Read" — GEN. 
WILLIAM DRAPER, dopiero co 
odwołany został z Niemiec, by mógł 
zająć stanowisko zastępcy minil- 
stra wojny. Nawet dyrektorem Mię 
dzynarodowego Banku Odbudowy 
jest prawnik z Wall-Street — MAO 
CLOY". 


| 


||. „Ludzie, kierujący naszą polityką 


zagraniczną,” * nsimją eksportować 
zagranicę własną, reakcyjną, kapi- 
talistyczną ideologię. Oni mają agen 
tów w różnych krajach, zaś ci agen 
ol należą dziś do najbardziej reak- 
cyjnych ludzi w świecie. 

Jak widzimy, Wallace, z godną 
uznania odwagą cywilną, stawia 
kropki nad i, w pełnym świetle 
dnia pokazuje ludzi, którzy fake 
tycznie, decydują obecnie o polity- 
ce Stanów Zjednoczonych. 

„Doktryna Trumana“, „plan 
Marshalls“, podkopy i miny pod 
ONZ — wszystko to są znamienne 
fragmenty jednego programu, któe 
ry, oparty na egoistycznej podsta- 
wie klasowej i stojący wpopczek 
interesom mas, nie może liczyć na 
sukcesy realne. Przykładem tego— 
jest Grecja; za nim pójdą dalsze, 
z pewnością bardziej wymowne. 


wzięcia udziału w dyskusji nad pla- 
nem Marshalla; 

4) Poczyni się kroki celem utworze- 
nia we Frankfurcie rządu centralnego 
dla zachodnich Niemiec; 

5) Wzorując się na amerykańskim 
banku federalnym, utworzony zosta- 
nie Bank Centralny dla zachodnich 
Niemiec, 

Jaśniej nie można było się wyrazić. 
Chodzi nie tylko o odbudowę prze- 
mysłu niemieckiego, ale o stworzenie 
nowych PRUS zachodnich i o osta- 
| teczne ZLIKWIDOWANIE REPARA- 

CJI 


W ten sposób pozbawieni jesteśmy 
węgla i koksu. Produkcja nasza zosta- 
je zahamcwana. Nie możemy ekspor- 
tować więcej, a to znów staje się 
główną przyczyną zaostrzenia naszego 
braku dewiz zagranicznych. 

Brak ten pozwala kapitalistom £ 
Wall Street przemawiać do nas z gó. 
ry i bardzo ozięble. 

Nie! Powtarzamy raz jeszcze, że 
Francja nie doszła jeszcze do tego, by 
mogła zdecydować się tylko na wy- 
bór: sprzedać się lub umrzeć z głodu. 

Wystarczy tylko, by rząd zastosował 
politykę odpowiadającą Ściśle intere- 
som całego narodu. 

Polityka taka była określana nie- 
jednokrotnie, Opiera się ona na kilku 
bardzo prostych, jednakże bardzo waż- 
nych zasadach: 

niedopuszczenie do interwencji true 
stów anglosaskich, 

domaganie się REPARACJI, 

nawiązanie STOSUNKÓW gospodar- 
czych i politycznych ze WSZYSTKI- 
MI sojnsznikami, zarówno na WSCHO 
DZIE, jak i na zachodzie. 

Jedynie taka polityka zagwarantuje 
nam naszą niepodległość, nasze beze 
pieczeństwo i nasze odrodzenie. 

Jedynie taka polityka pozwoli nam 
prowadzić rokowania ze Stanami 
Zjednoczonymi, jak równi z równymi. 
Ale politykę tę może prowadzić jedy- 
nie rząd demokratyczny. 

Niestety nie uczyni tego rząd, do 
którego należy minister Bidault, 


*silniki powietrzne 


Przede mną notes, prawie cały za 
pisany nazwiskami — plon rozmów 
przeprowadzonych w hucie ostro- 
wieckiej. 

Rozmowy przeprowadzone z dyrek 
torami, inżynierami, robotnikami, we 
wszystkich zakładach pracy Są z re- 
guły podobne. Odpowiedź na pytanie 
jakim sposobem osiągnięto tak wiel- 
kie wyniki w odbudowie jest nie- 
zmiennie jedna: dzięki inteligencji, 
zaradności, pracowitości, dobrej woli 
pracowników. To nie jest samochwal 
stwo. To tylko stwierdzenie faktu. 


Przygotowania 
do akcji uwiaszczeniowej 


Celem sprawnego przeprowadzenia 
akcji szacunkowej nieruchomości 
miejskich, przekazywanych na wła- 
sność instytucjom i osobom prywat- 
nym, utworzone będą w większych 
miastach Dolnego Śląska specjalne 
zespoły szacunkowe wojewódzkich ko 
misji kwalifikacyjno - szacunkowych. 

Na terenie miasta Wrocławia dzia- 
łać będzie 5 zespołów. W Kłodzku, w 
Wałbrzychu, Jeleniej Górze, Dzierżo- 
niowie, Legnicy i Świdnicy utworzo- 
ne będą po dwa zespoły. W pozosta- 
łych miastach województwa wro- 
cławskiego pracować będzie jedna 
komisja kwalifikacyjno - szacunko- 
wa dla miasta i powiatu. 


Narada 
przodowników pracy 


przemysłu węglowego 


W dniu 12 bm. odbędzie się w sali 
Filharmonii Państwowej w Katowi- 
cach zjazd przodowników pracy prze 
mysłu węglowego z udziałem około 
200 górników i pracowników tego 
przemysłu, będących czołowymi u- 
czestnikami współzawodnictwa pra- 


Ha z największych 


szkół pielęgniarskich 
powstanie w Chełmie 


Staraniem Powiatowej Rady ` Na- 
rodowej w Chełmie w dawnym loka- 
lu szpitala psychiatrycznego w Cheł- 
mie powstanie jedna z największych 
w Polsce szkół pielęgniarskich oraz 
szpital szkoleniowy na 300 łóżek. 

Remont budynku rozpocznie się 
w najbliższych dniach. Zakończenie 
robót przewidziane jest w przyszłym 
sezonie budowlanym. 

Nauka w szkole trwająca przez 
okres 2 lat obejmować będzie 4 pół 
roczne kursy. Nowe kandydatki bę- 
dą mogły wstępować co pół roku. 
Przy szkole powstanie internat obli- 
czony na 200 osób. 


Produkujemy 


dla kopalń 


W dążeniu do uniezależnienia się 
od dostaw zagranicy Rybnicka Fa- 
bryka Maszyn Górniczych prowadzi 
już od dłuższego czasu produkcję silni 
ków powietrznych dla kopalń. Zapotrze 
bowanie przemysłu węglowego na silni 
ki powietrzne jest bardzo duże. W związ 
ku z tym Rybnicka Fabryka Ma- 
szyn Górniczych zwiększa swą pro- 
dukcję i jeszcze w roku bieżącym wy 
twarzać będziemy 30 silników po- 
wietrznych miesięcznie 


CEOS ŁODZI 


według dotychczasowych obliczeń ak- 
cła zbiórki funduszów na odbudowę 
Warszawy przyniosła na terenie woj. łódz 
kiego 9.772.335 zł. Pracownicy niektórych 
instytucji, jak np. Centrali Gospodarczej 
Spółdzielni Ogrodniczych postanowili prze 
dłużyć okres zbiórki na październik, li- 
stopad i grudzień, wpłacając w ciągu tych 
miesięcy po 1 proc. od swych zarobków. 

Łódź stanie się wkrótce centralnym 

ośrodkiem wydawniczym. Już za kilka 
dni zacznie się tu odbudowa  pofabrycz- 
nego budynku przy ul. Zgierskiej na cen- 
tralną drukarnię podręczników szkol- 
nych. Drukowane tu podręczniki będą 
rozsyłane do wszystkich szkół w Polsce. 


Boruta w Zgierzu to jedna z najwięx- 

szych fabryk chemicznych w Polsce, 

ukujących barwniki dla przem. włó- 
niczego. Zatrudnia dziś 1.300 robotni- 
ków — ale najpóźniej na wiosnę przyszłe 
go roku, po zakończeniu prac budowla- 
no - inwestycyjnych 
nych wzrośnie do 3.000. 

Zarząd Miejski Łodzł postanowił wy- 

remontować trzypiętrowy dom przy ul. 
Sienkiewicza 9, przeznaczając go na wielki 
ź$łobek dla dzieci śródmieścia. Poprzednio 
mieściło się tu schronisko dla repatrian- 
tów. 


ilość zatrudnio- 


Wieś Żytniów — jedna z najuboższych 
w pow. wieluńskim, złożona z małych 
spodarstw, została przyłączona do sieci 
elektrycznej i radiowej. 
Studenci łódzcy samorzutnie 
do odbudowy 


stanęli 


czteropiętrowego domu 


na Bałutach, w którym znajdzie pomiesz- 
enie kilkuset słuchaczy wyższych uczel- 
ge Odbudowany gmach oddany zostanie 


do użytku już za miesiąc. 


1315 dzieci korzvsta ze świetlic RTPD 


1 DS PEER tę 


w woj. ł 


— 


Przodownicy pracy mówią o sobie 
Tajemnica sukcesów jest prosta 


(Od naszego specjalnego wysłannika) 


A oto dowody. Mówi brygadzista 
Józef Leśkiewicz, wydz. mechaniczny 
Huty Ostrowiec. 


s 


0a kwej: Krzysztofik Stefan — spawa 
downik ciesielski, Lesiak Wład.—niciarz 


— Była kupa gruzów. Początkowo 
mieliśmy jedną maszynę poruszaną z 
napędu ręcznego. Mieliśmy dobrych 
fachowców. Nikt się nie liczył z cza- 
sem, każdemu zależało na tym, żeby 
się maszyna kręciła. Jakim sposobem 
zostałem przodownikiem? Zwyczaj- 
nie. Lata pracy, zasługi, postępy w 
pracy. Współzawodnictwo? Właściwie 
u nas to nic nowego. Roboty mieliś 
my przeważnie terminowe. Robiliśmy 
z chęcią, choć z początku nie było to 
płatne. Ale i tak kombinowało się, 
żeby było prędzej. 

— Powiedzcie coś o tych „kombi- 
nacjach*? z 


— Np._trzeba było naciąć koła zę- 
bate śrubowe. Co robić, jak nie ma 
frezarki? — Trzeba coś wymyślić. 


I oto inny przodownik — fre- 
zer Aleksander Piotrowski przynosi 
mi koło zębate, wyrobione frezem 
walcowym zrobionym według włas- 
nego pomysłu ze starego wiertła. 

Marian Wiśnios tokarz pracuje od 
15 lat. 


— Pracy przodownika — mówi — 
nie oblicza się na sztuki, ani na czas. 
Praca jest wspólna. Wyróżnia się sta 
rających sie, pomysłowych. Przed 
wojną przodownicy byli przeważnie 
narzuceni przez kierownictwo. Teraz 
to się raczej nie zdarza. Robotnicy 
wysuwają ich sami. Sprzeciwu ze 
strony kierownictwa na mechanicz- 
nym nie było. 

— A co robicie z leniwymi, czy 
opornymi? 

— Dostają upomnienia od majstra, 
jak nie pomoże — od szefa, w osta- 
teczności przenosi się ich gdzie in- 
dziej. Na ogół przodownicy mają po- 
słuch i poważanie, 

A kierownicy to też ci, którzy udo 
skonalają, ulepszają, organizują. Nad 
mistrz warsztatu mechanicznego, ob. 
Marian Medyński pokazuje ostatnie 
ulepszenie, dzięki któremu zaoszczę- 
dził 500 godzin pracy na zamówieniu 
rolek do tarcz obrotowych. Tu się 
posuwa, tam skraca, tu suport, to 
kosztowało z godzinę czasu. Ta jed- 
na godzina oszczędziła mu 500. 

To samo było w montowni. Cały 
brązowy jak wagony, przy których 
pracuje, upaćkany farbą, śniady 
Stan. Kiereś, mający 37 lat pracy w 
hucie, odznaczenie dyplomem i dobre 
pomysły przy obijaniu wagonów de 
skami, żeby było prędzej i spraw- 
niej — mówi: n 

— 31 sierpnia wypuściliśmy dwuty 
sięczny wagon. Nie oglądaliśmy się 


Umowa o wspópracy 


realizuje się 
w eodziennym życi! 


Umowa o współpracy OM TUR 
i ZWM przybiera coraz bardziej kon 
kretne formy w codziennej działal- 
ności członków obu organizacji. 


Na terenie województwa oilsztyń- 
skiego obie organizacje wyłoniły spe 
cjalne „szóstki“ celem uzgadniania 
wspólnych akcji. W skład każdej 


„Szóstki“ wchodzi po trzech przed- | 


stawicieli obu organizacji. Podobne 
„szóstki* zorganizowane będą rów- 
nież na szczeblu powiatowym orga- 
nizacji. 


Wspólnie pracują też ZWM-owcy 
i OM TUR-owey Olsztyna w Ośrod- 
ku Wychowania TUR im. Janusza 
Korczaka. 


Świątniki Górne 
wzorowa wieś 
woj. krakowskiego 


Wzorową wsią woj. krakowskiego 
są Świątniki Górne. Wieś jest cal- 
kowicie  ze!l'xtryfikowana, w sta- 
dium przygo. owawczym są roboty 
kanalizacyjne i wodociągowe. W 
Świątnikach czynna jest roczna szko 
ła gospodarstwa domowego, poza 
tym szkoła przysposobienia przemy- 
słowo - odzieżowego i kurs hotelar- 
sko - gastronomiczny. Organizowa- 
ne są także krótkoterminowe kursy 
z zakresu tkactwa, trykotarstwa i 
krawiectwa. 


w pracy na nikogo.. W sierpniu 10-u 
dostało nadprogramowo po 500 zł za 
przyśpieszenie. 


ne. "Trzeba mieć dużo inicjatywy i 
orientacji żeby nie przepuścić żad- 
nego błędu konstrukcji, czy wykona- 
nia. 

— Ja, jako najsprawniejszy w mo- 
jej grupie kieruję tą robotą. Gdy są 
jakieś wątpliwości — decyduję. 

Niciarze chlubią się Władysławem 
Lesiakiem. Przy nitowaniu drzwi „wy 
nalazi“, to jest ulepszył sposób pod- 
trzymywania drzwi nitowanych w 
pozycji pionowej. A przy nitowaniu 
przekątnic zastosował stały kozioł, 
w zamian uprzednio stosowanego je- 
dnoramiennego. 

Przodownik Albin Kiełbasa daje 
mi nazwiska takich, co to „jak pójść 
i nie doglądać, to będą pracować da 
lej tak samo dobrze i prędko*. A 
więc: Jan Mroczek, Czupryński, Ja- 
kubowski, Gerczak. Pracują pomy- 
słowo, wydajnie, sumiennie. Oszczęd 
ność przy nitowaniu polega na u- 
miejętnym nagrzaniu nitów, niespa- 
laniu ich i oszczędnym  rozchodzie 
koksu. 

W warsztacie przygotowawczym 
też zwraca sie uwagę na oszczęd- 
ność. Chodzi o dobre zastosowanie 
narzedzi. Dwóch nawet było za to 
nagrodzonych: Kazimierz Fudela i 
Stanisław Grzeszka. Średnio narze- 
dzie może wybić 1,5 tysiąca otworów, 
po czym trzeba je zmienić. Oni wy- 
bijają 8 do 11 tysięcy. Jak to robią? 
Zwyczajnie. Dbają o maszynę, po- 
trafią umiejętnie ustawić dziurka- 
cze. 


cz acetylenowy, Karaś Stefan — przo- 


Jan Kozłoł — tłumaczy, co to jest 
„fastryga”*. Przygotowanie wagonów 


do nitowania, składanie prowizorycz- 


PIERWSI 
w przemyśle metalowym 
robotnicy 
P.Z. Inż. „Ursus“ 
przystąpili 


do współzawodnictwa 
To, że robotnicy P. Z. Inż. 


Ursus przystąpili wczoraj Nie samą siłą fizyczną osiąga się 

; 5 rekordy. Przeciwnie, Spokojem, po- 
oficjalnie do współzawodni mysłowością, opanowaniem narzędzi, 
ctwa pracy, jest ważnym || myślą, inteligencją. Paweł Kocjan, 


przodownik spawaczy to silny chłop. 
Jest dobrym bokserem. Ale nie dla- 
tego osiąga 100% wydajności ponad 
normę. Umie dobrze obchodzić się z 
materiałem, dobrze przygotować mie 
szankę, żeby nie zanieczyścić palni- 
ka. Jest artystą w swoim zawodzie. 

Przerzuciłam zaledwie kilka kar- 
tek w moim pękatym notesie. Mam 
ieszcze tyle nazwisk! Stelmach, Pa- 
jak Antoni, Broś, Tarkowski, „Ogórek, 
Miskiewicz, Frenczek, Krzysztofik, 
Karaś. Piłat, Józef Kisieliński, Zamił 


wydarzeniem w życiu gospo- 
darczym całego kraju. 

W Ursusie produkuje się 
przede wszystkim traktory 
i części do traktorów. POL- 
SCĘ POTRZEBA 30 TYSIĘ- 
CY CIĄGNIKÓW. 1 maja 
1947 r. mietiśmy 3 zrobio- 
ne w Polsce traktory (jeden 
„defilował* w Ursusie, drugi 


w Warszawie. trzeci zawę- ski, Rygal, Kiełbasa, kier. straży o0- 
drował na wystawę w Poz- ;| gniowej kpt. Tabaczyński... Nie będę 
naniu); 22 lipca było ich || wszystkich wyliczać, miejsca nie 
trzydzieści. Na 1 stycznia || starczy. 

` je tesie. 
Ursus zobowłązał się wy- Zostanaanerazis, ws Roe 


produkować 300. Jest to 
obecnie możliwe przy zwięk- 
szeniu wydajności pracy pra- 
cownika średnio o 10 pro- 
cent. 

Cbecnie kończy się już 
montowanie pierwszej setki. 

Zobowiązanie przyjęto na : 
zebraniu całej załogi w hali ; 


w Będzinie 
Ministerstwo Zdrowia przyznało 

subwencje w wysokości zł 2.587.000 

na budowę tutejszego szpitala dzie- 


| 
l 
Nowy szpital dla dzieci 
| 


# 
montażu. Do współzawod- | cięcego. Szpital będzie własnością 
nictwa w wyścigu zostały j| samorządów  zagłębiowskich. Poważ- 
wyzwane przez robotników i|ną pomoc przy budowie szpitala o- 
z P. Z. Inż. Ursus Państwo- || fiarowali Szwedzi, przekazując po- 
we Zakłady Lotnicze w Rze- !| wiatowemu związkowi w Będzinie 


kompletne urządzenie szpitalne na 50 
= | łóżek. 


szowie. (ky 


Huta „Ostrowiec 


Miedzynarodowy zjazd komisji 


dla badań promieni kosmicznych 


W auli Uniwersytetu Jagiellońskie, 
go odbyło się uroczyste otwarcie zjaz 
du Komisji dła badań promieni kos- 
micznych Międzynarodowej Unii fi- 
zyki czystej i stosowanej, na którą | 
przybyli oprócz zagranicznych i kra- 
jowych uczestników zjazdu, przedsta- 
wiciele świata nauki z prezesem 
prof. Nitschem oraz przedstawiciele 
władz z wojewodą ar. Pagemkiewi- 
czem na czele. 


Zjazd powitali: rektor U. J. prof. 
Walter imieniem ministra Oświaty i 
Uniwersytetu, prof. Zakrzewski imie- 
niem Polskiej Akademii  Umiejętno- 
ści, prof. Mięsewicz imieniem Aka- 
demii Górniczej oraz prof. Weyssen- 
hoff przewodniczący miejscowego Ko 
mitetu Organizacyjnego. Odczytano 
następnie telegram od premiera J. 
Cyrankiewicza, z życzeniami pomyśl- 
nych obrad. 


Przewodnictwo obrad objął prof. 
Clay z Amsterdamu, który wygłosił 
krótki referat o historii rozwoju ba- 
dań nad promieniami kosmicznymi. 
W dalszym ciągu przemawiali prof. 
Fleury, sekretarz generalny Unii o- 
raz prof. Auger z Paryża. 


Na zjazd przybyło 25 delegatów za 
granicznych i około 60 krajowych. 
Wśród zagranicznych fizyków są ľe- 
prezentowane Stany Zjednoczone A- 
meryki Północnej, Brazylia, Irlan- 


Nowy prezydent 


Krakowa 


Miejska Rada Narodowa na ple- 
narnym posiedzeniu przyjęła rezy- 
gnację ob. Wolasa ze stanowiska pre- 
zydenta miasta i jednomyślnie wybra 
ła na to stanowisko tow. Henryka Do 
browolskiego, 


W związku x tym reprezentanci 
Klubów Radnych PPR, PPS, SL, SD. 
SP i OKZZ wyrazili podziękowanie 
ob. Wolasowi za jego dotychczasową 
pracę, podkreślając zasługi jakie po- 
łożył dla rozwoju miasta oraz har- 
monijną współpracę z poszczególny- 
mi organami władz miejskich. 


Największe osiągnięcie naszej techniki fimowe| 


Pierwsze aparaty projekcyjne polskiej produkcji 


Dnia 6 bm. w fabryce „A“ Fil-, Po przemówieniu ministra Dy- 
mu Polskiego w Łodzi miało miej ;bowskiego wyświetlono, posługu- 
sce uroczyste przekazanie Dyrek-; jąc się nowym projektorem naj- 
cji przedsiębiorstwa 18 całkowicie ;nowszą kronikę filmową. Apara- 
wykończonych filmowych apara-ity projekcyjne, dotychczas w Pol- 
tów projekcyjnych. W  uroczy-.sce nie wyrabiane, wykonane zo- 
|stości wzięli udział minister kul- | stały w fabrykach „A“ i „B“ 
|tury i sztuki Dybowski, dyr. na”; „Filmu Polskiego" według pol- 
czelny Filmu Polskiego tow. Al-jskich pianów i z krajowego su 
brecht. |nowca. Jest to bezwątpienia naj- 

Po przemówieniach kierownika | większe dotychczasowe osiągnie- 
|Działu Przemysłowego  Firmu;<ie naszej techniki filmowej. 
| Polskiego inż.  Biedrzyckiego, | Koszt produkcji jednego oparatu 
| przewodniczącego Rady Zakłado-  projekcyjnego wynosi w 4 i 
wej Fabryki „A“, przedstawicieli | zenu ok. 1 miliona zł. Koszt na 
Zw. Zaw. Filmowców, delegatów | tomiast zakupu podobnej m 
robotniczych partii politycznych |tury zagranicą POZ adu SĘ 
i PPS i PPR, głos zabrał dyr. A|mę 2 mil. zł. ków ŻY 
brecht stwierdzając, że dział pro- | Obecnie projektory, ktore są owo- 
dukcji wybija się na pierwsze|Cem kilkuletniej zmudnej pracy 
miejsce wśród działów przedsię- 
biorstwa „.Film Polski“. | 

Wierzę powiedział dyr.| 

Albrecht że uroczystość | 

dzisiejsza zapoczątkuje wyścig 


stwa. 
3 w Bytomiu znajduje się jedna z 
Następnie min. Dybowski WY- | najbardziej Rbwocześi Sadie i ad 
głosił krótkie, serdeczne przemó-jpie oczyszczalni wody spływowej. 
wienie, dziękując robotnikom, | Oczyszczalnia zajmuje kilkanaście 
technikom i inżynierom Fi:mu |hektarów i posiada specjalne urzą- 


| eee za wydajną, efektywną | dzenia, służące do oczyszczania ście 


ków. Woda po przejściu przez oczysz 


RECE ` 7 1; czalnię odprowadzana jest do prze- 
przemówienia min. Dybowski pod| pływającego potoku, a osady pom- 


kreślił niezwykio ważny fakt zbu-| puje się do specjalnych komór fer- 
dowania po raz vierwszy w Pol-|mentacyjnych, gdzie drogą fermen- 
sce projektora filmowego, tacji otrzymuje się z nich cenny 


pracę. W dałszym ciągu swego 


zespołu robotników i techników ' 
„Filmu Polskiego" przekazane zo, 
staną kinom krajówym. 

Istnieją również możliwości 
eksportu” projektorów zagranicę, 
w pierwszym Tzędzie do państw 
skandynawskich, W najbliższym 
czasie wykończonych będzie 50 
dalszych aparatów projekcyjnych, 
które są już w 50 proc. zmonto” 
wane. W 40 proc. zmontowana | 
jest następna seria 100 projekto- | 
rów. Już w roku przyszłym fa- i 
bryki Filmu Po'skiego wyprodu- | 
kują 300 aparatów projekcyjnych | 
— szerokotaśmowych. Projektor | 
wane jest również uruchomienie 
produkcji projektorów wąskotaś- 
mowych. 


© 
Metan i szlam 
pracy na terenie przedsiębior | NOWOCZESNA oczyszczalnia wód ściekowych 


produkt, gaz błotny, zwany meta- 
nem, który nadaje się m. inn. do 
napędu samochodów. Oczyszczalnia 
bytomska wytwarza 1.200 m sześc. 
metanu na dobę. Wytworzony gaz 
używany jest do napędu silników, 
gazogeneratorów i ogrzewania. 


Obok metanu produktem ostatecz- 
nym iermentacji jest szlam, który 
po wysuszeniu sprzedaje się jako | 
nawóz. sztuczny, 


dia, Anglia, Dania, Francja, Belgia, 
Holandia, Czechosłowacja i Węgry. 


mesti 


Sam się uśmiał — 
cały dom rozweselił 
a dziur w kanapie 

przybywa 


Kierownik szkoły powszechnej 
Nr 87 w Łodzi ob. Kuraś, powróctw 
szy do swego mieszkania, opuszczo- 
rego przez Niemców — stwierdził g 
zadowoleniem, że nieproszeni goście 
nie tylko nie zabrali mu mebli, lecz 
jeszcze pozostawili w „Spadku* — 
dwa fotele, starą kanapę i równie sfa 
tygowane biurko. 


Pomimo swego fatalnego stanu — 
meble mogły Się przydać; więc ob. 
Kuraś zgłaszając je do OUL wyra- 
ził życzenię nabycia ich na własność. 


w odpowiednim czasie zjawił się 
kontroler i — zliczywszy dziury w 
obiciu kanapy, orzekł, że.. to me- 
bel luksusowy. Tę samą opinię wy- 
raził o biurku. 


Za luksus trzeba płacić. Mnożnik 
wynosi 40. Ob. Kuraś nie miał na 
to ani pieniędzy, ani chęci. Wniósł 
odwołanie od orzeczenia do OUL. 

Odwołanie nastąpiło, ale tylko w 
stosunku do biurka. Stara kanapa 
nadal była oceniana, jako przedmiot 
luksusu. Dy Y>OEM 

i b “d te 

Po drugim z kolei odwołaniv, zło- 
żonym przez ob. Kurasia — OUŁ 
zmienił opinię na odwrót: tym ràe 
zem do biurka zastosowano mnoże 
nik 40, do kanapy, skromnie — 10. 

Zrozpaczony posiadacz gratów, zs 
które na wolnym rynku zapłaciłby 
znacznie niższą cónę — poprosił OUL 
już tylko o jedno: aby mu te „luk- 
susowe* przedmioty co rychlej zabra 
no. g 


OUL milczał przez dobre kilka mie 
sięcy. W kanapie powstały nowe 
dziury. I oto pewnego dnia — ob. 
Kuraś otrzymał z urzędu groźny „mo 
nit“, że jeśli w ciągu siedmiu dni 
nie uiści 6.161 zł należności za me- 
ble porzucone — meble te zostaną 
mu odebrane, a przewóz do OUL od- 
będzie się na jego koszt! 


Ob. Kuraś list przeczytał i, spo, 
rzawszy na starą kanapę i Men 
biurko — zamyślił śię nad czymś 
głęboko. Pewnie nad  złośliwością ` 
martwych przedmiotów, a także pe- 
wnych urzędów.., 


4 miast 
we 


UCZCIWOŚCI STARCZAŁO 
DO POŁUDNIA 


We Wrocławiu został aresztowa» 
ny właściciel zakładu fryzjerskiego 
„AS“ J. Kaszyński, który do połud= 
nia księgował starannie wszystkie 
wpływy, natomiast wpływy popo» 
łudniowe przemilczał dyskretnie, 


ZABIŁ BO CHCIAŁ SIĘ OŻENIĆ 


Ant. Stępień, rolnik z Karczewie 
(woj. łódzkie) zamordował ojca 1 
dwie siostry, ponieważ nie zgadza- 
ły się na jego ożenek. Wyrok śmier 
ci zapadły w pierwszej instancji 
Sąd „Apelacyjny zmienił na 6 lat 
więzienia, opierając się na eksper- 
tyzie psychiatrycznej. 


W TUCZNIE NIE CHCIAŁO SIĘ 
PRACOWAĆ 
A W MILĘCINIE? 


Bydgoska Delegatura Komisji Spe 
cjalnej skierowaja do obozu pracy 
administratora  resztówki majątku 
Tuczno, St. Przybyłowskiego, który 
Uopuścił się zupełnej dewastacji 
gospodarki, pozostawiając połowę 
ziemi nieobsianej. 


í NIELEGALNE KROWY 

Na 18 miesięcy obozu pracy ska- 
zany został kierownik OUL w Lip- 
nie, J. Pawłowski, który sobie 1 
bliższym znajomym przydzielał kre 
wy, szacując je poniżej rzeczywie 
stej wartości. 
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Odbudowanymi drogami 


pojadą plony czarnoziemu do miast 


Żuławy Gdańskie szybko odradza- 
ją się po zniszczeniu wojennym i 
systematycznie przygotowują się do 
2 ka E na nich obowiąz- 

=— do roli spichlerza 
miast portowych. s kaj. 

W ciągu 9 miesięcy bieżącego ro- 
ku oddano pod uprawę tysiące hek- 
tarów żyznego czarnoziemu, który 
Już za rok wyda pierwszy plon. 
W związku z tym przystąpiono w 
całym powiecie gdańskim do inten- 
Sywnej naprawy dróg. Drogami ty- 
mi w przyszłym roku pojadą do 
miast wozy ładowne plonem. 


ROWNOWAGA BUDŻETU 

1 w pierwszym okresie osiedlania się 
Udności w powiecie — wydatki na 
Zagospodarowanie pokrywane były 
Przeważnie przez państwo. Po upły- 
wie dwóch lat ludność nie tylko zdo- 
yła środki na utrzymanie í dalsze 
Inwestycje, lecz i na częściowy zwrot 
państwu wyłożonych przezeń sum oraz 
na pokrycie obowiązujących danin 
podatkowych. Budżet samorządu Ipo- 
wiatowego osiągnął już nadwyżkę 
dochodów nad wydatkami. Wpływy 
w ciągu dziewięciu miesięcy br. 
osiągnęły kwotę 9.604.000 zł, wydat- 
ki zaś wyniosły 9.315.000 zł. 


ODBUDOWA DRÓG 

%równoważenie gospodarki budże- 
towej i wzrost wpływów pne liwa | 
przystąpienie do naprawy i odbu- 
dowy arteryj komunikacyjnych w 
w powiecie. Obecnie odbywa się re- 
mont dróg powiatowych na odcin- 
kach Pszczółki — Giemlice, Wroc- 
ław Włosicee Suchy Dąb 
Krzywe Koło, Mierzeszyn — Koście- 
rzyna, Kleszczewo — Starogard, Ru- 
socin — Gołębiewo I Pięć Granic — 
Gołębiewo. Przystąpiono również do 
odbudowy mostów. W ramach pań- 
stwowego planu inwestycyjnego pro- 


Rodzina Artamonowych 


wadzona jest budowa ulepszonej na- 
wierzchni na drodze Gdańsk — War- 
SZAWA. 

JASNE, PRZESTRONNE SALE 

SZKOLNE 

Szczególny nacisk położono w tym 
roku na odbudowę szkół. Całkowicie 
odbudowano szkołę w Rokletnicy, w 
toku prac remontowych znajdują się 
szkoły: w Jakutowie, Lubiewie, Steg 
nie, Pruszczu, Nowym Stawie, 
Pszczółkach, Lisewie, Górnym Kieł- 
pinie, Straszynie | Gołębiowie Wiel- 
kim. Odbudowa tych szkół umożli- 
wi naukę setkom dzieci, które jeśli 
dotychczas nie były pozbawione nau- 
ki, to uczyły się w nieodpowiednich 
warunkach. Z% ciasnych sal szkol- 
nych przejdą one do sal jasnych! 
i przestronnych, gdzie uczyć się be- | 
dzie łatwiej, zdrowiej i przyjemniej. | 

Nieustannie rośnie liczba ludności 


w powiecie. W chwili obecnej przygo 
towuje się około 300 gospodarstw 
dla powodzian z powiatu sochaczew- 
sklego. Specjalne brygady robocze 
przystąpiły do remontu tych gospo- 
darstw. 

W ramach akcji uwłaszczeniowej 
wręczono już osadnikom około 1.000 
aktów nadania. 1.500 aktów nadania 
przygotowuje się cełem dokonania 
wpisów hipotecznych, Napływająca 
ludność nadała powiatowi gdańskie- 
mu całkowicie polski charakter. Po- 
zostało tu tylko 500 Niemców, prze- 
ważnie starców i chorych, którzy 
wkrótce zostaną odesłani do Rze- 
szy spęcjalnym pociągiem Czerwo- 
nego Krzyża. 


Od połowy września br. na po- 
łach powiatu odbywa się intensyw- 
ny siew ozimin. W roku bieżącym 
obszar ozimin został znacznie zwięk 


szony. Ostatnio otrzymano na siew 
jesienny 700 ton żyta í 200 ton psze- 
nicy. Wobec nieodpowiedniego ga- 
tunku żyta i z uwagi na właści- 
wość gleb żuławskich, Powiatowa 
Komisja Siewna wymieniła żyto na 
pszenicę. Na terenach  osuszonych 
w br. pracują już traktory. Ogó- 
łem do akcji siewnej przydzielono 
98 traktorów, które czynne są na 
polach poprzednio zagospodarowa- 
nych. Na terenach niedawno osuszo- 
nych pracuje 50 traktorów. Ostat- 
nio przyznano dalszych 100 trakto- 
rów, które są oczekiwane w naj- 
bliższym czasie. 


Na ziemiach, które jeszcze rok te 
mu porastały chwastami, a gospoda- 
rzami ich były jedynie stada dzikich 
kaczek, gnieżdżących się w Sszuwa- 
rach wodnych, w roku przyszłym 
złocić się będą łany pszenicy. 


W calym kraju odbywa się 


Festiwal Filmów Radzieckich 


Rozpoczęty w dniu 1 bm. w War- 
Szawie Festiwal Filmów Radzieckich 
jako impreza w ramach Miesiąca 
Wymiany Kulturalnej Polsko - Ra- 
dzieckiej, obejmuje swoim zasięgiem 
cały kraj. Jednocześnie we wszyst- 
kich większych miastach, a więc: 
w Bydgoszczy, Gdyni, Katowicach, 
Krakowie, Lublinie, Łodzi, Olszty- 
nie. Poznaniu, Szczecinie i we Wroc- 
ławiu w dwóch lub w jednym 
z czołowych kin każdego z tych 
miast wyświetlane są co najmniej 
trzy filmy z festiwalowego progra- 
mu, obejmującego 6 filmów, z tym 


jednak, że dwa czołowe filmy fe- 
stiwalu: „Admirał Nachimow* 
i „Rodzina  Artamonowych* wy- 
świetlane są w każdym z miast wy- 
żej wymienionych. 

Wobec tego, że mniejsze miasta, 
osiedla i wsie nie mogły być objęte 
programem festiwalu, anależało je w 
okresie miesiąca Wymiany Kultural- 
nej zainteresować radziecką produk- 
cją filmową Towarzystwo Przyjaźni 
Polsko - Radzieckiej dzięki współ- 
pracy Filmu Polskiego uruchomiło 
kina objazdowe, które docierają do 
wszystkich miejscowości pozbawio- 
nych stałych kino-teatrów, a nawet 
do wsi. 

Kina objazdowe Centralnych Dy- 
rekcji Kin Objazdowych wyświetla- 
ją ponad 20 filmów produkcji ra- 
dzieckiej, m. in. takie czołowe fil- 
my powojenne jak: „Biały Kieł", 
„Syn Pułku“, „Nowe Pokolenie“, 
„Daleka Droga", „Siedmiu Śmiałych',' 
„Statek Pułapka“ oraz filmy — baj- 
ki i kilka komedii. W akcji tej bio- 
rą, w okresie bm., ozółem udział 
83 kina objazdowe. 


W tych miejscowościach, gdzie 
poszczególny film radziecki będzie 
wyświetlany po raz pierwszy, a tym 
bardziej w tych miejscowościach, 
gdzie w ogółe kino objazdowe do- 
ciera po raz pierwszy odbywać się 
będą premiery, połączone z prelek- 
cjami o Związku Radzieckim I o ra- 
dzieckiej kinematografii. Kina objaz- 
dowe unikać będą miast, w których 
są stałe kinoteatry, natomiast kurso- 
wać będą na trasach, prowadzących 


przede wszystkim przez miejscowości 
pozbawione stałych kin. 

Wszystkie kina objazdowe zostały 
zaopatrzone w pisma, broszury o 
Związku Radzieckim, o radzieckiej 
kinematografii, o sztuce radzieckiej. 
W ekipie każdego kina objazdowego 
znajduje się jeden prelegent z ramie 
nia Tow. Przyjaźni Polsko - Ra- 
dzieckiej, który ludność miasteczek 
i wst zaznajamia z pracą Towarzy- 
stwa Przyjaźni Polsko - Radzieckiej 
i z życiem Związku Radzieckiego. 


Poza kinami objazdowymi ruszyły 
w teren 24 aparaty projekcyjne, któ- 
re są przeznaczone wyłącznie dla lud= 
ności wiejskiej 1 szkół. Z każdym 
aparatem projekcyjnym wyrusza w 
teren prelegent, który organizuje jed- 
nogodzinny odczyt z przezroczami. 
W ten sposób po raz pierwszy polska 
wieś zapozna się z kinem w ogóle, 
a z kinematografią radziecką w szcze 
gólności. 

Szeroko zaplanowana akcja filmo= 
wa w Miesiącu Wymiany Kultural- 
nej, Polsko Radzieckiej pozwala 
nie tylko mieszkańcom miast, ale 
i wsi, jak najszerszym warstwom na- 
szego społeczeństwa za pomocą taś- 
my filmowej zetknąć się z życiem 
Związku Radzieckiego. Żywe stowo 
prelegenta niejednokroinie staje się 
kluczem do nieznanego dotychczas 
świata — 1 toruje drogę temu za- 
interesowaniu, które łdee przyjaźni 
polsko - radzieckiej przekształci w 
realną rzeczywistość dla milionów 
naszych obywateli. e 


Państwowe Zakłady Lotnicze w Rzeszo 
wie zaangażują natychmiast Dyrektora 
Gimnazjum Przemysłowego i Szkoły Za. 
wodowej przy Państwowych Zakładach 
Lotniczych w Rzeszowie Różni mes 
chanika). 

Warunki do omówienia na miejsc 
l iwiwkEOĆ: udokumentowanym odpisa. 
mi świadectw i życiorysem należy nade- 
słać do Wydziału Personalnego Państwo. 
wych Zakładów Lotniczych w Rzeszowie, 
ul. Hetmańska 120. 


PAŃSTWOWE ZAKŁADY PRZEMYSŁU 
WŁÓKIENNICZEGO Nr 1 W ŻYRARDOWIE 


(dawniej Zakłady Zyrardowskie) poszukują: 


BUCHALTERÓW 


wynagrodzenie według obowiązujących prze- 
pisów, Mieszkanie zapewnione. 


Oferty wraz z życiorysem w dwóch egzempla- 
Tząch kierować należy do Dyrekcji Państwo- 
wych Zakładów Przemysłu Włókienniczego 
Nr 1 w Żyrardowie do dnia 15 października br. 


Państwowe Zakłady Inżynierii 


W URSUSIE zatrudnią natychmiast 


tokarzy 
frezerów | 
wyłaczarzy 
szlifierzy-mełalowych 


Zgłoszenia przyjmuje P. Z. Inż. Wydział 
Personalny w Ursusie lub 


Centralny Zarząd Przemysłu Metalowe- 
go — Warszawa, Puławska la pokój 419. 
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2955 szowie, gm. Golesze. 
M non się postępowanie karne 
An. "cm" " "WWE" | 31.8.1944 r. (Dz. U. Nr 


ODBUDOWA GMACHU POLITECHNIKI 


"u 


Wincenty Dowejka poprawia linę na belce żelaznej wciąganej na konstruk: 
À cję dachu 


Można hudować 
Materiałów budowlanych mamy dość 


Ruch budowlany na Pomorzu 
Szczecińskim w obecnym sezonie 
przybrał już duże rozmiary. W wy- 
niku tego zaistniała konieczność 
stworzenia centralnej placówki, któ- 
ra by zajęła sią zaopatrzeniem nasze- 
go okręgu w materiały budowlane 
jak cement, wapno, papa, szkło, ce- 
gła itp. 


Istniejący w Szczecinie Oddział 
Centrali zbytu Przemysłu Mineralne- 
go podjął się zaopatrzenia woje- 
wództwa szczecińskiego w powyż- 
sze materiały. 


Centrala ta posiada w terenie sze- 
reg składów materiałowych, a mia- 


nowicie w Świdwinie, Koszalinie i 
Stargardzie, które prowadzą sprze- 
daż hurtową i detaliczną. Dotychczas 
rozprowadzono wśród odbiorców ma 
teriałów budowlanych na sumę oko- 
ło 40 milionów złotych. 

Należy dodać, że C.Z.P. Mineral- 
nego oprócz -dostaw cegły z cegiel- 
ni, położonych w naszym rejonie, 
jak Fabryka Wyrobów Szamotowych 
w Szczecinie, „Zgoda“, „Kluczew” ` 
i „Złociniec”*, czerpie także te ar- 
tykuły z byłej Fabryki Paliw Syn- 
tetycznych w Policach. Wywóz no» 


wej ceramiki to jest klinkeru, ce- 


gły palonej I szamotowej z tych te- 


renów oblicza się na 7.000.000 sztuk, 


pa. ip Sk ow M -| JR m wi zn M R 3 RB. dzo kino nc OE > RE ĘĄ A w ÓĘ OR Ż ___| 
Każdy członek PPR prenumeruje 


„Irybunę Wolności" lub „Chłopską Drogę” 


OGŁOSZENIE 


Sąd Okręgowy w Piotrkowie, Wydział II 
Karny, na zasadzie art. 2 ust. 2 Dekretu z dnia 
17.X.1946 r. (Dz. Ust. Nr 59, poz. 324), niniej- 
szym ogłasza, że przeciwko Janowi Kaczmar- 
kowi, s. Michała i Heleny, ur. 14 sierpnia 1901 
r. ostatnio zamieszkałemu w Gajkowicach, gm. 
Podolin, pow. piotrkowskiego, toczy się postę- 
powanie karne z art. 2 Dekretu z dn. 31.8.1944 
r. (Dz. U. Nr 69/46, poz. 377), o wymiarze kary 
dla faszystowsko - hitlerowskich zbrodniarzy, 
ze wspomniany wyżej Jan Kaczmarek ukrywa 
się i rozesłane zostały za nim listy gończe, że 
termin rozprawy głównej w tej sprawie zosta- 
nie wyznaczony po upływie 60 dni od daty ni- 
niejszego ogłoszenia i że rozprawa odbedzie 
się przed Sądem Okręgowym w Piotrkowie w 
trybie postępowania przeciwko nieobecnym. 
Nr sprawy K 588/47. 

Piotrków, dnia 27 września 1947 r. 


Te a WA 
D as 


OGŁOSZENIE 


| Sąd Okręgowy w Piotrkowie, W 
a f , Wydział II 

i EZ s zy art. 2 ust. 2 Dekretu z dnia 
szym ogłasza, że Ust. Nr 59, poz. 324) niniej- 
AG watów td e przeciwko Wincentemu vel 
£ ymplowi, s, Karola i Łucji, urodz. 
zamieszkałemu w Lubia- 
> P. piotrkowskiego, toczy 
z art. 2 Dekretu z dnia 


68/46, noz, 377) - 
miarze kary dla faszystowsko - hitlerowskich 


zbrodniarzy, że wspomniany = 
vel August Cympel ukrywą FA a Jany 
stały za nim listy gończe, że termin „szmal 
głównej w tej Sprawie zostanie wyznaczony 
po,upływie 60 dni od daty niniejszego oslo. 
szenia i że rozprawa odbędzie się przed Sde 
Okręgowym w Piotrkowie w trybie Bang. 
wania przeciwko nieobecnym. Prisons 
K 422/47. 

Sin dnia 27 września 1947 r. 2052 


m ACZ S ODRZE 
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KUPIMY 


„KAPITAŁ* Karola Marksa w języku 
polskim, wydanie 1926 — 1932 roku 
Zgłoszenia: , 
Warszawa, Smolna 13, H p. sekretariat 
od godz. 8-ej do 14-ej. 
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Ogłoszenie o przetargu 
nieograniczonym 


P. K. S. — Warszawa ul. Grójecka 42a 
ogłasza przetarg nieograniczony na TO- 
boty wodociągowo - kanalizacyjne na te- 
renach zajezdni P. K. S. przy uł. Wolskiej 
62, 64, 64a w Warszawie. 

Podkładki przetargowe za zwrotem 
kosztów oraz informacji otrzymać można 
w godzinach od 9 do 11-ej. 

Oferty naieży składać do godz. 10-ej 
dnia 21. X. 1947 r. 


Otwarcie ofert nastąpi tegoż dnia 
o godz. 10.30. 
Wicedyr. Służby Admin. - Finansowej 
S___ 2940 


KONKURS 


Robotnicza Towarzystwo Przyjaciół Dzie- 
ci, Oddział w Koszalinie, ul. Gomułki nr 27, 
rozpisuje konkurs na stanowisko Kierow- 
nika „Domu Dziecka“ w Koszalinie 

Warunki obowiązujące: 

Obywatelstwo polskie 

Wykształcenie pedagogiczne 

Zaświadczenie z pracy 

Wyrobienie społeczne 
Uposażenie wg stawek R.T.P.D. do umowy 
Termin złożenia ofert do dnia pa foi 


OGŁOSZENIE 


Sąd Okręgowy w Piotrkowie, Wydział [M 
Karny, na zasadzie art. 2 ust. 2 Dekretu z dnia 
17.X.1946 r. (Dz. Ust. Nr 59, poz. 324), niniej- 
szym ogłasza, że przeciwko Wilhelmowi Rode, 
s. Ferdynanda i Emilii, ur. 13 lipca 1894 r., 
ostatnio zamieszkałemu w Piekarach, gm. 
Woźniki, pow. piotrkowskiego, toczy się postę- 
powanie karne z art. 2. Dekretu z dn. 31.8.1944 
r. (Dz. U. Nr 69/46, poz. 377), o wymiarze kary 
dla faszystowsko - hitlerowskich zbrodniarzy, 
że wspomniany wyżej Wilhelm Rode ukrywa 
się i rozesłane zostały za nim listy gończe, że 
termin rozprawy głównej w tej sprawie zosta- 
nie wyznaczony po upływie 60 dni od daty ni- 
niejszego ogłoszenia i że rozprawa odbędzie 
się przed Sądem Okręgowym w Piotrkowie w 
trybie postępowanie przeciwko nieobecnym 
Nr sprawy K 495/47 

Piotrków, dnia 27 września 1947 r. 
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PLAN KURSOWANIA WAGONÓW P.C.K. 


obowiązujący od 5.10.1947 r. 


L. 


Kursuje 


Odchodzi z 


Powraca 


—— OT SIŁ. d 
P- |w poc. Nr na przestrzeni al i A n 


1| 121/122 | Warszawa — Kraków | poniedziałki | wtorki i piątki 
czwartki 
2| 215/216 « Cieszyn -5 » » 
3| 223/224 4 Wrocław A środy i soboty 
4 | 1327/1328 A Szczecin n » » 
5 [621A/622A + Gdynia A k y 
6| 721/722 > Białystok z wtorki i piątki 
7i 951/952 = Chełm K środy i soboty 


Do przejazdu w tych wagonach uprawnia ważny na przejazd bilet 
łącznie z zaświadczeniem P.C.K: 


OGŁOSZENIA DROBNE 


ABYTMOMETRY, maszyny 
do pisania, liczenia. Kupno— 
Sprzedaż. Mechaniczne War 
sztaty naprawy. Jan Jawor- 
ski, Warszawa, Chmielna 26. 
Tel. 88-330. 


BRYLANTY biżuteria 
złoto — srebro — zegarki, 
Kupno — sprzedaż. Nowy 
Świat 48. Nowak. 379 


KAZIBET Kazimierz — 
Chmielna 24, poleca tor- 
nistry, teczki biurowe 1 
szkolne oraz skórzaną ga- 
lanterię. 396 


MASZYNY BIUROWE!!! — 
Kupno — Naprawa — Kon- 
serwacja — Marszałkowska 
66. Antoszewski. 399 


POKOSTY, farby suche i 
lakiery poleca Firma J. Wan 
del i F. Deżakowska, W-wa, 
Zielna 3. 306 


Poszukiwania 
rodzin 


KTO POSIADA  jakąkol- 
wiek wiadomość o tow. 
Werkman z 8.D.K.P. 1 L. a- 
resztowanego 1908 r., a na- 
stępnie przesłany do szpi -: 
tala „Dzieciątka Jezus“ 
skąd został wykradziony, 
proszony jest podać do 
Sieczkowskiegc Felicjana 
Warszawa, rczyńska 12 

a 405 


Praca 


CENTRALNY. Zarząd Ener- 
getyki poszukuje wykwali- 
flkowanych księgowych do 
elektrowni w Pruszkowie, 
zgłaszać się do Wydziału 
Personalnego C. Z. E. Al. 
Niepodległości 188 w godz. 
od i0 do 12. Centralny Za- 
rząd Energetyki. 407 


KSIĘGOWYCH — rewiden 
tów, elektryka samochodo 
wego zatrudni Centralny 
Zarząd Państwowych Za- 
kładów Graflcznych, War- 
“zawa, Słupecka 2a przy 
Pl. Narutowicza Wy- 
dział Personalny. 

386 


POTRZEBNA zaraz referen 
cje samotna do dziecka — 
wiadomość — Noakowskie- 
g0 10, godz. 5 do 8-ej III 
brama. 293 


Zguhy 


UNIEWAŻNIAM Kennkartę 

nazwisko — Przybylska T- 

nina — Puławska 130 n. 
4% 


legityma- 
cję O.R.M.O. Nr 141 na na 
zwisko Florczak Adam Ta- 
deusz 406 


UNIEWAŻNIAM skradzione 
legitymacje’ służbową Mi- 
nisterstwa Żeglugi Nr 
G 40/27 1 legitymację PPR 
128694 na nazwisko Giniatt 
Zygmunt. 331 


UNIEWAŻNIAM 
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Meble 


MEBLE xotowe i na zamó- 


wienie poleca F-fa No» 
wak, Hoża 6. 
Lekarskie 
AKUSZERKA Kubacka. 
Wieloletnia praktyka, po- 
rady skuteczne, pewne, 
Hoża la m. 4. 195 
Różne 


CHŁODNICE do samocho- 
dów nowe, reperacja, wy- 
miana, Senatorska 33. 

718 


EMERYK Ładziński War- 
sztat Ślusarska - Mecha- 
niczny Belgijska 12. Arma- 
tura wodociągowo II Ciepl= 
na. 


GREMPLARNIA Waty = 
Warszawa, Smolna 2%. 


PRAWDZIWE okazje! Kup 


no — Komis — Ocena. 
"azy — Srebra — Dy= 
'v = Porcelana — An- 
zna Biżuteria. Nowo- 


bvudzka 49 „Roma“, 
= 


PRZETWORY OwocowoQe 
Warzywne L. i J. Berdow- 
scy wł. Radzymińska 66. 
Warszawą. wa 


Zo NE 
WARSZTATY tkackie, do- 
mowe, patentowane, sprz8» 


daż Chmielna 63 godz. 
w. wa 


W poszukiwaniu pełni wrażeń 


ekscentryczni Amerykanie tracą czas 


a nawet 


l życie 


My, spokojni Europejczycy zmę-} sa Wall - Street, oddają się całkowi= 


które 
szukamy 
złudzenia pokoju. 


czeni wstrząsami i wojnami, 
tak niedawno przeszliśmy, 
podczas wakacji 


Natomiast ludzie za Atlantykiem, ci] atak 
odczuwają jw obronie swego gniazda niemal nie 


prawdziwi Amerykanie, 


cie ryzykom wysokogórskiej gonitwy. 

Jeden z nich wspomina wciąż jesz- 
cze z nostalgiczną «dumą zaciekły 
dwóch olbrzymich orłów, które 


potrzebę przerwania monotonił swo- | strąciły go w przepaść. 


jej zbyt uregulowanej egzystencji, 
kilkoma tygodniami ryzyka i niemal 
poważnego  niebezpieczeństwa. 
zapominajmy jednak, że niebezpie- 
czeństwo to jest pewnego rodzaju 
luksusem i nie każdy może sobie na 
nie pozwolić. 

Nie każdy np. może sobie pozwolić 
na przynależność do „klubu poszuki- 
waczy jaj“, tzn. na  podbieranie 
gnłazd drapieżnych ptaków, wspina- 
nie się na najwyższe szczyty, aby wy 
szukiwać tam gniazda najdzikszych or 
łów. Jest to jednak ulubione zajęcie 
wielkich osobistości ze świata prze- 
mysłowego i finansowego, które po- 
rzucając na krótki czas swoje biura 
Ca 


„TRYBUNA 
WOLNOŚCI“ 


O RGAN 
KOMITETU 
CENTRALNEGO 


P. P. R. 


Nie 


Inny znów Amerykanin zapoczątko 

ł modę spędzania wakacji na rów 
ninie Colorado. Urozmaiceniem tych 
wakacji jest groźna obecność w tych 
stronach grzechotnika, zwanego „dia- 
mond - back“, Obecność ta jest tym 
groźniejsza, że zabawa polega nie na 
unikaniu niebezpieczeństwa, ale 
wprost przeciwnie na szukaniu go 
celem sfotografowania gada. Istnieje 
klub tych fotografów węży, podobnie 
jak istnieje klub poszukiwaczy jaj. 
W sezonie zimowym zbierają się oni 
wymieniając pomiędzy sobą wspom- 
nienia i zdjęcia. 

Ostatnim krzykiem mody jest polo 
wanie na ośmiornice, które daje ama 
torowi przeciętnie 50 proc. szans wyj 
ścia z życiem. 

O świcie wypływają amatorzy te- 
go sportu w swoich małych kajakach 
żaglowych kierując się najchętniej 
ku rafom koralowym, które są ulu- 
blonym miejscem pobytu strasznych 
wieloramiennych bestii, zwanych tu- 
taj „Kugitas*. 

Ten rodzaj sportu wymaga dwóch 
cech: zimnej krwi w obliczu wszel- 
kiego niebezpieczeństwa, w połącze- 
niu z doskonałą umiejętnością pływa 
nia. Spoglądając poprzez przezro- 


czystą wodę, myśliwy upatruje sobie 
zwierzynę, a po tym gwałtownie za- 
nurza się i zadaje jej w odopowied- 
nie miejsce 
musi 


cios dzidą. Następnie 
błyskawicznie wykończyć be- 


Małpy często miałyby prawo zapytać ludzi, czemu zachowują się jak jaskt- 
s niowe małpoludy... 


RI 


Ale ja się całe moje życie po wariacku bałem, 


CHARD WRIGHT 
|/VAME. 
E PR USKKAD WANDY MELCE. 


spać, a każdego ranka budziłem 


wej 


lepsze niż przedtem, ale posiad 


stię ciosami sztyletu (używa się do! wygodnych pokojach „panów ranche 
A4 


tego celu specjalnych, bardzo  ©s= 
trych, sztyletów małajskich) zanim 
ta znajdzie czas na wyrzucenie ku 
niemu swych groźnych. ramlon. 

Biada myśliwemu, który nie zada 
dość szybko swego ciosu dzidą, albo 
nie zdąży wykończyć straszliwej be- 
stii. Zaatakowana lub zraniona oś- 
miornica porzuca gwałtownie swą 
złowrogą nieruchomość i przekształ- 
ca się w straszliwego wroga, miota- 
jącego ze wszystkich stron swoje zie 
lonkawe ramiona. 

Nie przerażajmy się jednak przed- 
wcześnie, albowiem nawet i w Ame- 
ryce można spędzić przyjemnie, a 
przy tym nie tak niebezpieczne wa- 
kacje. 

Dia ludzi romantycznych istnieją 
tzw. „dude - ranch“ tzn. specjalne 
ranche, urządzone zupełnie tak samo 
jak prawdziwe. Wszystko tam jest: 
góry, lasy, konie i cowboye. Mają tyl 
ko jedną wadę; wszystko jest zbyt 
doskonałe, nawet usługa jest zbyt 
sprawna. Te służące wiejskie nigdy 
nie przypałają obiadu i nie pozosta- 
wiają źdźbła słomy w prostych, ale 


rów“. 

Świetnie dobrano nawet  osobisto- 
ści, które mają nadawać koloryt lo- 
kalny. Albowiem wśród. letników i 
ich służby kręcą się prawdziwi starzy 
przestępcy, dumni ze swego prestiżu 
i ze swej barwnej przeszłości (każdy 
z nich ma na sumieniu kilka mor- 
derstw). Uprzejmie odgrzebują oni 
dla okolicznościowych kolegów wspo 
mnienia swoich dawnych wyczynów 
rewolwerowych. Będąc doświadczo- 
nymi psychologami, osobnicy ci po- 
trafią wykorzystać sytuację. Zresztą 
opowiadania ich rzeczywiście nie są 
pozbawione polotu 1 sensacji, a dła 
nowojorczyka, który wyrwał się na 
krótki czas z więzów uregulowanego 
życia, przebywanie w bliskim towa- 
rzystwie tych bandytów , ma wiele 
naturalnego uroku. 

Tracą oni nagle zamiłowanie do 
modnych plaż I kasyn, do muzyki jaz 
zowej i do pięknych kobiet. Znajdu- 
ja w sobie natomiast pociąg do tego 
wspaniałego złudzenia wielkiej awan 
tury i do wspomnień, które wytwa- 
rzają się podczas tych dni. 


Atomy mogłyby stać się źródłem zdrowia 
gdyby nie polityka USA 


Przyznanie przez Amerykę pewnej 
ilości radioaktywnych izotopów dla 
celów leczniczych j naukowych w in- 
nych krajach, ogłoszone zostało nie- 
dawno z wielkim krzykiem i hała- 
sem. 

Obecnie odmowne stanowisko De- 
partamentu Stanu w tej sprawie (mi 
mo poleceń amerykańskiej komisji 
atomowej) wywołało wielką konster 
nację 1 powinno być jeszcze jednym 
ostrzeżeniem przed _ niebezpieczeń- 


stwem wypływającym z polityki USA 


w dziedzinie energii atomowej. 


s 
` > 


Tzw. radioaktywne izotopy są jed- 
nym z ' najważniejszych produktów 
ubocznych energli atomowej, 

Przy małej dozie wysiłku z wielu 
znanych. nam  plerwiastków można 
uczynić ciała promieniotwórcze w ro- 
dzaju radu. Mair tylko pier- 
w ptaki. zypieścić. W,..pobliżu 
koi wannie da, naa 
nergli atomowej, 

„Nęyskzne water wposób 'plerwiast- 
kt radłoaktywne' posiadają ~ wielkie 
znaczenie dla nauki. Przy zastosowa- 
nlu odpowiedniej techniki mogą one 
zrewolucjonizować chemię, bioche- 
mię i psychologię. 

Już teraz wiele ludzi zdaje sobie 
sprawę, że odkrycie energii atomo- 
nie dlatego było odkryciem 
wielkim, że rozwija nowe metody 
produkcji energii w ogóle, ale dlate- 
go, że stwarza olbrzymie możliwości 
nowych odkryć w dziedzinie produk 
cji materiałów radioaktywnych na 
dużą skalę. 
s x * 


W medycynie zrobiono już mały, 
ale ważny początek w leczeniu. pew- 
wyniki Jeczenia tej choroby nie 


już nową broń, której możliwości 
nieograniczone. 


Dla tych celów niezbędne są do- | broń. j 
— Tak chciał Departament Stanu. 


stawy radioaktywnego jodu i fos- 


112) 


U 


się * znowu. 


a kiedy tę pierwszą zabiłem, to przez chwilę 
pozbyłem się tego wariackiego strachu. 

— A czego się tak bałeś? 

— Wszystkiego — jęknął ukrywszy twarz 
w dłonie. 


— A czyś się nigdy nie spodziewał niczego - 


dobrego, Bigger? 
' — Czego na przykład?” Jestem czarny—wy- 
mamrotał. 
— Nigdy nie chciałeś być szczęśliwy? 
— O, chyba tak — powiedział prostując słę. 
— A jakby się to mogło przydarzyć? 

. — Nie wiem. Chciałem tyle zrobić. Ale co- 
kolwiek chciałem, to nie udawało się. Chcia- 
łem być taki, jak biali chłopcy w szkole. Nie- 
"którzy Szli potem na uniwersytet. Niektórzy 
wstępowali do wojska. A mnie nic nie było 
"wolno. 

— A jednak chciałeś być szczęśliwy? 

— Yah, chyba. Każdy, "myślę, chce- być 
szczęśliwy. 

— A.czy myślałeś, że ci się to kiedy uda? 

— Sam nie wiem. Co wieczór kładłem się 


I tak jakoś z dnia na dzień żyłem. I myślałem, 
że to może kiedyś przyjdzie. 

— Jak? 

— Sam nie wiem... — powiedział głosem, 
który był nieledwie jękiem. 

— A jak mogło to szczęście wyglądać? 

— W każdym razie nie tak, jak teraz 
wszystko. 

— Nie miałeś żadnego pojęcia, czego ci wła- 
ściwie trzeba? 

— Nie, ale, panie Max, szczęście to chyba 
jest wtedy, kiedy człowiek nie chce samych ta- 
kich rzeczy, których nie może mieć. 

— A czemu ty zawsze tylko takich chciałeś? 

— Co ja mogłem na to poradzić? Chyba tak 
jest ze wszystkimi, nie? Więc i ja też. Może 
czułbym się dobrze, gdybym mógł robić 
wszystko to, co chcę. Nie bałbym się, nie wa- 
riowałbym. Nie byłbym tak pełny nienawi- 
ści, poczułbym się więcej w domu, rozumie 

an? 

A — A nie chodziłeś do tego klubu Chłopców 
z Południowej Strony, no, tam, gdzie Dalton 
posyłał te stoły do ping-ponga? 


Zakłady Graticznę Robotniczej Spółdzielni Wydawniczej „PRASĄA* — Warszawa, ul. Smelną 1h, 


foru. Uczeni angielscy i lekarze chcą 
oczywiście uzyskać takie dostawy 
dla swej pracy. Jednakże dotychczas 
nie wybudowano w Anglii ani jedne 
go stosu atomowego.. . A 

W ciągu ostatnich kilku tygodni 
pojawiały się w prasie wiadomości, 
że w Hanwell buduje się mały stos, 
co oczywiście da też mało izotopów. 


LJ x 

Przed wojną nauka angielska wy- 
sunęła się na czoło w dziedzinie fi- 
zyki jądrowej. 

Podczas wojny większość wybit- 
nych uczonych angielskich przenie- 
siono do Stanów Zjednoczonych, 
gdzie mieli pomóc swym kolegom 
amerykańskim | kanadyjskim w pro 
dukcji broni atomowej. 

Jest jasne, że gdyby uczeni ci nie 
zostali przeniesieni do Amerykl, An- 
glia już dawno posiadałaby stos ato- 
mowy, który mógłby dostarczać po- 
trzebnych - ilości matżriąłów promien 
niotwórgzych... NG” aku; : 


-FTRPM| Po- MA 4 - 
Do niedawńa produkówano w. Sta- 
nach Zjednoczonych olbrzymie ilości 
materiałów promieniotwórczych. Pro 
dukowano ich więcej, niż mogli zu- 
żytkować uczeni amerykańscy. Obec 
nie po zakazie eksportu materiały te 
zostały zmarnowane. 

Prawda. Otrzymaliśmy nleco ra- 
dioaktywnego fosforu ze Stanów 
Zjednoczonych, ale otrzymaliśmy go 
od poszczególnych uczonych amery- 
kańskich, którzy chcą utrzymać tra- 
dycję międzynarodowej współpracy 
naukowej. 

Pokaźne ilości tych materiałów 
zmarnowane zostały, pońtieważ ame- 
rykańska ustawa o energii atomowej 
przewiduje, że nie mogą być one eks 


nych chorób, jak np. raka. Obecnie | portowane bez specjalnego zezwole- 

są į nia. Uczyniono to mimo faktu, że wy 
amy ;żej wspomniane materiały są bez 
są| wartości z punktu włdzenia wojsko- 
i nie mogą być” użyte jako 


wego 


— Yah, ale co chłopcu u diabła po ping- 


«pongu? 


— Czy ten klub łagodził trochę twoją sytua- 


cję, jak myślisz? 
Bigger pokręcił głową. . 
-—— Łagodził moją 


w klubie 
sprawki. 


— A kościół, chodziłeś do kościoła? 
— Yah, kiedy byłem małym dzieckiem, ale 


to było bardzo dawno. 
— Twoi byli pobożni? 


sytuację? — powtórzył 
słowa Maxa. — Ale gdzie tam, 
obmyślaliśimy wszystkie 


5.000 m 


— 14; 21,5 


Zatopek ustala rekord bieżni 


Stadionu WP 


We wtorek, na Stadionie WP został | jedynie ostatni, dzięki 'finiszowi był 


rozegrany trójmecz lekkoatletyczny, 
w którym wzięły udział: Policja CSR, 
Milicja Obywatelska i WOZLA. 

Imprezą ta przyniosła cały szereg do 
brych wyników, będących dla niektó- 
rych zawodników ich najlepszymi wy- 
mikami życiowymi. Równocześnie zaś 
rezultaty te są najlepszymi powojenny 
mi wynikami w Polsce. Odnosi to się 
do Kielasa (Gdańsk), zaproszonego na 
start biegu 5.000 m i- Statkiewicza 
(Warszawa). 

Kielas przebiegł 5.000 m w czasie 
15:22, a Statkiewicz 800 m w 1:59,8. 
Oba te czasy są najlepszymi powojen- 
nymi wynikami w Polsce. 

Dzwonkowski i Ostolski mieli swe 
najlepsze czasy życiowe. Pierwszy prze 
biegł 5 km w 15:53,4, drugi w 15:56. 
Dobry czas uzyskał Lipski w biegu na 
100 m — 10,8 sek. Poza tym dobrą 
formę wykazał Łomowski w pchnięciu 
kulą, osiągając 14,56 m. 


— OPRÓCZ KIELASA 

Nawiększe zainteresowanie wzbu- 
dził bieg na 5.000 m, w którym starto- 
wall m. in. Zatopek (CSR), Kielas, 
Dzwonkowski i Ostolski. 

Czech od razu'odrywa się od przeciw 
ników ì odległość tę stale powiększa. 
Początkowo Kielas trzyma się w gru- 
pie razem z Ostolskim i Dzwonkow- 
skim, później jednak i on odrywa się 
od którego był już oddalony tylko o 10 
Zatopek — biegnie samotnie. Ostolski 
z Dzwonkowskim trzymają się razem, 
prowadząc na zmianę. Przy końcu 
Dzwonkowski wysuwa się o kilkana- 
ście m naprzód. ` 

Zatopek pierwszy kilometr przebie. 
ga w 2:45, drugi — w 2:51, trzeci — w 
2:55, czwarty — w 2:59 i piąty — w 
2:51,5. 3.000 m przebiegł więc w 8:31. 

Kończy bieg w doskonałym czasie 
14:21,5, będącym rekordem bieżni Sta 
dionu WP, Zdublował on wszystkich 
przeciwników, z wyjątkiem Kielasa, 
od którego był już oddalony tylko 0 10 
metrów. 

Analizując bieg fenomena CSR, na- 
leży stwierdzić, że stylowo ma on jesz 
cze b. duże niedociągnięcia. Najważ- 
niejszą jego wadą jest bleg na zgię- 
tych nogach i brak Tazprostu, Powodu 
je to krótszy krok. Po usunięciu tych 
„defektów“ Zatopek na pewno uzyska 
jeszcze lepsze Czasy, a wówczas rekord 
światowy Haegga będzle poważnie za- 
zrożony:.. „. a a, A żasnahy mk 

Metoda błegania 5,000 m przez 
„asów fińskich . 
tope ma najszybszy plerwszy kilo" 
metr; Pozostałe są coraz wolniejsze, 


trochę szybszy. Finowie mają najczęe 
ściej drugą połowę biegu: szybszą 
pierwszej. 

Kielas był drugim, w czasie 15:22, 
kończąc bieg w dobrej formie. 

WYNIKI ZAWODÓW 

100 m: 1) Lipski (W) — 10,8 sek 
2) Havle (CSR) — 11 sek, 3) Sitarz 
(MO) — 11,2 sek.; 

800 m: 1) Winter (CSR) — 1:59,1, 
2) Statkiewicz (W) — 1:59,8, 3) Sta- 
niszewski (W) — 2:03; 

1.500 m: 1) Czajkowski (w) = 
4:20,3, 2) Klos (CSR) — 4:23, 3) No” 
vy (CSR) — 4:27; 

200 m: 1) Lipski (W) — 22,8 seku 
2) Smetana (CSR) — 24,2 sek., 3) Sie 
tarz (MO) — 24,4 sek. ; 

Wzwyż: Henek. (CSR) i Heime 
(CSR) — po 1,77 m, 3) Gierutto (W) 
— 1,77 m, 4) Zwoliński (W) — 1,74 P+ 


W dal: 1) Venek (CSR) — 6,59 m» 


| 2) Andrzejkiewicz (W) — 6,55 m, 3) 
ZATOPEK DUBLUJE WSZYSTKICH | Kowalski (W) — 6,21 m. 


jest zupełnie inna. Za | 


Kula: 1) Łomowski (W) — 14,56 m, 
2) Gierutto (W) — 14,52 m, 3) Riedl 
(CSR) — 13,78 m; 


Gierutto 


400 m: 1) Jiras (CSR) — 52,8 seks 
2) Havle (CSR) — 52,9 sek., 3) Kauf 


man (W) — 53,8 sek.; 

5.000 m: 1) Zatopek (CSR) ~ 
14:21,5, 2) Kielas — 15:22, 3) Dzwon“ 
kowski — 15:53,4, 4) Ostolski — 15:50 

Dysk: 1) Łomowski, (W) —- 42,64, 
2) Gierutto (W) — 40,15 m, 3) Riedl 
(CSR) — 40,29 m. 

4 x 100 m: 1) WOZLA — 44,8 seks 
2) CSR—46 sek., 3) M. 0.—48,2 sek. 

Sztafeta olimpijska: 1) CSR—3:33,9, 
2) WOZLA — 3:34,6; e 

Rzut granatem: 1) Stanek (CSR) ~ 


61.48'm. 2) Mistek (CH BA 60,60' 4 
3) Sergiej (MO) — m. 


W ogólnej punkt 


M:0:— 5i'pkt.— © 


Przed meczem pięściarskim z ZSRR 
Skład Polski już ustalony | 


W niedzielę, 12 bm., na Stadionie 
WP, o godz. 12 odbędzie mecz pię- 
ściarski Polska — ZSRR, organizowa. 
ny przez PUWF i PW, 

Celem jak najlepszego przeprowadze 
nia widoczności tej poważnej imprezy, 
ring będzie ustawiony na boisku za 
bieżnią, przy środku boiska. Specjalne 
gigantofony pozwolą na wyraźną i do% 
kładną speakerkę. 

Sędzią ringowym będzie dyr. Zapłat 
ka, punktowymi będą: sędzia Pastur- 
czak (Polska), Kobza (CSR) i sędzia 
radziecki. 

Skład drużyny Polski jest następują 
cy: w. musza — Grzywocz (Śląsk), 
w. kogucia — Bazarnik (Śląsk), w, 


| 


dzaju szczęścia. 


piórkowa — Antkiewicz (Wybrzeże), 
w. lekka — Rademacher (Śląsk), w» 
półśrednia — Chychła (Wybrzeże), w 
średnia — Kolczyński (Warszawa) 
w. półciężka — Szymura (Poznań), w: 
ciężka — Niewadził, (Łódź). 

Skład drużyny ZSRR nie jest jeszcze 
znany, 

Ekipa radziecka ma przybyć do War 
szawy samolotem „w: piątek i zamiesze 
ka w hotelu Sejmowym. Drużyna pole 
ską przybędzie w czwartek i zostanie 
ulokowana w hotely „Terminus*, 

Mecz wywołał niebywałe zaintereso 
wanie w całej Polsce i rekord freke 
mencii widzów będzie na pewno po” 

ity. m 


7 Ja chciałem być szczęśliwy na tym świe” 
Cie, a nie poza światem. Nie.trzeba mi tego ro= 
Biali bardzo lubią, żeby Mus 


Tzyn był nabożny, bo wtedy można z nim zro- 
bić, co się tylko podoba. 


to właśnie 


nasze 


— Tylko co mówiłeś, że Bóg cię dosięgnie 
za te dwa zabójstwa. Czyżbyś był wierzący? 

— Sam nie wiem. 

— Nie boisz się na myś gi ? 
ale po AARP YŚl, co się z tobą staj 

— Nie, „ale nie':chcę umierać. ~ 

— A przecież wiedziałeś, że za zabójstwo tej 


białej kobiety ukarzą cię śmiercią. 


— O tak, ciągle łazili do kościoła. 

— A czemu ty przestałeś? 

— Nie lubiłem. Nic mnie tam nie ciągnęło. 
Cały czas modlili się tam tylko, krzyczeli 
i śpiewali, nic więcej. Wszyscy kolorowi tam 
łażą, ale to im przecież nic nie daje. Biali 
wszędzie się cisną. 

— Czy w kościele czułeś się kiedy szczęśli- 
wy? a 

— Nie, i nawet bym nie chciał. Tylko bie-, 
dota czuje się w kościele dobrze. 

— Ale i ty przecież nie jesteś bogaty, Big- 
ger. 

Znowu oczy Biggera rozbłysły "gorzką, go- 
rączkową dumą. 

— Nie jestem taki znowu biedny — powie- 
dział. 

— Ale tylko co powiedziałeś, że gdybyś się 
gdzieś znalazł, gdzie nikt ciebie nie nienawi- 
dzi i gdzie ty do nikogo nie czujesz nienawiści, 
byłbyś może szczęśliwy. A przecież nikt w ko- 
ściele nie mógł cię nienawidzieć, Czy nie czu- 
łeś się tam, jak u siebie? 


— Yah, wiedziałem, ale tak czułem, jakby 
to ona mnie zabijała, więc już się nad tym nie 
zastanawiałem. i 4 

— Czy gdyby religia dała ct 
chciałbyś być religijny? 

— Nie, i tak umrę i tak umrę, 

— A nie myślisz, że miałbyś jakąś szansę? 
ti Nie, bez łaski. | Ja o to wcale nie proszę: 
vestem czarny. Biali nie dają czarnym żadnej 
szansy. A teraz już o nie nie dbam. Mają 
mnie — i koniec. 

— A czy nie czujesz, że gdzieś tam, za świa* 
tami, tu czy tam, miałbyś jakieś możliwości od 
zyskać to, co straciłeś na ziemi? z 

— Nie, do wszystkich diabłów. Jak mnie 
przysmażą na krześle elektrycznym i zaczną 
obracać, to już nie wstanę. | 

— Bigger, chciałem cię jeszcze o coś spytać: 
Czy lubisz czarnych? 

— Nie wiem, panie Max. I biali i czarniy 
wszyscy nas traktują jednakowo. j 
(d. c. R.) 


szczęścieg 


zwyciężyło Can 
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